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W obronie handlu
przeciw

rygorystycznym represjom w sprawie zakazanych do przywozu
towarów gdańskich

Ze w szys tk ich  s tron  P o lsk i a zw łaszcza z Pom o­
rza o dzyw a ją  się rozpacz liw e  ska rg i kup iectw a , k tó re  
niepostrzeżenie i m im ow o li zna laz ło  się w  m atn i ra p ­
townego ryg o ru  w ładz  odnośnie ka ra ln o śc i p rzyw ozu  
tow arów , pochodzących z kon tyngen tów  gdańskich, 
p rzew idz ianych  j y  a rt. 213 ust. 3 um ow y po lsko-gdań- 
sk ie j z dnia 24. 10. 1921 r.

N a jpow ażn ie jsze  zrzeszenia i o rgan izac je  k u p ie c ­
k ie  z w ró c iły  się do P. M in is tra  Skarbu  z prośbą o n ie ­
stosowanie orzeczenia Sądu N a jw yższego  co do to w a ­
rów  sprow adzonych  przez f irm y  po lsk ie  z pow yższych 
kon tyngen tów  przed  1 września. Do te j bow iem  daty  
f irm y  zainteresowane n ie  m ia ły  św iadom ości konse- 
kw en cy j w yn ik a ją c y c h  z p rzekroczen ia  w yże j w ym ie ­
nionego w y ro k u  S. N ., a lbow iem  ten ro z ja ś n ił się ku- 
p ie c tw u  dopiero po obszernych w yłuszczen iach  
w  prasie.

Tym czasem  równocześnie n ieom al ze w spom nia ­
nym  kom unika tem  prasow ym  w ładze celne p rz y s tą p iły  
do rew iz iji w  poszuk iw an iu  zakazanych do p rzyw ozu  
to w a rów  z kon tyngen tów  gdańskich, celem ścigania 
w inow a jców .

N ie  ulega w ą tp liw ośc i, że ten stan rzeczy w y p ły ­
wa z przejpisów p raw nych  i że n ie  można m ów ić, jak  
„M e rk u r "  tw ie rd z i, o luce w  odnośnem  ustaw odaw ­
s tw ie  —  jednakow oż trzeba w ziąć pod uwagę też p sy ­
cho log iczny p u n k t w idzenia, po lega jący  na fakcie, że 
przez szereg la t w ładze in te rp re to w a ły  dane p rzep isy 
bardzo  lib e ra ln ie , co czyn i wysoce k rzyw d zącym  r y ­

gor stosow any do przekroczeń  tego ro d z a ju  p rzed  
1 w rześn ia  b. r.

P rzez szereg la t bow iem  ob ró t to w a row y  pom ię­
dzy  P o lską  a w olnem  m iastem  G dańskiem  nie u lega ł 
żadnym  ogran iczen iom , n aw et w  s tosunku do obecnie 
zakw estjonow ane j k a te g o r ji tow arów . W sku te k  tego 
f irm y  hand lu jące  na te ren ie  Z iem  Zachodn ich  P o lsk i, 
zw łaszcza w  części b liże j G dańska po łożone j, z k o ­
nieczności obrony przed  ko n ku re n c ją  f irm  gdańskich 
bezpośrednio sp rzeda jących  dany to w a r w  Polsce — , 
m us ia ły  tenże rów n ież sprowadzać. N atychm iastow e 
zatem  stosowanie rep re sy j spow odow aćby m usia ło  
nadzw ycza j p rz y k re  konsekw encje  ty lk o  d la  f irm  p o l­
skich, konsekw encje , grożące dalszem  pogłębieniem  
is tn ie jącego  k ry z y s u  w hand lu . K o rz y ś c i na tom iast 
Skarb Państw a n ie  os iągną łby żadnych a lbo bardzo  
m in im a lne . N ie u n ik n io n y  bow iem  p rzy  zb y t ry g o ry -  
s tycznem  w yko n yw a n iu  w y ro k u  S. N. upadek licznych  
p rzeds ięb io rs tw  hand low ych  w ysu szy łb y  i ta k  ju ż  
zm nie jszone ź ró d ła  dochodów państw ow ych  z ty tu łu  
podatków , a w ą tp liw e  jest, czy s tra ta  ta  z ró w n a ła b y  się 
z zysk iem  os iągn ię tym  z lic y ta c y jn e j sp rzedaży skon­
fiskow anych  tow arów  oraz ze śc iągn ię tych  g rzyw ien , 
zw łaszcza, iż  te osta tn ie  b y ły b y  wówczas mocno p ro ­
b lem atyczne do re a liz a c ji. P o dkre ś lić  bow iem  należy, 
że w  pów ażnej ilo śc i f irm  za in te resow anych w skutek 
dotychczasow ych stosunków , g łó w nym  a n ie raz p ra ­
w ie  w y łączn ym  przedm io tem  obro tu  b y ły  w łaśn ie  to ­
w a ry  z kon tyngen tów  gdańskich.
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N ie  znaczy to kw estionow an ie  znaczenia i  s łusz­
ności orzeczenia Sądu N ojw yższego, przeciw n ie , uw a­
żamy, iż  w inno ono b y ło  się ukazać z rozpoczęciem  
w o jn y  ce lne j z N iem cam i, przez co un iknę łob y  się n ie ­
w ą tp liw ie  tak iego stanu rzeczy, iż obecnie fa b ry k a ty  
po lsk ie  zu pe łn ie  n ieom al n ie  z n a jd u ją  zb y tu  w  p ó ł­
nocnej części Pom orza, a n. p. w  p o łudn iow e j i w o k rę ­
gu N adno teck im  odczuw a ją  bardzo  s iln ie  szkod liw ą  
ko n ku re n c ję  ze s tro n y  tow arów , pochodzących z N ie ­
m iec, za lew a jących  za pośrednictw em  Gdańska rynek 
w te j części k ra ju .

N ie  można jednak om aw iane j kw est j i  regu low ać 
l i  ty lk o  z p u n k tu  w idzen ia  in te resów  p rzem ys łu  k ra ­
jowego i  w  obron ie  tegoż zrzucać konsekw encje  to- 
tychczasowego k ilk u le tn ie g o  to le row an ia  przez w ładze 
skarbow o-ce lne  ob ro tu  handlow ego to w a ram i z k o n ­
tyngentów  gdańskich na s fe ry  kup ieck ie .

Z tych  w zględów  w y ła n ia  się konieczność w y e li­
m inow ania  od sku tków  w y ro ku  S. N. tow arów  w yżej 
w spom nianych, sp row adzonych  przed  1 w rześnia, n a ­
tom iast to w a ry  kon tyn ge n tu  gdańskiego po ty m  te r-

m ip ie  na leży z uw agi na in te resy  ogólno-gospodarcze 
P o lsk i z ca łą  bezwzględnością konfiskow ać, a sp row a : 
dza jących  je na ryn e k  k ra jo w y  surowo karać.

Jest zrozum ia łem  a naw et pożądanem, by nąsz 
sąsiad od Zachodu p rzekona ł się ostatecznie, że G dań­
skiem  nie można się pos ług iw ać w w o jn ie  ce lne j z P o l­
ską, a W o lne  M ias to  by nareszcie z rozum ia ło , że 
w ięcej p rzyczyn  do skarg m am y m y do G dańska, n iż  
G dańsk do P o lsk i.

P a tr jo ty z m  gospodarczy w  pow yższym  sensie nie 
śmie jednak dop row adzić  do ru in y  całego stanu k u ­
pieckiego, lecz m usi dz ia łać  pow o li i kszta łcąco, co 
p rzyn ies ie  lepszy i pew n ie jszy  sku tek, n iż  zbytn ie  re ­
p resje  na t le  setek procesów, d z ia ła ją cych  d e m o ra li­
zu jąco  i  defe tystyczn ie .

Spodziewać się należy, że m ia rod a jne  czy n n ik i 
rozw ażą p rz ych y ln ie  p o s tu la ty  życ ia  p raktycznego  
przez umorzenie  p rzedaw n ionych  przekroczeń, czem 
zaskarb ią  sobie wdzięczność całego społeczeństwa.

H. G.

Czy należy racjonalizować ?
W yd a w a ło b y  się, że na p y tan ie  to jes t ty lk o  jedna 

odpow iedź —  po tw ie rdza jąca . R a c jo n a liz a c ja  jest bo ­
w iem  w modzie, jes t w yrazem  postępu gospodarcze­
go w  dobie w spó łczesnej. P rzez ra c jo n a liza c ję  ro z u ­
m ie się c a ło ksz ta łt posunięć, m a jących  na ce lu  u sp ra w ­
nienie p ro d u k c ji p rzem ys łow e j, oraz procesu w ym ia ­
ny, p rodukow an ie  w iększe j ilośc i, p rz y  n iższych  k o ­
sztach w y tw a rza n ia  o raz zw iększenie  w ym ia n y  ró w ­
nież p rz y  zm nie jszonych  kosztach. T u ta j w ięc za liczyć  
na leży  ra c jo n a ln ą  o rgan izac ję  p racy, w prow adzan ie  
nowoczesnych urządzeń techn icznych, koncen trac ję  
p rzeds ięb io rs tw  p ionow ą i poziom ą itp .

W  ten sposób szeroko po ję ta , kop jow ana  na w zo ­
rach amerykańsk ich  rac jon a liza c ja  w  p ie rw szym  rzę­
dzie p rzem ys łow a  n ie jednokro tn ie  zamiast p rzynosić  
oczekiwane korzyści, daw a ła  na terenie europejsk im  
w pros t fa ta lne  rezu lta ty .  T ak  jest np. p rzew ażn ie  w  
N iem czech. T u ta j to  rozpoczęto ra c jo n a liza c ję  na 
p ra w d z iw ie  w ie lką  ska lę . W  n iem ieck ich  kopa ln iach  
węgla począwszy od r. 1924 p rzeprow adzono  p rzy  
użyc iu  o lb rzym ich  k a p ita łó w  proces ra c jo n a liz a c y jn y . 
L iczbę szybów  w ęg low ych  zredukow ano z 275 do 189, 
90 proc. urządzeń zm echanizowano.

M im o , iż  d z ięk i tem u w yda jność  ko p a lń  nieco 
w zros ła , to jednak n ie  osiągn ięto  celu ra c jo n a liz a c ji, 
t j .  zm nie jszen ia  kosz tów  p ro d u k c ji. P łace w z ro s ły  w  
ty m  sam ym  stosunku, co w yda jno ść  (czas p racy  p rze ­
d łużono z 7 do 8 godzin ). Ponadto  m echanizacja  p rz e j­
ściowo znacznie p o d ro ży ła  k o s z ty  w ydobyc ia , podob ­
n ie  zresztą jak  i  c iężary, spow odow ane w y p ła tą  od ­
szkodowań d la  un ie ruchom ionych  kopa lń . Tak w ięc 
rac jon a l iza c ja  w  kopa ln ic tw ie  n iemieckiem pociągnęła  
za sobą w ie lk ie  c iężary  d la  poszczególnych przedsię­
b iors tw , a nadto spowodowała  znaczny w zros t bezro­
bocia, gdyż liczba  ro b o tn ikó w  za tru dn ion ych  np. w  
ko pa ln iach  Zag łęb ia  R u h ry  zm a la ła  z 448 tys. do 369 
tys ięcy.

P ow yższy p rz y k ła d  s tanow i naukę, iż  ra c jo n a l i ­
zację na leży p rzeprow adzać p o w o l i  i  s topnipwo, l icząc  
się z m oż l iw ośc iam i gospodarczemi i f inansowem i k r a ­
ju ,  w  k tó ry m  się ona odbywa.  To, co b y ło b y  wskaza-

nem i ce lowem  w A m eryce , n ie jest n iem  w N iem czech, 
a to, co o dp ow iad a ło by  w a run ko m  am erykańsk im  i 
n iem ieck im , n ie  jes t rac jon a ln em  w  Polsce.

P rzep row adza jąc  bow iem  ra c jo n a liza c ję  w  k ra ju , 
na leży  zawsze lic z y ć  się z ca ło ksz ta łtem  w a runków  
na pojem ność k ra jo w y c h  ry n k ó w  z b y tu  ciąg le jeszcze 
gospodarczych, finansow ych  i soc ja lnych , w  k tó ry c h  
się proces ra c jo n a liz a c y jn y  ma odbywać. T ak  w ięc 
wobec d rożyzny  ka p i ta łó w  w k ra ju ,  oraz trudnośc i  
uzyskan ia  ich z zagranicy, na leży zawsze zastanowić  
się, czy  w ie lk ie  w y d a tk i  związane ins ta lac ją  nowych  
urządzeń mechanicznych będą opłacać się. O graniczo- 
nie pozw ala  w  licznych  d z ia łach  w y tw ó rczośc i na p ro ­
wadzenie p ro d u k c ji m asowej, a w  ty c h  w arunkach  nie 
wyzysk iw an ie  w  ca łe j  p e łn i  nowych urządzeń p ro d u k ­
cy jnych , zamiast zmniejszyć, zwiększa koszty p ro d u k ­
c j i ,  obciążone procen tam i od ka p ita łó w  niezbędnych  
d la  ich nabycia. v

N ie  znaczy to, by na leża ło  zaniechać w sze lk ich  
ulepszeń procesu p rodukcy jnego . N ależy  ty lk o  szukać  
postępów w p ie rw szym  rzędzie na drodze w y m a g a ją ­
ce j ja k  na jm n ie jszych  kosztów, a d a jące j w  k ró tk im  
czasie ja k  najlepsze rezu lta ty .  T u  w ięc na leży  przede- 
w szystk iem  rac jona lna  organ izac ja  samej pracy, o d ­
pow iedn i dobór p racow n ików , ich se lekcja i  sp ec ja l iza ­
cja, podniesienie ich w yda jnośc i przez odpow iedn i sy ­
stem płac, zaznajom ienie  ich z techn iką ruchową i przez  
to wszystko zwiększenie wyda jnośc i.  T u  rów n ież  n a ­
leżą pozorn ie  drobne zm iany  techniczne, w p ły w a ją c e  
na zwiększenie wyda jnośc i,  odpow iedn ie  p rzes taw ie ­
n ie  zaspo łów  p racu jących , s tw orzen ie  c iąg łości p ro ­
cesu p rodukcy jnego , a przez to zaoszczędzenie czasu 
i  m a te r ja łu .

Ja k  wspom niano, strzec się należy zby t daleko p o ­
sun ię te j m echan izac ji p ro d u k c ji, k tó ra  zresztą w  n ie ­
w ie lu  ty lk o  dz iedzinach da się zastosować, zw łaszcza 
że konsum ent p o lsk i n iechętn ie  nabywa pewne to w a ­
ry  s tandardyzow ane , poszuku jąc a r ty k u łó w  o dp ow ia ­
d a jących  jego in d y w id u a ln y m  upodobaniom . O czy ­
w iście  powyższe w yw o d y  nie oznaczają, iż  n a le ży  za ­
n iechać ca łko w ic ie  m echan izac ji i k o n c e n tra c ji p ro -
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dukc ji przem ysłowej. Należy ją  oczywiście przepro­
wadzać stopniowo, licząc się z rozwojem  gospodarki 
k ra ju .

P rzyk ład  bowiem Niemiec, do którego jeszcze raz 
powrócić należy, dostatecznie świadczy o ujemnych 
konsekwencjach krótkowzrocznej p o lity k i nacjonaliza­
cy jne j. Racjonalizacja niemiecka, nie licząc się z wew- 
nętrznem i możliwościam i zbytu, przebudowała prze­
m ysł niem iecki, w  wysokim  stopniu zwiększając jego 
zdolność wytwórczą. Chłonność rynków  zagranicz­
nych, stanowiących jedyny ratunek, jest jednak ogra­

niczona zwłaszcza w obecnym okresie kryzysu. Tak 
więc zdolność wytwórcza wyzyskana jest jedynie w  
drobnej części. Równocześnie koszt kap ita łów  obróco­
nych na racjona lizację  obciąża i  obciążać będzie jesz­
cze przez la t dziesiątki gospodarstwo niemieckie. W  
międzyczasie technika produkcyjna poczyni nowe po­
stępy i istniejące urządzenia techniczne mogą ukazać 
6ię przestarzałemu To też racjonalizu jąc, pam iętajm y, 
iż nie każda racjona lizacja  jest gospodarczo rac jo ­
nalną.

Roman Battaglia.

Utworzenie Rady Kartelowej
przy Centralnym Związku Polskiego Przemysłu, Górnictwa, Handlu i Finansów

(w) P rzy Centralnym  Zw iązku Polskiego Prze­
mysłu, Górnictwa, H andlu i Finansów powstała n ie ­
dawno Rada Karte low a, k tó re j zadaniem jest w spó ł­
działanie w  rozw o ju  ruchu kartelowego w Polsce, re­
prezentowanie interesów ka rte li wobec Państwa i opi- 
n j i  publicznej, nawiązanie kontaktu  pomiędzy posz- 
czególnemi ka rte lam i i u łatw ienie w  ten sposób w spół­
pracy. W  skład Rady weszli przedstawiciele na jpo ­
ważniejszych w  Polsce syndykatów. Rada pozostaje 
pod przewodnictwem Stanisława ks. Lubomirskiego, 
prezesa Centralnego Związku.

Ze względu na rozw ija jące  się stosunki m iędzy­
narodowe poszczególnych karte li, potrzeba stworzenia

tak ie j o rgn izacji by ła  rzeczą oczywistą celem udziele­
nia pomocy karte lom  w układach m iędzynarodowych 
i w  zdobywaniu jak najw iększych korzyści na rynkach 
światowych.

W  najb liższym  czasie Rada ma się zająć sprawą 
sądownictwa polubownego celem pokojowego za ła­
tw iania sporów, powstających w łonie ka rte li, m iędzy 
karte lam i i wreszcie między karte lam i a odbiorcami.

Organem wykonawczym  Rady jest B iuro  K a rte ­
lowe, założone p rzy Centralnym  Związku.

Ostatnio p. M in is te r P rzem ysłu i Handlu p rzy ją ł 
delegację Rady Karte low e j i zaznajom ił się z je j cha­
rakterem  i zadaniami.

Budownictwo a konsumcja żelaza
na Kresach Wschodnich

(w) Słaby rozwój gospodarczy naszych Ziem 
Wschodnich ujem nie odbija  się także na handlu że­
lazem, Na n iskim  poziomie postawione ro ln ic tw o nie 
może być poważniejszym konsumentem żelaza. W ię k ­
sze nadzieje możnaby natomiast pokładać w budownic­
twie, które jednakowoż także jest bardzo nieznaczne. 
Is tn ie je  k ilk a  ośrodków m iejskich, nabierających z 
jakichbądź powodów większego znaczenia, a tern sa­
mem wzmagających na swych terenach ruch budowlany. 
IVtak po wojn ie ożyw iło  się budownictwo m. in. w  N o­
wogródku, Brześciu n. Bugiem, Baranowiczach, w L i­
dzie, Łunińcu itd . B y ły  to przeważnie inwestycje rzą ­

dowe; budownictwo prywatne było  bardzo nieznaczne, 
. to też, k iedy nadszedł okres powszechn. kryzysu, k ie ­

dy inwestycje rządowe zaczęły się zmniejszać, zamie­
ra ł równoczesne ruch budowlany. Obecnie jedynie 
wzmożenie budownictwa tak rządowego, jak i  p ryw a t­
nego może wpłynąć na wzmożenie konsum cji żelaza, 
to też kupcy pow inni popierać wszelką in ic ja tyw ę w 
tym  k ierunku czy to rządową, czy prywatną. Szerokie 
pole działania mają oni przedewszystkiem w budow­
n ictw ie  prywatnem, które mogą wydatnie popierać, 
udzielając poważniejszym firm om  budowlanym  dogod­
niejszych kredytów .

POWIĘKSZAJCIE 
SPRAWNOŚĆ WASZYCH MASZYN 8923

ZMNIEJSZAJCIE KOSZTY PRODUKCJI 
PRZEZ ZASTOSOW ANIE  

NARZĘDZI PRECYZYJNYCH  
PIERWSZORZĘDNEJ JAKOŚCI 

DOSTARCZAMY ODW ROTNIE LOKO POZNAN  
W SZELKIE NARZĘDZIA DO OBRÓBKI 

METALU NORMALNE, ANORMALNE.

Gryzy - Rozwiertaki • Gwintowniki - Narzynki okrągłe I dwuszczękowe 
Wiertła specjalne cyiindr. z stożkiem morsego i czworokątnym - Uchwyty 
do wiertarek, opatentowane, oryginalne Kupkę Y Verabo - Uchwyty do

♦  tokarek, system Cuhsmann - Stal specjalna do toczenia i ryflowania, Krupp • Narzędzia do toczenia ^
w kompl., oryginalne Oekonom i osobne części - Maszyny do obróbki metalu wszelkiego rodzaju. ▼
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Z handlu wideł i łopat
(w) Sytuacja na rynku wideł przedstawia się 

w roku bieżącym naokół lepiej niż w roku ubiegłym. 
Najwięcej trudności sp raw ia  konkurencja  obca, szcze­
gólnie na Pomorzu i w Poznańskiem, gdzie szereg 
kupców, przew ażnie z powodu zależności finansowej 
od zagranicy, sprow adza towar zagraniczny. Ze wzglę­
du na to fabryki kra jow e obniżyły w sezonie roku  bież. 
ceny, szczególnie w okolicach nadgranicznych. P o su ­
nięcie to okazało się w pewnej mierze skutecznem  we 
walce z obcą konkurencją. W  handlu łopat obroty 
zm alały; zbyt łopat zmniejszył się o 60 proc.

Syndykat producentów łopat i wideł, m ający 
wspólne biuro sprzedaży  p. f. „Biuro Akwizycji Wideł 
i Łopat", dąży do polepszenia stosunków w tej b ranży  
panujących. Dla ogółu kupców syndykat wprowadził 
jednolite raba ty  i ceny, co znacznie w płynęło na os ła ­
bienie konkurencji.

Z dniem 1 stycznia 1931 r. ma być wprowadzony 
podział kupców na dwie kategorje. F irm y pow ażniej­
sze otrzym yw ałyby wtedy lepsze warunki kredytow e 
i większe rabaty. Obecnie solidni hurtownicy o trzy ­
m ują k redy t  4— 5-miesięczny, s łabsze firmy płacić 
muszą gotówką.

Syndykat Fabryk Lin Drucianych przedłużony
(w) O brady w spraw ie przedłużenia Syndykatu  Zjednoczonych F abryk  Lin Drucianych przedłużony

Lin Drucianych da ły  wynik pozytywny. Syndykat został na dalsze 2 ' _. roku, tj. do końca czerwca 1933 r.

Nowoczesne dźwigi w porcie gdyńskim
Sprężystość obsługi portów w zakresie 

zdolności za- i przeładowczej',  uzależnioną jest 
od system u dźwigów. R ozwijający się w tem ­
pie amerykańśkiem, ku zmartwieniu naszych 
wrogów port polski w Gdyni, wyposażony pod 
względem swych urządzeń we wszelkie nowo­
czesne zdobycze techniki portowej, posiada 
również najnowszego typu dźwigi, z pomocą 
których umożliwione jest niezmiernie szybkie 
załadowanie i p rzeładowanie s tatków  m or­
skich. I lustrac ja  nasza przedstaw ia świeżo za ­
instalowane w Gdyni dalsze nowe dźwigi.

Fabryka Wyrobów Aluminjowych i Metalowych

MJHŁ i S-ka
MYSŁOWICE a .  SI.

Wyrabiamy nakrycie aluminiowe p ie rw szo rzędne j  jakości.
9376
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IJ. JOHN W ŁODZI!
wykonywa:

Pednie Przekładnie zebate 
i ślimakowe. Naprężacie

jedno- i dwustopniowe oraz śli­
makowe w  skrzyniach oliwnych.

jedno- i dwu- 
ramienne.

Koła zebate 
Walce młyńskie żeliwne

ZyTIT; rowkowaniem (ryflowaniem). Walce hutnicze. Ruszty 
Kotły kwaso- i ognioodporne

do obrób- f t ia f ly ia v lf f i  fk a la n r ir u V  dla Przemysłu włókienniczego
t a r K I  ki metali. w l f  C I I I J Ł I m T I w I  \ ł & f S l S 8 I S U l  ]F #  i papierniczego oraz walce do nich.

nalne kotły Strebel’a radiatory dla’ogrzewaii centralnych.

Tokarki i wier- 
Orygi-

Wielka Nagroda
(Grand Prix)

od Rządu 
oraz

Wielki Zloty Medal
na P. W. K. w Poznaniu

D D O D D D O D O O D D

B i u r a  w ł a s n e :  9226

Warszawa, Poznań, Kraków, Lwów, Gdańsk, M 
Katowice, Lublin. |[

Informacje, specjalne prospekty, oferty na żądanie j
Adres telegraficzny: Transmisja— Łódź, Transmisja— Warszawa i t. d. —

IBUSaiiE B B Ia □□□□□□□□o□□□□□□□□□

BRACIA LANGE”
FABRYKA MASZYN i ODLEWNIA ŻELAZA. SP. AKC. w ŁODZI

D II Bndowy glocót Dftcmvsiowvtli wyŁonywa:

J )

p | e c e  jednokomorowe do
hartowania, cemen­

towania i odżarzanla

S ) ia d < A  dwukomorowe,spe-
r l C l C tcjalnie do hartowa­

nia stali szybkotnącej 
opalane ropą naftową lub gazem.

Temperatura do 1300® C.

Piece do grza­
nia przy 

zastosowaniu ką­
pieli solnej lub oło­
wianej, z opałem 
ropnym lub gazo­
wym

wysokiego tilaieoia 

Prospekty i oferty wysyła się

|'0000000000B00BH00BB fills

Piece ptzczt
nla, z opałem rop­
nym lub gazowym

♦ ♦  ♦

z ciśnieniemdo2000 
m/m słupka wodne­
go, służące do uru­
chomienia pieców 

hartowniczych.

aa żądanie bezpłatnie

J

8310

0
0
0
0
0
0
0
0
0
m
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Z M E T A L O W E G O  P R Z E M Y S Ł U  P R Z E ­
T W Ó R C Z E G O .

W  p rz e m y ś le  ty m  d a ta  s ię  z a u w a ż y ć  
w  z. m. le k k a  p o p ra w a  k o n iu n k tu r y .  P r z y ­
p isać  to  .należy  s e z o n o w i je s ie n n e m u , k tó r y  
z m u sza  p rz e m y s ło w c ó w , b ę d ą c y c h  o d b io rc a m i 
p rz e m y s łu  m a s z y n o w e g o , d o  w y k a ń c z a n ia  
p r a c  i p r z y g o to w y w a n ia  się  do  o k re s u  z im o ­
w e g o . S z c ze g ó ln ie  w  d z ia le  fa b ry k , m a sz y n  
.i n a rz ę d z i ro ln ic z y c h  s t a n  z a t ru d n ie n ia  po­
le p s z y ł s ię , co  p rz y p is a ć  n a le ż y  trw a ją c e m u  
o b ecn ie  s e z o n o w i (jesiennem u . F a b ry k i  c z y n ­
n e  s ą  p rz e z  p e łn y  ty d z ie ń  p r.zy  s ta n ie  z a m ó ­
w ień , p o z w a la ją c y m  p ra c o w a ć  d o s ta te c z n ie  
a ż  do p o c z ą tk u  l is to p a d a ;  u s k a r ż a ją  s ię  one 

je d n a k  na  z b y t  p ó ź n o  czy n io n e  z am ó w ien ia  
p rz e z  k lie n tó w , c o  p o w o d u je  C zę s to k ro ć  b ra k  
o d p o w ie d n ic h  m a sz y n  n a  s k ła d z ie . W y p ła ­
ca ln o ść  k lie n te li  n ie  u le g ła  z m ia n ie . K lienci, 
p rz y z w y c z a je n i  d o  o fe r t  z a g ra n ic z n y c h , d o ­
m a g a ją  s ię  b a rd z o  d łu g ic h  k re d y tó w , c o  u tru ­
d n ia  w  p o w a ż n y m  s to p n iu  p ra c ę  p o lsk ich  fa ­
b ry k  m a sz y n  ro ln ic z y c h . W s k u te k  ta k ie j  s y ­
tu a c ji,  f a b ry k i te g o  d z ia łu  z m u sz o n e  b y ły  do 
p rz e p ro w a d z e n ia  o s z c z ę d n o ś c i w  k o s z ta c h  
w ła sn y c h , k tó r e  o s iąg n ię to  p rz e z  o b n iż e n ie  
k o s z tó w  ro b o c iz n y  (.za robków  a k o rd o w y c h )  
i z m n ie jsz e n ie  ipe-nsylj u rz ę d n ik ó w . W y siłk i 
f a b ry k  m a sz y n  ro ln ic z y c h  w  s p ra w ie  .ro zsze ­
rz e n ia  c z y n n o ś c i e k s p o r to w y c h  n ie d a ły  n a ­
ra z ić  p o w a ż n ie js z y c h  w y n ik ó w .

F a b r y k i  b u d o w y  p a r o w o z ó w  u t r z y m a ły  
s tan  z a t r u d n ie n i a  b ez  z m ia n y .  Z am ó w ie n ia  
r z ą d o w e  w p r a w d z i e  z m n ie j sz o n e ,  i k i lka  dość  
p o w a ż n y c h  d o s t a w  z z a g r a n i c y  p o z w a la j ą  na  
w z g lę d n ie  d o s t a t e c z n e  z a t ru d n ie n ie  d o  k o ń c a  
b ie ż ą c e g o  ro k u  b u d ż e t o w e g o .  R ó w n ie ż  fa ­
b r y k i  w a g o n ó w  k o l e j o w y c h  u t r z y m a ł y  sw ó j  
s tan  z a t ru d n ie n ia  na  w y s o k o ś c i  p o p r z e d n ie g o  
m ie s iąca .  I tu ta j  ijednaik .nap ływ  z a m ó w ień  
r z ą d o w y c h  nie  o s ią g n ą ł  w y s o k o ś c i  tz la t p o ­
p rz e d n ic h ,  to  te ż ,  c h o c i a ż  p o s iad a ją  one  p r a c ę  
na c a ł y  o k r e s  b u d ż e t o w y ,  .nie m o g ą  j edna k  
w y z y s k a ć  w  p e łn i  z d o ln o ś c i  p ro d u k c y jn e j .  
S t a n  z a t r u d n ie n i a  wynoisi oko ło  60 p r o c .  s t a ­
nu z roku  1929.

Z u p e łn ie  n ie p o m y ś ln ie  p rz e d s ta w ia  się 
s y tu a c ja  w  d z ia le  b u d o w y  w a g o n ó w  t r a m ­
w a jo w y c h . N a p ły w  .zam ów ień  je s t  b a rd z o  
m a ty  i n ie w y s ta rc z a ją c y .

W  dzia le  f a b r y k  o b r a b ia r e k  na s tą p i ło  n ie ­
z n a c z n e  o ż y w ien i e ,  c o  z a w d z i ę c z a ć  na le ży ,  
o b o k  z a m ó w i e ń ,  o t r z y m a n y c h  od  r ząd u ,  r ó w ­
nież . zam ów ien iom  z z a g r a n i c y .

W  f a b r y k a c h  m a s z y n  w łó k ie n n ic z y c h  s y ­
tuac ja  j e s t  d ość  n ie jedno li ta .  W  fa b ry k a c h  
o k rę g u  b ie lsk ieg o  n a s tą p i ło  da lsz e  z m n ie j s z e ­
nie  s ię  z a m ó w i e ń  i s t a n u  z a t ru d n ie n ia ,  w  o k r ę ­
gu łó d zk im  z a o b s e r w o w a n o  o ż y w ien ie ,  co 
.p rzyp i sać  n a l e ż y  u z y s k a n iu  p rz e z  p r z e m y s ł  
w ł ó k ie n n ic z y  o k rę g u  łó d zk ieg o  n o w y c h  z le ­
ceń  e k s p o r to w y c h .

W  dzia le  f a b r y k  s i ln ików  s p a l in o w y c h ,  
s t a n  z a t ru d n ie n ia  u t r z y m a ł  się  na poz iom ie  
s ie rpn ia .

W  f a b r y k a c h  m a s z y n  p a r o w y c h  s y tu a c j a  
bez  z m ia n y ,  p r z y  n ie z b y t  z a d o w a l a j ą c y m  s t a ­
nie  z le ce ń .

W  fa b ry k a c h  ipomip .i k o m p re s o ró w  p o ­
ziom  z a tru d n ie n ia  je s t  b a rd z o  n ie k o rz y s tn y , 
n a p ły w  z a ś  z am ó w ień  n ie  p o z w a la  się  s p o ­
d z ie w a ć  p o p ra w y  w  n a jb liż sz y m  o k re s ie .

W  w y tw ó rn ia c h  w a g , n a rz ę d z i p r e c y z y j ­
n y c h  s ta n  .z a tru d n ien ia  je s t  o b ecn ie  z a d o w a ­
la ją c y . N a to m ia s t z m n ie jsz y ł się s ta n  z a t r u d ­
n ien ia  w  fa b ry k a c h  b u d u ją c y c h  m o s ty , w  fa ­
b ry k a c h  k o n s tru k c y j ż e la z n y c h , w  w y tw ó r ­
n ia ch  ś ru b  i m itów , g w o ź d z i i d ru tu , w y ro b ó w

m a s o w y c h  k u ty c h  i p r a s o w y c h  i w o d le w n ia ch  
m a s z y n o w y c h .

W  o d le w n ia ch  h a n d lo w y c h  s y tu a c ja  je s t  
w z g lę d n ie  d o b ra . P o r ó w n u ją c  s ta n  z a tru d n ie ­
n ia  o d lew n i h a n d lo w y c h  w  r.oku b ie ż ą c y m  
z ro k ie m  1929, w id z im y  w izrost z a tru d n ie n ia  
o 5 p ro c . W  d z ia le  ó d łe w n i, w y ra b ia ją c y c h  
o d le w y  o g rz e w a ln e , s y tu a c ja  je s t b a rd z o  n ie ­
p e w n a . L e k k ie , n ie z b y t  .o czek iw an e  o ż y w ie ­
nie w y k a z a ły  fa b ry k i m o n ta ż o w e  .sam ocho­
d ów . P r z y p is a ć  to  n a le ż y  ż n iw o m  i zak u p o m  
ze s t ro n y  z iem ian . W a ru n k i s p rz e d a ż y  d o ­
g o d n e ; te rm in y  p ła tn o ś c i  s ię g a ją  30 m ie s ięc y .

S Y T U A C J A  NA R Y NK U  ŻELAZA.
S y t u a c j a  na  ry n k u  żela.za. u za leżn io n a  

p r z e d e w s z y s f k i e m  od p rz e b ie g u  s ezo n u  b u d o ­
w la n e g o ,  n ie  p r z e d s t a w i a ł a  s ię  o s ta tn io  ś w i e t ­
nie. Z a p o t r z e b o w a n ie  k l i e n te l i  b y ło  n a  r y n k u  
ty m  m in im alne .  C e n y  że laza ,  n a s k u te k  p o ro z u ­
m ien ia  h u r to w n i k ó w  że laza ,  nie  u l e g a ją  ż a d ­
n y m  p r a w i e  w a h a n io m  i k s z t a ł t u j ą  s ię  w  g r a ­
n icach  n o to w a n y c h  zu p e łn ie  b e z  zm iany .  Z a ­
z n a c z y ć  n a le ż y ,  iż c e n y  że-la/.a s p r o w a d z a n e ­
g o  z  h u t  s ą  już  do t e g o  s to p n ia  n isk ie ,  iż 
•o d a lsze j  z n iżce ,  n i e b a c z ą c  n a w e t  na  n iep o ­
m y ś ln e  k s z t a ł t o w a n i e  się  k o n iu n k tu r y ,  nie  
■nie m o ż e  b y ć  m o w y .  J e d y n i e  p r z y  s p r z e d a ż y  
że l az a  s k ł a d o w e g o ,  to z n a c z y  z n a jd u jąc e g o  się 
na sk ład z ie  u h u r to w n ik ó w ,  u z y s k u ją  s p r z e ­
d a w c y  z h ro b e k  d o ś ć  d o b ry ,  bo  d o c h o d z ą c y  
do  15 a n a w e t  do  20 p ro c .

H orosko-py na  ip rzyszł iść  w  b r a n ż y  ż e ­
laznej ,  a n a lo g ic z n ie  do in n y c h  b r a n ż  b u d o w l a ­
n y c h ,  u z a leżn io n e  są  w p i e r w s z y m  rzęd z ie  
od  tego ,  jak u k s z ta ł tu je  się  s y tu a c j a  w  p r z y ­
s z ły m  s ez o n ie  b u d o w la n y m .

P R A C E  NAD O R G A N IZ A C JA  RYNKU ŻELAZA 
W  P O L S C E .

W  dniu 3(1. ub. m. o d b y ło  się w. K a t o w i ­
c ach  w sp ó ln e  p o s ied z e n ie  S y n d y k a t u  P o ls k ic h  
Hut Ż e la z n y ch  z R ad ą  C en t r a l i  H u r to w n ik ó w  
Ż e laza ,  n a  k tó re m  po ruszano -  w ie le  a k t u a ln y c h  
z ag a d n ie ń  z dz ied z in y  p o l i ty k i  s p r z e d a ż y .  
M iędz y  innemi u s ta lono  g r a n i c ę  m ię d zy  r e jo ­
nam i c e n t r a l n y m  a k a to w ic k im  i p o w z ię t o  
don ios łe  u c h w a ły ,  d o ty c z ą c e  u jednos ta jn ie n ia  
ka lku la c j i  cen  s k ł a d o w y c h  w e  w s z y s tk i c h  r e ­
jon ac h ,  w szcz egó lnośc i '  z a ś  w  m ie j s c o w o ­
ś c ia c h  g ra n i c z n y c h  m ię d z y  re jonam i .

P o w z i ę t o  p o n a d to  z a s a d n ic z ą  Uchwalę ,  że 
s p o só b  ob l ic zan ia  cen  że l az a  f o r m o w e g o  i b e ­
t o n o w e g o  w in ie n  b y ć  u j e d n o s t a in .n n y  dla c a ­
łego  o b s z a r u  P a ń s t w a  P o ls k ie g o  w r a z  z w.  ni. 
G d a ń sk ie m .  R ó w n ie ż  s p o só b  o b l .ę z a n ia  w a g i  
p o w y ż s z y c h  m a te r j a tó w  w in ien  b y ć  j e d n o l i ty  
dla c a łeg o  P a ń s t w a .  P o n ie w a ż  je d n a k  p r z e ­
p r o w a d z e n ie  p o w y ż s z y c h  , z a s a d  wylma-ga 

s z c z e g ó ł o w y c h  p r a c  p r z y g o t o w a w c z y c h ,  c e ­
lem us ta len ia  je d n o l i ty c h  tabe l  o b l i c z en io ­
w y c h ,  u c h w a lo n o ,  że  p o s z c z e g ó l n e  Związki.  
H u r to w n ik ó w  Ż e la z a  p r z e d s t a w i ą  S y n d y k a ­
t o w i  >jak n a j ry c h le j  p ro p o z y c je  i w n io s k i  w  tej 

s p ra w ie ,  p o c z c m  b ęd z ie  o n a  o s ta t e c z n ie  z d e ­
c y d o w a n a  tak ,  a b y  od 1 s ty cz n ia  1931 ro k u  
no-we z a s a d y  m o g ły  b y ć  w p r o w a d z o n e  w 
życie .

P o z a  tern o m a w ia n o  s p r a w ę  o b l ic zan ia  
cen  p r z y  d o s t a w a c h  t r a n z y t o w y c h  o ra z  o b ­
s łu g iw an ia  k u p c ó w  III k a te g o r i i  w  m ie j s c o ­
w o śc ia c h ,  w  k t ó r y c h  z n a jd u ją  się s k ła d y  h u r ­
to w n ik ó w  I k a te g o r i i .

O O D N O W IE N IE  K A R T E L U  S T A L O W E G O .
P A T  d o n o si z P a r y ż a ,  że  -rokow an ia  do ­

ty c z ą c e  o d n o w ien ia  m ię d z y n a ro d o w e g o  p o r o ­
zu m ien ia  p ro d u c e n tó w  s t a l l  d o ty c h c z a s  je sz ­
cze  -nie d a ły  -rezu lta tó w . N a ra d y  b ę d ą  je sz c z e  
w z n o w io n e .  \

ZJAZD D E L E G A T Ó W  P O L S K IC H  ZRZESZEŃ 
TE C H N IC Z N Y C H .

W  dn iach  25. i 26. b m .  o d b y ł  się w e  L w o ­
wie  XII. Z jazd  D e le g a tó w  P o l s k i c h  Z r ze s ze ń  
T e c h n ic z n y c h .  P r z e d m i o t e m  o b r a d  b y ła  m .  i. 
s p r a w ą  m ie s z k a n io w a ,  s p r a w a  ‘w ę g lo w a ,  u r e ­
g u lo w a n ie  r u c h u  -sa m ochodow ego ,  u tw o rz e n ie  
Izb In ż y n ie r s k ic h  itd. W  p r o g r a m i e  p r z e w i ­
d z iane  b y ło  z w ied z e n ie  o s o b l iw o śc i  m ia s ta  
L w o w a ,  p r z y j ę c i e  u P r e z y d e n t a  M ia s ta  p a n a  
B r z o z o w s k ie g o ,  w y c ie c z k a  do Moś-cic dla 
z w ied z a n ia  -P ań s tw o w e j  F a b r y k i  Z w ią z k ó w  
A z o to w y ch .

K A R T E L  CY N K O W Y .
W  dniu 22 . h. rń. r o z p o c z ę ły  się w  P a ­

r y ż u  r o k o w a n i a  w  s p r a w i e  o d now ie n ia  K a r ­
te lu  C y n k o w e g o .  R-okowania  b ę d ą  p r o w a d z o ­
nej na  tej p o d s t a w ie ,  że  z d n ie m  1 s ty cz n ia  
1931 -r. p ro d u k c ja  e u ro p e j s k a  z o s ta n ie  z r e d u ­

k o w a n a  o 30 p roc . ,  o ile p-ro dukaj  a- a m e r y k a ń ­
ska  ob n iż y  się o 15 p roc .

Z SY N D Y K A T U  LIN DR UCIA N Y CH .
(w )  S f e r y  mia-roda-jne z a p r z e c z a j ą  p o g ło ­

sce.  ja-koby Z jed n o c zen ie  Fabry-k  Lin D r u c i a ­
n y c h  mia ło  b y ć  ro z w ią z a n e .  W  dniu 23. bm. 
o d b y ło  się w  W a r s z a w i e  p o s ied ze n ie  S y n d y ­
k a tu  w  s p r a w i e  p rz e d łu ż e n ia  is tn ienia  o rg a ­
n izacji  na  da lsze  5 lat,

Z RADY Z W IĄ Z K U  P O L S K IC H  H U T  ŻE LAZ­
NYCH.

(w ) -W o s t a t n i c h  dn iach  o d b y ło  się 
w W a r s z a w i e  p o s ied z e n ie  R a d y  Z w ią z k u  P o l ­
sk ich  Hut Ż e la z n y c h  p r z y  udz ia le  w s z y s tk ic h  
c z ło n k ó w  R a d y  z b. m in i s t r e m  K ied rnn ie m  
na cze le .

F R A N C U S K O -N IE M IE C K IE  P O R O Z U M IE N IE  
W  D ZIEDZINIE RUR.

. .F r a n k f u r t e r  Zt-g.“  donosi- z E ssen ,  iż 
w, P a r y ż u  p o w s t a ł a  i n s ty tu c ja  p. n. „ C o m p a -  
gn ie  In te rn a t io n a le  -des C ana l isa t ion 's " ,  b ę d ą ­
ca  w sp ó ln ą  ema-nacją „Ru-hrgas* A. G .“  w  E s ­
sen  i ,,-Socićte d 'E n t r e p r i s e s  des  C a n a l i s a ­
t io n s "  w  P a r y ż u .  O bie  f i rm y  u c ze s tn ic z ą  
w j e d n a k o w y c h  r o z m ia ra c h  w  te rn  n-owem 
p rz e d s i ę b io r s tw ie ,  k tó re g o  ce lem  ma b y ć  b u ­
d o w a  p r z e w o d ó w  r u r o w y c h  w  c a ł y m  św ie c ie .  
S p r a w a  ta j e s t  dla n a s  o ty le  i n t e r e s u j ą c ą ,  
że. w ed le  informa-cyj w s p o m n ia n e g o  p ism a ,  
p o z o s ta je  ona  w śc i s ły m  z w ią z k u  z p r o j e k t a ­
m i sze ro k ie j  r o z b u d o w y  s y s t e m u  ru-rowych 
p r z e w o d ó w  g a z o w y c h  na P o ls k im  Ś lą sk u .

Ś W IA T O W A  P R O D U K C J A  A L U M IN J O W A  
W' 1929 ROKU.

W 1939 r. w y p r o d u k o w a n o  w ś w iec ie  
264.400 ton  a lum in ium ,  c zy l i  o 21.200 ton 
w ięce j  an iżel i  *w 1938 roku.

DALSZY S P A D E K  PL ATYNY.
P o  krófki-em z a h a m o w a n iu  się s p adku  

c e n y  p l a ty n y  — Obecnie z n ó w  n a s tą p i ło  d a l ­
sze  z a ł a m a n ie  się  te jże .  D a ls z y  s p a d e k  p l a ­
t y n y  s p o w o d o w a n y  z o s t a ł  -w iadom ością ,  ja k ą  
u t r z y m a ł  L o n d y n  ,z P o łu d n io w e j  Afryk i ,  iż 
t e g o r o c z n a  p ro d u k c ja  p l a ty n y  w y n o s i ć  b ę d z ie  
ca. 50.000 uncy j  w s to s u n k u  do 22.000 uncy j  
w roku  ub ieg łym .

W o b e c  p o w y ż sz e g o  o ra z  w z w ią z k u  z p o -  
• w ię k sz o n ą  p ro d u k c ją  ro s y js k ą  ś m ia ło  s p o ­
d z ie w a ć  s ię  m o żn a  d a lsz e g o  sp ad k u  c e n y  - 
p la ty n y , k tó r a  o b e cn ie  w  L o n d y n ie  n o tu je  
8 f. s z t.

W  z w ią z k u  z  pow yżs-zem  n a l e ż y  b y ć  
o s t r o ż n y m  p r z y  s k u p o w a n iu  s ta r e j  p la ty n y  
-i o d p a d k ó w  te jże .
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Nasz system

SPRĘŻYSTYCH PRZEWODÓW PAROWYCH
oparty na zastosowaniu RUR FALISTYCH inż. W. 
w całej Europie, Maciejewskiego i wypróbowany

i

zabezpiecza
bezwzględnie jednakową grubość ścianki wszystkich giętych miejsc rur oraz 
znaczne zwiększenie elastyczności całego przewodu, dzięki czemu osiąga się zabezpieczenie połą­

czeń kryzowych od szkodliwych napięć, które obluzowują kryzy i powodują nieszczelności.

Dzięki tym zaletom nasze przewody rurowe do wysokich ciśnień pary przegrzanej są 
N A I E K O N O r a a C l N I E I S Z E  
m a j t r w a e s z k  i  
N A J B E Z P I E C Z N I E J S Z E

w zastosowaniu praktycznem.

^  i
P ro jek ty  całkowitych p rzew odów  rurowych oraz kosztorysy i oferty  w y k o n y w a  i d o s t a r c z a

FABKVKA PRZEWODÓW RUROWYCH „COMPENSATOR” Ul. m  A C l  E J  E tU S H I I S  H a
S p ó łk a  z  o g r a n i c z o n ą  o d p o w ie d z ia ln o ś c i ą

Warszawa - Wola, ul. św. Stanisława nr. 1/3
A dres te leg raficzny : COM PENSATOR -  WARSZAW A. T elefony: W. H andl. -  1872, W. Techn. -  3346S

Przedstawiciel na Zachodnią Polskę:

in ż .  R u d o lf  M ich a lik , P o z n a ń ,  u l. Fr. R a ta jc z a k a  l l a  — 4  wejście

o

B iuro  T ec h n ic zn o -H an d lo w e

A. GLASER
Poznań, ulica 27 Grudnia 16, dom tylny.

Telefony: 41-16 I 50-16
Adres telegraficzny: „TechnohandeT1

Jeneralne Przedstawicielstwa I składnice fabryczne: 
„Berson" Polska Fabryką Wyrobów Gumowych S. z o. p. 

_  w Krakowie,
O Włocławska Fabryka Drutu dawn. C. K l a u k e  Sp. Akc. 
“  we Włocławku

0. E. Domnlnk Mechaniczny Zakład Technicznych Tkanin 
we Włocławku

7281w Posiada na składzie:
n ■ « »  skórzane, z sierści 
r  u S J  wielbłądziej, kono­

pne i bawełniane, 
n I u f w uszczelniające org. 
r  j Jf IJ  „Klingerit“, Laserit, 

azbestowe i gumowe.

Szczeliwo wełniane, az­
bestowe, talkowe i gu­
mowe.

U  0 7 0 gumowe tłoczące,II Ij L “ splralowe, do pary, 
parciane i parciane we­
wnątrz gumowe, wszel­
kich wymiarów.

5596

A r m a t o r a  Z y r ' ” "1’
0 7 b 1 n wodowskazowe rur- 
JUld kowe o r g .  „Klin­

gera" i wazowe do oliwia­
rek kroplowych.

S m a r o w n i c e  
Manometry o , . .
K o r k i  kontrolne.

H e ł m  o . . ,  lel i  e r k i
do czyszczenia maszyn

Cyna angie lska i do lu tow ania . Metal biały łożyskowy
Lampy I kolby benzynowe do lutowania - Szczotki stalowa 

Filce techniczne -  Fibra w płytach I laskach 
oraz wszelkie inne ARTYKUŁY TECHNICZNE potrzebne 

dla przemysłu 1 rolnictwa.
P j  a  e f p w / o  • do biur technicznych, kolei, cukrowni 

® “  W  O. • gorzelni, browarów 1 fabryk.

Nadzwyczaj ekonomiczne

ż e l iwne

do ogrzewa­
nia hal w ar­
s z t a t o w y c h  

i i nn y ch  
większych 

pomieszczeń

dostarcza

i iTow. Akc. „WIEPOFANA
WIELKOPOLSKA ODLEWNIA 

FABRYKA N A R Z Ę D Z I  i MASZYN
POZMJŁŃ

ul. D ą b ro w sk ie g o  81, te le fo n  61-56
9324
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Kronika gospodarcza
TY D Z IE Ń  S A M O W Y S T A R C Z A L N O Ś C I  

G O S P O D A R C Z E J .

L iga S a m o w y s t a r c z a l n o ś c i  G o s p o d a rc z e j  
d o r o c z n y m  z w y c z a j e m  z o r g a n iz o w a ła  w  c z a ­
sie od  25 p a ź d z i e r n ik a  do  2 l i s to p a d a  r. b. 
„ T y d z ie ń  s a m o w y s t a r c z a l n o ś c i  g o s p o d a r c z e j " ,  
m a ją c y  n a  celu  p r o p a g a n d ę  w y r o b ó w  k r a j o ­
w y c h  w ś r ó d  s z e ro k ic h  m a s  .konsum en tów .

r

TY L K O  2 ^ - M I E S I E C Z N E  W E K S L E  

p r z y j m o w a ć  bodzie  B ank  P o ls k i  do  redy  sk o n ta
W s z y s t k i e  i n s ty tu c j e  f in a n s o w e  w  P o ls c e  

o t r z y m a ł y  w  dn iu  25. bm .  okólnik  D y re k c j i  
B an k u  P o ls k ie g o ,  w  m yś l  k tó r e g o  w p r o w a ­
d zono  w  ż y c i c  .znaczne  o g ra n ic z e n ia  w  r e ­
d y s k o n c ie  w eksl i .  O g r a n ic ze n ia  te  pyle,gają 
n:a tern, ż e  o d t ą d  r e d y s k o n t o w a n e  b ę d ą  j e d y ­
nie  w e k s le  z t e rm in e m  nie  d łu ż s z y m  jak  75 
dni (2 t ipól m ie s ią c a ) .  D o ty c h c z a s  —  jak 
w ia d o m o  —  B a n k  P o ls k i  r e d y s k o n t o w a !  w e ­
ks le  z te rm in e m .  3-miesięzny.m. P o z a  W p ro ­
w a d z o n ą  n ie d a w n o  p o d w y ż k ą  s to p y  d y s k o n ­
to w e j ,  z a r z ą d z o n e  obe cn ie  s k ró c e n ie  te rtnrnu 
w e k s l i  d y s k o n t o w a n y c h  je s t  inoiw acją  s i ę g a ­
ją c ą  g łę b o k o  w  ż y c ie  g o s p o d a r c z e  k ra ju .

Z p u n k tu  w id z e n ia  i n t e r e s ó w  B a n k u  P o l ­
s k iego  j e s t  o n o  a ż  n a d to  u z a s a d n io n e  s i lnym  
o d p ły w e m  w a lu t  z  z a p a s ó w  b an k u  i w z ro ­
s t e m  n a t y c h m i a s t  p ła tn y c h  z o b o w ią z a ń .  Z y ­
cie  g o s p o d a r c z e  je d n a k  p r z e c h o d z ą c e  o becn ie  
d o tk l iw y  k r y z y s ,  odczu je  to  jako  n o w e ,  po ­
w a ż n e  u t ru d n ie n ie .

BANKI Ś L Ą S K IE  ZA W E K S L E M  
3-M IE SIE CZ N YM .

Na o d b y t y m  w  dniu  24. b. m. z eb ran iu  
Z w ią z k u  B a n k ó w  W o je w ó d z t w a  Ś lą s k ie g o  
u c h w a lo n o ,  że  b a n k i  z r z e s z o n e  w  Z w iąz k u ,  
p o c z ą w s z y  od  5 l i s to p a d a  1030 r „  p r z y j m o ­
w a ć  b ę d ą  od  s w e j  k l ien te li  d o  d y s k o n t a  takie  
w e k s le ,  k t ó r y c h  te rm in  p ł a tn o ś c i  nie p r z e k r a ­
c z a  3 m ie s ięcy .

Z a rz ą d z e n ie  to. id ą ce  z r e s z t ą  po  myśli  
in tenc j i  B an k u  P o ls k ie g o ,  p r z y c z y n i  się  n ie ­
w ą tp l iw ie  do u r e g u lo w a n ia  ob iegu  w e k s l o w e ­
go  na Ś lą sk u .

A M O R T Y Z A C J A  4 -P R O C .  P R E M J O W E .I  
P O Ż Y C Z K I IN W E S T Y C Y J N E J .

D o dnia  1. 10. r.b. z a m o r t y z o w a n y c h  z o ­
s ta ło  500 se.ryj 4 -p roc .  p re m io w e j  p o ż y cz k i  
in w e s ty c y jn e j  w  ilości 25.000 s z tu k  ob l igacy j  
na  sum ę  2.500 ty s .  w  z ło c ie ,  o r a z  zgodn ie  
z p lanem  l o s o w a n ia  —  p rem ij  w y lo s o w a n y c h  
te jż e  p o ż y c z k i  na s u m ę  618.500 zł. w  złocie .

F A Ł S Z Y W Y  K IE R U N E K  R O Z W O J U  H A N D L U  
W  GDYNI.

Z G d y n i  p iszą  n a m :
W  r o k u  1924 G d y n ia  p o s i a d a ł a  10 p r z e d ­

s i ę b i o r s t w  h a n d l o w y c h  Ł 19 p r z e m y s ł o w y c h ,  
d z i ś  i s tn ie je  w  G d y n i  280 p r z e d s i ę b i o r s t w  
p r y w a t n y c h  p r z e m y s ł o w y c h  i ,364 h a n d lo ­
w y c h ,  p rz y c z c m  w ś r ó d  ty c h  o s ta tn ic h  z n a j ­
d u je m y  15 p rz e d s i ę b io r s tw  hand lu  h u r to w e g o ,
9 hoteli,, 28 r e s t a u r a c y j ,  8 k a w ia r n i ,  5 cuk ie rn i ,
9 a p te k .  3 k s i ę g a rn i e .

P o z a  te rn  dz ia ła  w G d y n i  16 p r z e d s i ę ­
b i o r s tw  s p e d y c y j n y c h  i 14 m a k le r s k i c h .  K o n ­
s t a t u j ą c  n iezm ienn ie  s zy b k i  ro z w ó j  g r ^ p o d a r -  
c z y  G d y n i ,  z a z n a c z y ć  jed n o c ze ś n ie  t r z e b a ,  że  
i s tn ie je  f a m  n a d m ie rn ie  d u ż a  i lo ść  d ro b n y c h  
p r z e d s i ę b io r s tw  h a n d lo w y c h  i p r z e m y s ł o w y c h  
w  s to su n k u  do li czby lu d n o śc i  w G dyni .  
Ś w i a d c z y  t o  o is tn ien iu  w p e w n e j  m ie rz e  
p r z e s a d n e j  d ą ż n o ś c i  w  k ie ru n k u  G dyn i  d r o b ­

nego  k u p i e c t w a  i d r o b n y c h  p r z e d s i ę b io r s tw  
p r z e m y s ł o w y c h .

P o n a d to  t r z e b a  z a u w a ż y ć ,  że  w ię k s z ą  
ilość  m ie s z k a ń c ó w  G d y n i  s t a n o w ią  ro b o tn i c y ,  
k t ó r y c h  ro d z in y  z n a j d u ją  s ię  p o z a  G dyn ią .  
W y je ż d ż a j ą c  d o  rodz in ,  r o b o t n i c y  z a z w y c z a j  
z a o p a t r u j ą  się w  m ie js cu  z a m ie s z k a n ia  ro d z in  
w  t a ń s z e  p r o d u k t y  ż y w n o ś c io w e .  T o  t e ż  na -  
ogó ł  l iczne  p r z e d s i ę b io r s tw a  h an d lo w e ,  
z w ła s z c z a  d robne ,  n ic  p r o s p e r u j ą  p o m y ś ln ie .

N a le ż y  do  G d y n i  s k i e r o w a ć  p r z e d e w s z y s t -  
k ie m  w ię k s z e  k u p ie c tw o .  z a s o b n e  w  k a p i ta ł  
o b r o to w y ,  k tó re  m o g ło b y  z  c z a s e m  w z ią ć  
udz ia ł  w hand lu  z a m o rs k im ,  o p ie ra ją c  s w o je  
t r a n s a k c j e  h a n d lo w e  n a  z a p l e c z u  p o r t o w e m ,  
za ś  p o w s t r z y m a ć  n a p ł y w  d r o b n e g o  k u p ie c tw a ,  
k tó r e  n ie  z na jdu je  o d p o w ie d n ie g o  za ro b k u ,  
a tótóre  w y p a c z a  n o r m a ln ą  jej s t r u k t u r ę  g o ­
s p o d a r c z ą .

ZJA ZD Y  P R Z E M Y S Ł O W C Ó W  I K U P C Ó W  
P A P I E R N IC Z O -P R Z E M Y S L O W Y C H .  

U n o rm o w a n ie  w a r u n k ó w  d la  h u r tu  i de ta lu .
C ię ż k a  s y t u a c j a  b r a n ż y  p iśn r ien n iczo -p a -  

piermiczej  zm usi ła  p rz e d s t a w ic i e l i  tej ga łęzi 
p r z e m y s ł u  i hand lu  do p o ro z u m ie n ia  się  c e ­
le m  z ł a g o d ze n ia  k r y z y s u  p r z e z  l e p s z e  u ło ż e ­
nie w z a je m n y c h  s to s u n k ó w .  Z tej i n i c j a t y w y  
p o w s t a ł  O g ó lnopo lsk i  Z w ią z e k  P r z e m y s łu  
i H a nd lu  B r a n ż y  P i iśmienniczo - P a p ie rn ic z e j .  
K o m is ja  O rg a n iz a c y jn a  teg o  z w ią z k u  zw o ła ł a  
na 21. bm. p i e r w s z y  Z jazd  w s z y s tk i c h  w y ­
t w ó r c ó w  p iś m ie nn k izo-p  ap i e rn ic  z y c h , a na 
22. bm. Z jaz d  h u r to w n i k ó w  te j b r a n ż y .

Z ja z d y  te m a ją  na c e l u  r o z p a t r z e n i e  j z a ­
tw ie r d z e n ie  d o t y c h c z a s o w y c h  p r a c  i z am ie ­
rz eń  Kom is j i  O rg a n iz a c y jn e j  Z w ią z k u  i o m ó ­
wien ie  da lsze j  akc j i ,  z m ie rz a ją c e j  do u n o r m o ­
w a n ia  s t o s u n k ó w  w te j b r a n ż y .  Na z,jeździć 
ty m  .za ła tw iona  m a  b y ć  te ż  fo rm aln ie  s p r a w a  
p rz y s t ą p i e n i a  do, Z w iązk u .

Kole jno ,  w  dniu 23. b m .  o d b ę d z ie  się  z e ­
b ra n ie  k u p c ó w  d e t a l i s t ó w  dla o m ó w ie n ia  t e c h ­
niki rea l iz ac j i  z a s a d ,  u s ta lo n y c h  p rz e z  Z w ią ­
zek.

O G R A N IC Z E N IE  P R O D U K C J I  W  P O L S C E  
I W Ś W IE C I E .

W  p r z e m ó w ie n iu  d y r .  A n d rz e j a  W i e r z ­
b ick iego ,  w y g ło s z o n e m  na K o n g re s i e  Izb P r z e -  
myslowo-iH andlo iW ych w e  L w o w ie ,  o g ro m n i e  
c i e k a w y  je s t  j e d e n  z u s tę p ó w ,  d o t y c z ą c y  
s k u rc z e n ia  się p ro d u k c j i  w P o l s c e ,  w p o r ó w ­
naniu  z k r y z y s e m  w  ś w iec ie .

O to  w e d łu g  s łó w  dyir. W ie rz b ic k ie g o  s k u r ­
c zen ie  s ię  p ro d u k c j i  ś w i a t o w e j  w y n o s i  10 p ro ­
c en t  (w  c iągu  ro k u  ze s z łe g o ,  m ia n o w ic ie  od 
s ty c z n ia  1929 d o  s t y c z n ia  rb . ) .  W  P o l s c e  
w t y m  c za s ie  s k u rc z e n ie  s ię  p ro d u k c j i  w y ­
n os i  ś r e d n i a  ,25 p roc . ,  a  w ię c  d w a  i p ó ł  r a z y  
w ięce j .  P o s z c z e g ó ln e  g a łę z ie  p r z e m y s ł u  p o l ­
sk iego  d o tk n ię te  z o s t a ły  j e s z c z e  silniej.

Z m n ie js z en ie  s ię  p ro d u k c j i  w y n o s i :  w
p r z e m y ś l e  w łó k ie n n ic z y m  o 40 p ro c . ,  w  p r z e ­
m y ś le  b u d o w la n y m  o 33 p ro c . ,  w  p r z e m y ś l e  
m e ta lo w y m  i m a s z y n o w y m  o  29 p roc . ,  w 
p rz e m y ś l e  h u tn ic z y m  o 28 p ro c . ,  w p r z e m y ś l e  
m in e ra ln y m  o 26 iproc., w  p r z e m y ś l e  w ę g l o ­
w y m  o  2.2 p roc . ,  w p r z e m y ś l e  d r z e w n y m  o 17 
p ro c . ,  w  p r z e m y ś l e  o d z i e ż o w y m  o 15 p r  c.

i 'A  M IL J A R D A  F R A N K Ó W  PO Ż Y C Z A  
F R A N C JA  J U G O S L A W .II .

Dz ienn ik i  d o n o s z ą ,  że  w ie lk ie  k o n s o rc ju m  
f r an c u s k ie ,  n a  k tó r e g o  cze le  s to i C re d i t  L y o ­
nais ,  B at ique  de  F r a n c e  e t de P a y s  B a s ,  na­
s tęp n ie  f i rm a  S c h n e i d e r - C r  euz ot i L o u e h c u r ,

•o fia row ało  J u g o s ła w i i  p o ż y c z k ę  w  w y s o k o ś c i  
1 i P ó l  m i l i a rd a  f r a n k ó w  f r an c u s k ich  (oko ło  
,pół m i l ja rda  z ło ty c h ) ,  c e l e m  b u d o w y  kole i ju ­
g o s ło w ia ń s k ic h .

W a r u n k i  są  n a d e r  k o rz y s tn e .  K u rs  em i­
s y jn y  n iem a  b y ć  n iż s z y  od  95, s t o p a  p r o c e n ­
to w a '  ma w y n o s i ć  5.5 p r o c .  o-d s ta .  J u g o s ł a ­
w ia  m us i  się ,j e d n a k  z o b o w ią z a ć  d o  z ak u p ie ­
nia  c a ł e g o  m a te r j a łu  b u d o w la n e g o  w e  F ra n c j i .  
R ząd  j u g o s ło w ia ń s k i  r o z w a ż a  o b ecn ie  tę  
o fe r tę .

W Z R O S T  B E Z R O B O C IA  W N IE M CZE CH .

W e d ł u g  u r z ę d o w y c h  don ies ień  l iczba b e z ­
ro b o tn y c h  w N iem c ze ch  w y n o s i  3.116 ty s ię cy -  
osób ,  co s t a n o w i  w z r o s t  o 112 t y s i ę c y  o s ó b  
w p o ró w n a n iu  z p o p rz e d n im  o k r e s e m  s p r a w o ­
z d a w c z y m ,  z a ś  od dnia  15 w r z e ś n i a  w z r o s t  
b e z r o b o tn y c h  w y n ió s ł  1.33 ty s .  osób.

U P A D Ł O Ś C I  W  P R U S A C H  W S C H O D N IC H .

Do l i c z n y c h  b a n k r u c t w  w P r u s a c h  W s c h o d ­
nich ,  k tó r e  w  o s t a t n i c h  m ie s iąc a ch  są  j a k b y  
z j a w i s k ie m  c o d z ien n e m ,  d o c h o d z i  o b e c n ie  
b a n k r u c t w o  d w ó c h  t o w a r z y s t w  ż e g l u g o w y c h ,  
■a m ia n o w ic i e  „ T i l s i t e r  D a m p f  r - V e r e in  A. G .“ 
w K ró le w c u ,  o r a z  „ O s td e u i ts c h e  D am pfsch i f f -  
f a h r t s -G e s .  m. 'b. H ."  w  T y łż y .

W s p o m n i a n e  t o w a r z y s t w a  n a le ż ą  do  j e d ­
n y c h  i t y c h  s a m y c h  właściciel i,,  s t a n o w ią c  
n a jw ię k s z e  p r z e d s i ę b i o r s t w a  d la  ż eg lug i  ś r ó d ­
l ą d o w e j  w  P r u s a c h  W sc h o d n ic h .  U t r z y m y ­
w a ł y  one  r e g u la r n ą  k o m u n ik a c ję  p o m ię d z y  
K r ó l e w c e m  a T y ł ż ą ,  W e ł t a w ą ,  K ła jp e d ą  
i G d a ń sk ie m ,  o r a z  p o m i ę d z y  T y ł ż ą — G d a ń ­
sk iem  'i T y f ż ą —T a w d l u i n g k e n  ( P r u s y  W s c h o ­
dnie).

P r z e d  w o jn ą  dba  p r z e d s i ę b io r s tw a  p r o ­
s p e r o w a ł y  b a r d z o  d o b r z e .  W o k re s ie  p o w o ­
je n n y m  p o ło ż e n ie  t o w a r z y s t w  c o ra z  b a rd z ie j  
p o g a r s z a ł o  się  w s k u t e k  z m n ie jsze n ia  się l icz ­
by  t r a n s p o r t ó w .  P r z y c z y n y  tego  szu k a ć  n a ­
le ż y  w o g ó ln e m  p o g o r s z e n iu  się s y tu a c j i  g o ­
s p o d a r c z e j  P r u s  W s c h o d n ic h  p o  w o jn ie ,  
a p r z e d e w s z y s t k i e m  w  fa k c ie  z a m k n ięc ia  
s p ł a w u  na  Niemnie .

W S P Ó Ł P R A C A  N IE M IE C K O -S Z W E D Z K O - 
AM E R YK A Ń SK A .

W ty c h  dn iach  p r z y b y ć  ma d o  B er l ina  
in*. Iv a r  K re u g e r ,  zn an y  p o te n t a t  z a p a łc z a n y ,  
w r a z  z d w o m a  d y r e k t o r a m i  s zw e d z k ie j  f i rm y 
e l e k t r y c z n e j  „ E r i c s s o n  A k t ie n b o la g e t" .  Inż. 
K re u g e r  p r z y b y w a  do N iem iec  w celu z o r g a ­
n izo w an ia  p e w n e j  ś c iś le js ze j  w s p ó ł p r a c y  m ię ­
dzy  s z w e d z k im  p r z e m y s ł e m  a f i rm ą  „ S ie m e n s  
u. H a l s k e "  w B er l in ie  o r a z  a m e r y k a ń s k im  
„ W e s t e r n  E lec t r i c  C o m p a n y " .

P I Ę C IO D N IO W Y  TY DZ IEŃ PR A C Y  
W A M E R YC E .

S p r a w a  sk ró c en ia  t y g o d n ia  p r a c y  do 5 dni 
ro z w i ja  się w e d łu g  opinji f a c h o w e j  a m e r y ­
kańsk ie j  w S t a n a c h  Zjedn.  Am. P ó f n .  b a rd z o  
p o m y ś ln ie .  O k o ło  pó ł  m il iona  p ra c o w n ik ó w  
k o r z y s t a  z n o w e j  n o r m y  ip racy.  R e f o rm a  ta 
o s iąg n ę ła  na j lep sze  w y n ik i  w  p r z e m y ś l e  m e ­
ta lo w y m ,  g ra f ic z n y m  i w  z a w o d z i e  m a la rz y  
i d e k o r a to r ó w ,  nie  w y w o ł u j ą c  zn iżk i  z a r o b ­
k ów .  W ła d z e  s t a n o w e  i c e n t r a ln e  w s p ó ł p r a ­
cu ją  b a r d z o  p o w a ż n ie  w  te j  akcj i,  o g ła s z a j ą c  
k o m u n ik a ty  o  jej p rz e b ie g u .  J e d e n  z o s t a t ­
nich k o m u n ik a tó w  poda je ,  że  z a s to s o w a n ie  
s k ró c o n e g o  ty g o d n ia  p r a c y  w  .p rzem yśle  w łó ­
k ie n n ic z y m  je s t  k w e s t j ą  na jb l iż sz e j  p r z y ­
szłośc i ,
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T ORUnSKfl FABRYKO WYROBÓW f H E M I M C H

FR. STREHLRU i S-KA
T. Z O . ■»
T O R U Ń

R a b i a ń s k a  4  — l e i .  I S O
W y r a b i a  specjalne artykuły budowlane i t o :

Rynny spadziste z blachy cynk 
w e  w sze lk ich  rozmiarach  

Rynny dach ow e półokrągłe  
w e  wszelkich przykrojach 

Szele do rur czarne i ocynk.  
Szele tr a p so w e  do syfonu  
Rynneisy każdego gatunku 
Haki d ach o w e  pocynkowane  
Okna dachowe pocynkow ane  
Wiadra do smoły  
Rury sp łu czkow e  
Kolana pojedyncze do rur 
Szele do rur spłuczkowych  
Szele połączające do rur 

„Saxionia“

Prysznice do pieców kąpie­
lowych

Rury prze e w o w e  do wanien  
kąpielowych  

Kule cyn k ow e od 10 -50  cm 0 
Gwoździe papowe pocynkow.  
Puchaki kute, silne  
Kapy wypukłe z blachy cynk. 
Kołnierzyki do nalutowania  

na rynny 
Motki z tw a r d e g o  d rze w a  
Kolby do lutowania  
Cyna do lutowania  
Rozety do kurków 
Pływaki do skrzynek klozet.

9349

TOKARNIA METALI i SZLIFIERNIA  
ZAKŁAD GALW ANIZACYJNY

Cenniki na żądanie wysyłamy bezpłatnie.

A. ZWIERZIHOWSKI i S-K&
P O  Z N  A N , PODGÓRNA 10 a
Adres telegr.: „Linodrut". Telefon nr. 4007

F A B R Y K A  w  C Z E R W O N A K U
PRZEDSTAWICIELE: 

w Gdańsku (Oliwa): Eugen Petrusz 
w Gdyni: K. Budrewicz i St. Wirpsza 
w Katowicach: J. N. Zwierzchowski, ulica 

Kochanowskiego 4.
P oleca w ła sn e  w yroby ze s ta ra n n ą  o b sługą:

LIN Y  konopne, w sze lk ie  w yroby  pow roźn icze.
S Z N U R Y , s z p a g a ty , ś lec ie  do ryb , s iec ie  do gry 

i sportów .
LIN Y  d ru c ian e , że lazn e  i s talow e , sp ec ja ln ie  liny 

do  p ługów  parow ych , liny  m iedz iane  do gro- # 
m ochronów  i inne .

D R U T Y  że lazn e  c ien k ie  do 0,1 m m , d ru ty  k o l­
czaste .

S IA T K I czw orokątne  su row e i ocynkow ane.
S IA T K I s z e śćk ą tn e  w  og n iu  ocynkow ane.
T K A N IN Y  m eta low e su row e, lak ierow ane, o cy n ­

kow ane, m iedz iane , m osiężne  i t. p  9308

niCKELIIIERK SC. AfcC.
P A R V S Z O W IC E  O . ŚK.

polecają swe pierwszorzędne

Piece 
kąpielowe
z blachy czysto miedzianej

dostosowane do palenia 
węglem lub drzewem

około 12 13 14” 0
„ 315 340 365 mm 0
„ 100 120 140 Itr.

D eseń  No. 101 b ru n iro w a n e  n a  k o ­
lo r b ronzow y 

D eseń  No. 102 b ły szcząco  k le p an e  
(m ło tk o w an e )

D eseń  No. 103 m ło tk o w a n e , k o lo r 
s ta r e j  m iedzi 

D eseń  No. 104 m ło tk o w an e  w  p a s ­
k ach , k o lo r b łyszczą­
ce j m iedzi 

D eseń  No. 105 z ro w k am i, k o lo r  
b ły szczące j m iedzi.

Piece te zaopatrzone są 
w la  niklowane mosiężne ba- 
terje, w prostopadłą rurę odpły­
wową i w półskośny natrysk. 
Na życzenie dostarcza się za­
miast nieruchomego metalowe­
go natrysku, ruchomy wąż me­
talowy z ręcznym natryskiem 
i zahaczeniem (za dopłatą). 

Piece wysyła się w specjalnych skrzyniach bez za­
rzutu opakowane. Skrzynie przyjmuje sfę zpowrotem 
za policzeniem 2/3 wartości, przy zwrocie tychże franco. 

Dostawa natychmiastowa ze składnicy.
W wypadkach gdzie specjalnie zależy na taniości, 

służymy piecami prima lakierowanemi z płaszczem cyn­
kowym, miedzianą mrą opałową i miedzianem dnem, 
z obręczą niklową środkowo-czołową.

Wszelkie zapytania załatwiamy bezpośrednio. 8667

i na każde ciśnienie 
i każdą wydajność

dostarcza

Fabryka Maszyn Górniczych i i
K atow ice-Z atQ ie. 3296 ::

Przy wszelkich korespondencjach
prosimy powoływać się na

„Rynek Metalowy I Maszynowy *
XXXXXy‘̂ XX)OOOC)OOOOOOOC)OOOOOOOOOOOCXXXXJOOCOOOOOCXXX)CXXX)OCX)OOOOOOOOOOOOCXXXXXXXX)
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Rozporządzenia — Sprawy celne
ROZPORZĄDZENIA Z MOCĄ USTAW .

(w) Z początk iem  listopada rb. zoistanie 
o sta teczn ie  usta lone , k tó re  p ro jek ty  ro zp o rz ą ­
dzeń p. P re z y d e n ta  z  m ocą ustaw , zg łoszone 
p rzez  poszczególne M in isterstw a, zo s tan ą  
ogłoszone jako. rozporządzen ia z  m ocą ustaw . 
R ozporządzeń ty ch  ma b y ć  stosunkow o n ie­
w iele.

Óbecn-ie, .do końca  b ieżącego  m iesiąca 
trw a ć  b ę d z ie  uzgadnianie d opin iow anie tych  
pro jek tów  pnzez poszczególne re so r ty  Mi­
n iste rs tw .

O SZYBSZE DORĘCZANIE PRZESYŁEK 
POCZTOW YCH.

P rz ed staw ic ie le ' Z rzeszen ia  Z w iązków  
P rzem y sło w y ch  Zachodu, i P ołudniow ej Polski 
ska rży li się na audiencji u p. M inistra P ocz t 
i T elegrafów  m. in., że szczególnie na p ro ­
w incji .doręczanie listów , zw łaszcza  ek sp re ­
so w y ch , szw ankuje. P . Miniister p rzy rzek ł 
szczegółow e ro zp a trz en ie  tej sp raw y.
WALKA Z NIEUCZCIW Ą KONKURENCJĄ 

W ZAKRESIE IM PORTU.
D otychczasow e rozpo rząd zen ia  w  sp ra ­

w ie walki z n ieuczciw ą konkurencją  {Dz. U. 
R. P . nr. ,7, 1928 r .  i Dz. U. R. P . n r. 50, 
1929 r .)  d o ty czy ły  jedyn ie  obro tów  w e w n ę trz ­
n ych . P rz e p isy  te  n akazu ją  o-znaczanie n iek tó ­
ry ch  to w aró w  k ra jo w y ch  w  w ew n ętrzn y m  
handlu detalicznym , celem  zapobieżen ia  poda­
w aniu k lientom  tow aru  k ra jo w eg o  za  za g ra ­
n iczny . T en n ienorm alny  s ta n  rzeczy  nie zo ­
s ta ł jednak całkow icie u su n ię ty , gdyż w spo-

mn.ianemi rozporządzen iam i n ie są objęte to ­
w ary  zagran iczne  im portow ane, w sku tek  cze­
g o , m ogą one b y ć  nadal fa łszyw ie  znakow ane 
go d o  krajów  pochodzenia. O tóż opracow any 
już zosta ł p ro jek t rozsze rzen ia  ow ych p rz e ­
pisów  o znakow aniu  ró w n ież  na to w ary  im ­
portow ane, tak , że to w a ry  k ra jow e, jak  i  z a ­
graniczne podlegać mają przepisom  jedna­
kow ym .

PRACE NAD NOWĄ u s t a w ą  c e l n ą .
W  osta tn ich  dniach odbyły  się w  Mini­

ste rs tw ie  S karbu dalsze posiedzenia Komisji 
do opracow ania p ro jek tu  nowej u siaw y  celnej. 
P osiedzen ia  p row adził p rzew o d n iczący  Ko­
misji, p rezes D yrekcji Ceł w  P oznaniu  p. S te ­
fan R adw ański. P rzedm io tem  narad  by ły  
szczegółow e p rzep isy  o postępow aniu  z to ­
w arem , p rzew ożonym  za pośredn ictw em  ko­
le i państw ow ych . U norm ow ano .zasady odpo­
w iedzialności za cło. K w estię, kto ma obo­
w iązek i p raw o  do zgłaszania  to w a ru  do. cle­
niu i cały  sz e re g  spraw  p ierw szorzędne) waigi. 
Jeśli prace Komisji pójdą w  do tychczasow em  
tem pie, jest nadzieja, że p ro jek t u staw y  bę­
dzie gotów  jeszcze w ciągu b. r. i .już z po­
czątk iem  p rzyszłego  roku będzie m ógł być 
oddany pod dyskusję.

DOW CIPNY PR ZEPIS CELNY.
P e rs ja  podaje  ciekaw y  przepis celny, 

bardzo up raszcza jący  procedurę.
C ła  liczone są  tam  w pew nym  procencie 

ód w arto śc i tow aru . Cło takie pob iera ją  i .in­

ne kraje , k tó ry m  wielki k łopo t zaw sze sp ra ­
w ia , i.le nap raw d ę  \yart jest tow ar, oddany 
do oclenia. W iadom o bow iem , że naw et n a j­
p rzyzw oitsi ludzie odnoszą się do celników  
źle i w  dek laracjach  sw oich  chętn ie podają  
Cenę, n iższą tow aru , by le  ipłacić niższe cło.

W P e rs ji tego k łopo tu  niem a. Jeżeli, cel­
nikowi się w ydaje, że podano  cenę za niską, 
urząd  ce lny  kupuje to w ar po podanej mu ce­
nie .i sam  go sprzedaje  z zyskiem .

D latego w  P e rs ji ludzie chętnie p łacą  w y ­
sokie cło .

NIEMCY ODCZUW AJĄ SKUTKI WOJNY 
CELN EJ Z POLSKĄ.

Ni.ewiele, ale jednak jeszcze  dość dużo 
jes t tak ich , k tó rzy  n arzekając  na sy tu ac ję  go ­
sp o d a rczą  w  P o lsce , tw ie rd zą , że w Niem­
czech jest lćpiej.

T ym czasem  w  Niem czech jes t sy tu ac ja  
go rsza , niż sobie zdają  z tego sp raw ę szero­
kie m asy. W je.dńej ty lko  gałęz i przeimysłu, 
m ianow icie w budow ie parow ozów , sipadek 
.produkcji doszed ł do 75 p roc. Koleje R zeszy  
zm uszone będą w p rzy sz ły m  roku  zreduko­
wać sw oje zam ów ienia .z 1200 na 300 loko­
m otyw . W iele fab ryk  ulegnie zaniknięciu, 
gdyż z pow odu m ałych zam ów ień produkcja 
sta je  się d eficy tow ą.

N iekorzystn ie  na sy tuację  gospodarczą  
w płynęła  rów nież  w ojna celna z  P o lską , któTa 
spow odow ała podw yższen ie  cen  środków  
żyw ności.

Masie domowe
w s z e lk ie  w yroby d rz e w n e  k u c h e n n e

p o l e c a  9381

A. Koszewski, Poznań
Stary Rynek 61 

Fabryka i Hurtownia Wyrobów Drzewnych i Metalowych

U W A G A !
Nowootwarty Warsztat Mechaniczny 
w Pobiedziskach

wykonuje następujące 
wyroby metalowe po ce­
nach konkurencyjnych:

LICZBY do w p a la n ia  
w d rz e w ie  i rogu ,  STEM 
PLE dla b ro w a ró w  i do 
w p a k n i a  na sk rzyn iach  
ż e la z n e  i m ie d z ia n e ,
ZASUWKI m e c h a n ic z n ie  
w y k o n a n e ,  HAKI do ław  
s to la r s k i c h  z ż e la z a  k u ­
t e g o ,  SZCZĘKI do gw in­
to w a n ia ,  TACZKI ż e l a ­
z n e ,  WÓZKI do w orków
O łaskawe poparcie naszego przedsiębiorstwa 

prosi

CZEKAUKI i f-k a
P o b i e d z i s k a , i r a m  P o z n a ń s k i

9395
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H CEGIELSKI
S P  A K C . W  P O Z N A N IU .

FAM. IMR2FDZI SfOL
A. WARDZIŃSKI
MAK ft O N. NOfECIA

Telefon 54. Adres telegraf.: Wardziński Nakło n. N.

^ n i~

Wykonuje narzędzia i warsztaty dla sto­
larzy, bednarzy, kołodziej, cieśli i wogdle 

dla przemysłu drzewnego
W yroby moje zostały na

Powszechnej Wystawie Krajowej w Poznaniu
z f t o t f w n n  m e d a l e n m

i przez Ministerstwo dla Przemysłu i Handlu
srebrnum medalem

państwowym odznaczone.
8503m ___________  8410

B ^ i Lilpop Szulc i S-Aa
Si». x  «•£§■*. odp.

dawniej S I E R E O Z K I  & S Z U L C

Centrala Maszyn i Narzędzi
Rok założenia 1904

Telefon 3450 Poznań, $ui. Marcin 03 Telefon 3480

Polecają do natychmiastowej dostawy ze składu: 
Obrabiarki do drzewa i metalu. Maszyny blachar­

skie. Nożyce i dziurkacze do blachy. Narzę­
dzia pneumatyczne. Pilniki krajowe 

i zagraniczne. Wszelkie narzędzia 
Łożyska kulkowe i samosmarujące 

oraz wszelkie części transmisyj­
ne. Pasy skórzane i z sierści 
wielbłądziej. Tarcze i wyro­
by szmerglowe, krajowe 
i zagraniczne. Artykuły 
techniczne. Aparaty 
do spawania. Stal 
do różnych celów 8414

Wszelkie piły do drzewa wyrobu FriedenshUtte
Rury gazowe i kotłowe. Oryginalne szwajcarskie łączniki 
marki +  G F + . Armatury, artykuły instalacyjne, śruby 

i nakrętki

K ie ro w n ic tw o  fa e b o w e .
U elnga s p raw n a  C eny u m ia rk o w a n e

Każda modna 
pracownia

ożywi do napędu 
maszyn każdego 

rodzaju tylko
napędy
redukcyjne

„lEmAB"
Zastępują w zupełności kosztowni transm isji I 

Oszczędzajg pr«d i Oszczędzaj! czas!
Fabryka Maszyn Górniczych

T. i  o, p, -  Katowice — X ałą ie

Z astępstw o  I sk ład fab ryk  
” j .  SCHMID-ROOST A. Q. 

M *  i A Ł O i t N U I  M e  i O erllkon-Zurych

ŁOŻYSKA 
KULKOWE

do samochodów, traktorów, transmisyj, maszyn 
i wozów tramwajowych, polecają

D A M I C  & SZULC
Artykuły techniczne 6710

PI. 23. Stycznia 7 • Grudziądz •  Telefon nr. 24
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Sprawy podatkowe
P R O B LE M  R E O R G AN IZA C JI SYSTEM U 

P O D ATK O W E G O .
S fery kup ieckie p rzec iw  poda tkow i o b ro łow .

Jak nas informują z miejscowych organi- 
zacyj kupieckich — sfery gospodarcze czynią 
starania w M in isterstw ie Skarbu o wprow a­
dzenie reform y w systemie ściągania podatku 
obrotowego.

Zdaniem sfer 'kupieckich — państwowy 
podatek obrotowy winien być wyelim inowa­
ny z pobieranych podatków, z tego przede- 
wszystkiem względu, iż .silnie godzi w pod­
stawy handlu i przemysłu, podrażając w  spo­
sób nadmierny ceny produktów przez podro­

żenie kosztów produkcji. fvV stworzonych od 
paru ostatnich lat warunkach wprowadzenie 
zmian przez obniżenie tego podatku, aż do 
zupełnego zniesienia, co jest konieczne ze 
względu na ciężkie warunki konkurencyjne, 
oraz odnośne prace władz ustawodawez. b y ły  
uniemożliwione, wobec czego rząd winien 
skorzystać zdaniem sfer kupieckich —
z przyw ile ju, przysługującego' mu w okresie 
rozwiązania sejmu i odnośne rozporządzenia 
opracować, wprowadzając je w życie w dro­
dze dekretu.

Jak się dowiadujeuny, w sferach kupiec­
kich panuje opinja, że nieWiprowadzenie stop­

niowych coraz dalszych ulg w podatku obro­
towym . aż do zupełnego zlikwidowania tego 
podatku, doprowadzi do zniszczenia eksportu 
polskiego szeregu artykułów .

W Y M IA R  PO D ATKU  P R ZEM YSŁO W EG O .

Centralny Związek Przemysłowców we 
Lwowie zw rócił się do Izby Skarbowej we 
Lwowie o pouczenie urzędów skarbowych, 
aby udzielały płatnikom iirformacyj o pod­
stawach wym iaru podatku przemysłowego. 
Izba Skarbowa uwzględniła ten wniosek i w y ­
dała urzędom skarbowym żądane pouczenie.

Eksport — Import
SPIS IZ B  H A N D LO W Y C H  P Ó LS K O -ZA G R A - 

NICZNYCH W K R AJU  I ZA G R A N IC Ą.
W  kra ju .

Izba H andlow a 'Polsko-Francuska w W arsza­
wie. u l. Szkolna 10.

P o lsko-B e lg ijska  w W arszaw ie . A l. Jerozo­
lim skie  26.

Po.łsko-ltalska w W arszaw ie . W ie rzbow a 11.
P o lsko-A ustriacka w W arszaw ie . E lek to ra lna  2

P o lsko-W ęg ierska w W arszaw ie , ul. Ludna 9.
P olsko-G recka w  W arszaw ie , ul. Foksal 17.
P o lsko-A m erykańska w W arszaw ie . N. Ś w ia t.
P o lsko-Łacińsko-A m erykańska w W arszaw ie , 

H ortensja 6.
Polsko-Rum uńska w W arszaw ie , M a te jk i 4 

m. 6.
P ols iko-B razy lijska  w  W arszaw ie . Zgoda m. 19
Polsko-Angie lska w W arszaw ie . M a rsza łkow ­

ska 154.
Polsko-Egipska y  W arszaw ie . M iodow a 7 

(ilnst. W isćhodni).
Polsko-Japońska w  W arszaw ie . K arow a  34.
Izba H and low o-P rzem ysłow a P o lsko -P a lcs ty li­

ska w W arszaw ie , D ługa 5(1.
Polska Izba Handlowa dla B lisk iego  W schodu 

w  W arszawie,, ul. S -to  K rzyska  27.
Izba Handlowa Polski 1 Z. S. S. R. w W a r­

szawie, Zgoda 7.
Zagran icą:

1. Chicago Polish Cham ber o f Comm erce. 
Polska l-zba H andlow a w Chicago, ISO 05, 
Ashland Avenue, Chicago, III.

2. A m erykańsko-Potska Izba H and low a i 
P rzem ysłow a w New Yorku. 
A m erican-P otis fi Chamber of Commerce 
send In d u s try  in The U n ited  S tates Inc.

New Y o rk  C i t y  953, T h ird  Avenue.
,3. The London C ham ber o f Com m erce Polish 

Section, London. E. C. 4 1— 3 O xfo rd  
C ourt.
Londyńska Izba H and low a , Sekcja Polska.

4. Izba H andlow a B dgitisko-Po 'lska . 
Cham bre de C om m erce  Belgo-Polonaise, 
B ruxe lles . Rue Ducale 3,3.

5. Izba H and low a B u łga rsko -P o lska  w  S ofji 
(B u lga ria ).

fi. Izba Hand low a F rancusko-P o lska .
Chatnbre de Cotnm.erce Franco-PoJonaise. 
Paris, 5 rue G o d o t tle M auroy (F rancja ).

7. Izba H and low a  G reeko-P o lska .
Cham brc de C o tn m e rce  Grec o-Polonaise, 
A thenes. S tadion 9 (G recja).

8. Ł o tew sko -P o lska  Izba Handlowa. Ryga 
(Ł o tw a ).

9. Estońsko-Polska. Izba H and low a, T a llin  
(Estwnja).

10. P a les tyńsko-P olsk la  Izba H andlowa i P rze­
m ysłow a , T e l-A v iv  B ou leva rd  R otsb ild  72.

11. S vensko-Polska HandeJskam marcn. S tock­
holm  (S zw ecja).

1?.. M a g ya r-Len gye l K oreskcdc im i Kainara, 
Budapest V, Aka-idemia U. 9. (W ęg ry ). 
W ęg ie rsko -P o lska  Izba H andlow a.

13. A ustrjacko -P o lska  Izba H and low a w 
W iedn iu . W ie n  I I I ,  Ditscheinergas.se 2 
(Inw a lidenstrasse  9) (A us tr ia ).

14. Cham bre de C om m erce  Eg y.pto-PoJo n a i s e 
du C a ire , 22 R u t: E l-M anakh (Egip t).
Izba H and low a E ig ipsko-P oIska w Kairze.

15. P o lsk o-N i emi e ekra.
D eutsch-po ilh iscbc Handelskam m er. 
Bresl.au.

PO LSKO -TU R EC KA W Y M IA N A  T O W A R Ó W .

W śród k ra jó w  B lisk iego  W schodu, z fctó- 
rem i Polska u trzym u je  stosunki handlowe, na 
p ier wszem m iejscu pod względem w ysokośc i 
obrotów , s to i Eg ip t (z oko ło 22 m ilionam i z ł 
w 1909 r.), drugie zaś .miejsce zajm uje T u r­
cja (z 8,7 m ilionam i z ł). Przed 'k ilku Jaty T u r­
c ja  stała na czele (w  1926 r. z 17,7 m ilio n a ­
m i z ł), podczas gdy Egipt zano tow a ł 14,2. 
Na zmianę tę w p łyn ą ł brak tra k ta tu  handlo­
w ego m iedzy P o lską  a Tu rc ją . P rócz tego 
w ym ianę to w a ró w  utrudn ia ła  niedostateczna 
znajomość obustronnych stosunków ry n k o ­
w ych w ko łach  po lskiego i tu reck iego ku - 
p iectw a oraz n iepom yślne w a ru n k i kom unika­
cyjne. Pod względem  kom un ikac ji jednak na­
leży się spodziewać pewnej p o p ra w y  w zw ią z ­
ku z niedawno m iędzy obu kra jam i zaw artym  
trakta tem  tra n zy to w ym .

POLSKA M S J A  EKSPO RTO W A 
DO S K A N D Y N A W .il.

Izba Handl. W arszawska podaje do w iado­
mości .interesentów obwodu, że w ciągu lis to ­
pada rb . udaje się do S zw ecji, N orw eg ii i D anji 
m isja eksportow a 'pod p rzew odn ic tw em  p. dr. 
Rogera B a tta g li. M is ja  ma m ieć charakter 
czys to  kup ieck i, uczestn icy je j z.atem zaopa­
trzen i b y ć  w inn i w cennik i, p róbki lub modele. 

I oraz pe łnom ocnictw a do kuw ieran ia  trans- 
akeyj.

Osoby zainteresowane twe w zięciu  udzia­
łu w powyższe j m is ji a w racać się mogą o 
wszelkie bliższe w yjaśn ien ia  do p . dr. Ro­
gera B attag li. W arszawa, P iękna 16 m. .3.

WYTWÓRNIA PĘDNI, MASZYN

KRAWCZYK i S ka
W  ZA W IE R C IU

Własne biuro w Warszawie H
ul. Krucza 16, tel. 105-17

PRZEDSTAWICIELSTWA
we wszystkich większych miastach 

Rzeczypospolitej

I ODLEWNIA ŻELIWA
SPECJALNOŚĆ: \

Pędnie, odlewy maszynowe 
i budowlane 

SPRZĘGŁA CIERNE HILLA
Całkowite urządzenia do przeno­
szenia materiałów: przenośniki 
(transportery) podnośniki (elewa­

tory) i t. d.
OKNA ŻELAZNE
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Skrzynka zapytań
■ datodzlny porad laokowyok 

I irftdał ukapdw ?
UPRASZA SIE O PODANIE ADRESU:

Nr. 5717. firmy, wyrabiającej osie ruchome.
Nr. 5757. firmy, która dostarcza zatrzaski (za­

meczki) znane powszechnie a używane do jedwab­
nych gotowych motylków męskich.

Nr. 5761. firmy, dostarczającej guziki patentowe.
Nr. 5764. firmy, dostarczającej przedmioty biu­

rowe z metali.
Nr. 5773. firmy, dostarczającej środki ognio- 

chronne i konserwujące drzewo.
Nr. 5793. firmy, wyrabiającej kamienie do za­

płonu motorów gazowych zwanych „Izolatorkami", 
„Piankami" i „Porcelankami".

Nr. 5797. firmy, która odda zastępstwo na Łotwę 
i Estonję na Fittinga lane rury żeliwne do wodocią­
gów, mosiężne zatrzaski do drzwi, kłódki i zamki 
do mebli, prasy zapędowe Balata.

Nr. 5820. firmy, dostarczającej stojaki do wie­
szania łańcuchów i kłódek systemu Dulfa.

Nr. 5841. firmy, wyrabiającej żelazka do praso­
wania z luźną rączką.

Nr. 5769. pewna firma w Buenos Aires szuka 
dostawców na żelazka do prasowania, drewniane 
calówki oraz wióry stalowe.

Nr. 5847. firmy, mogącej dostarczyć kompletne 
urządzenie do czyszczenia rur kanalizacyjnych lub 
potrzebne części osobno jak walce i urządzenia win­
dowe.

Nr. 5848. firmy, wyrabiającej prasy do robienia 
kółek opałowych.

Nr. 5850. fabryki ocynkowanych i czarnych rur 
gazowych konkurencyjnie zdolnej nie należącej do 
kartelu, która zamierzałaby eksportować do Rumu­
nii i gotowa byłaby oddać przedstawicielstwo pew­
nej firmie w Bukareszcie.

Nr. 5852. firmy, wyrabiającej ozdoby do krat 
grobowych w formie liści.

Nr. 5866. firmy, dostarczającej maszyny do w y­
robu karni.

Nr. 5872. firmy, wyrabiającej przyrządy do w y­
ciągania korzeni z ogrodu o wadze 5—10 ton.

Nr. 5876. fabryki aparatów do prania (Kompre­
sor) i konkurencyjnych.

Nr. 5882. firmy, dostarczającej kauczuk.
Nr. 5884. firmy, dostarczającej maszyny do w y­

robu papy dachowej.

MŁYNKI i |
d o  Śr u t o w a n ia  | g a

Z? £>
s s s s , ?

śrutowniki, maszyny m łyńskie, młyny udaro­
w e łopatkowe, łożyska kulkowe do maszyn 
młyńskich dostarcza tanio 9377

§ g g |  ING. PENNER, Berlin N. 2 0 ,  P a n k s t r .  3 4

Oświadczenie!
Twierdzenie podróżującego firmy Fogel- 

nest Warszawa, jakobyśmy zamierzali zli­
kwidować oddziai fabrykacji noży kuchen­
nych, stołowych, rzeźniczych i t. p., oraz 
zaofiarowali tejże firmie dotyczące urządze­
nie maszynowe, nazywamy — jak na to 
zasługuje — bezgraniczną bezczelnością. 
Pocieszamy tego pana oświadczeniem, że 
dział ten stale powiększamy i znaną naszą 
jakość jeszcze ulepszamy. Jeżeli ktokolwiek 
takim sposobem nam szkodzić zamierza, 
będzie mu trudno dopiąć celu, gdyż Sza­
nowni Odbiorcy nasi zbyt dobrze poznali 
współpracę z naszą firmą.

Brada Plucińscy
9357 w Poznaniu
Fabryka noży rolniczych i dom ow ych

B ±  P.
Znaki fabryczne P L U T O S

p. ■
i i i i i i i i i i i i imni i i i i tmi i i i ł i i i imi i imumii i i i i i i imi i

OOOOQOOOOOOOOOOOOQOOOOOO0OOOOOOOOOOOOOO0

Odpadki bawełniane
czesane białe, kolorowe w różnych gatunkach, 
brunatne w motkach, szmaty prane sterylizowane, 
ściereczki do czyszczenia maszyn, bawełnę kno­
tową do świec, płótno do filtrowania dostarcza:

Mechaniczna Fabryka Czyściwa
lokób Plonai, Łódź,
Gdańska 138, Tal. 18836, Skrytka pocztowa 230 $

Dzielni zastępcy na Województwo Poznańskie
i Pomorskie poszukiwani. 9316 §

Soooo0Gooooo«a9ooeoo®o00ooo9ooeoooooeooo0

Fabryka
wyrabiająca

wózki ręczno- 
g o sp o d a rsk ie ,  
d r a b i n k o w e  
i sk rzynkow e
w wszelkich 
wielkościach 

poleca 
najkorzystniej

Fabryka Wózków B. Osiński
6147 K r o b i a ,  i » o w .  ( i o s l y A  8450
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Z życia placówek przemysłowo-handlowych

Rozrost firmy J . Kopczyński, Fabryka
Dnia 21 p aźd z ie rn ik a  b r. odbyło s ię  w  P oznan iu  

u roczyste  pośw ięcenie now ej odlew ni żelaza. W y b u d o w ała  
ją  n a  w łasnych  te ren ach  fab rycznych , p rzy  u l. M arsz. 
Focha n r. 127 firm a  J .  K opczyński i Sp. .P rzedsięb io rstw o  
to  is tn ie je  już  od ro k u  1893 i tru d n i się, w szelk iem i p ra ­
cam i w chodzącem i w zak res  zao p a trzen ia  w w odę. P ro ­
jek to w an ia  s tu d z ien  i pom p n a  w ie lk ą  w ydajność  wody 
d la  jzak ład ó w  przem ysłow ych  i m iast, w iercen ie  badaw cze 
celem o d szu k an ia  w a rs tw  w odonośnych i p rzep row adzan ie  
pom pow ań p róbnych , s tu d n ie  w iercone z p rzew odem  le w a ­
row ym , w iercenie  s tu d z ien  a rte z y jsk ic h  z sam ow ypływ ającą  
w odą. w ykonyw anie s tu d z ien  m urow anych , -większych ro z ­
m iarów , w iercenie s tu d z ien  g łębok ich  i u rząd zan ie  w tych  
s tu d n iach  pom p sy s t. M am ut, now oczesnych pom p o d śro d ­
kow ych, p ionow ych sprzężonych  w p ro s t z s iln ik iem  e le k ­
trycznym  i w ew ieszonych w ru ry  s tudz ienne , pom p tłoko- 

.wych do napędu  pasow ego i ręcznego, d la  p rzem ysłu , 
ro ln ic tw a , o g ro d n ic tw a  i b u dow n ic tw a  —  to w  k ró tk im  
zarysie  zak res  p racy  p rzed s ięb io rstw a , k tó re  obecnie należy 
do na jw iększych  tego  ro d z a ju  w  Polsce.

R ów norzędn ie  ze s tu d n ia rs tw e m  za jm u je  Hę firm a  J .  
K opczyńsk i i Sp. fa b ry k a c ją  pom p różnych  system ów  
ta k  ręcznych ja k  i  do nap ęd u  pasow ego. P rzy tem  o k aza ła  
ona też  dużą  ruch liw ość  rob iąc  s ta le  postępy, a  obecnie 
ju ż  może się poszczycić pow ażnem i odb io rcam i w ca łe j 
Polsce. Podczas Pow szechnej W y staw y  K ra jo w e j w P o ­
zn an iu , za in te resow an ie  pom pam i w yrobu  firm y  ,J. K o p ­
czyńsk i i  Sp. było duże, a  n aw e t sfe ry  zag ran iczn e  z w ró ­
ciły uw agę co dow odzi, że nadsyłają, zap y tan ia , szu k a jąc  
k o n ta k tu  z firm ą.

U zyskan ie  dobrych  od lew ów  pom pow ych, k tó re  m uszą  
być specja ln ie  w yborow ego g a tu n k u , dotychczas n a s t rę ­
czało dużo tru d n o śc i i to w łaśn ie  było pow odem , że f irm a  
p rz y s tą p iła  do w ybudow an ia  w łasn e j od lew ni żelaza.

O dlew nia tego  ro d z a ju  przeznaczona do specja lnego  
celu, pod bezpośredn im  nadzorem  za in te resow anej fab ry k i,

Żeliwne piece cyrkulacj
P rzem y sł n asz  m eta low y  i budow y m aszyn obejm uje  

coraz to  now e dzia ły  p rodukc ji, un ieza leżn ia jąc  po trzeby  
k ra jo w e  od dostaw  zagran icy . Jed n em  , z tego  ro d za ju  
p rzed sięb io rstw  je s t T ow . A kc. „W iepofana“, W ielk o p o l­
sk a  O dlew nia, F a b ry k a  M aszyn i N arzęd z i w Poznaniu, 
p rzy  ul. D ąb row sk iego  81, k tó ra  od la t  sp ec ja lizu je  się, 
w budow ie now oczesnych typów  m aszyn narzędziow ych . 
F irm a  ta  p rze sz ła  w o s ta tn im  czasie do w y tw arzan ia  że­
liwnych piecy cyrkulacyjnych, k tó re  w  p rak ty ce  o kaza ły

pomp, Poznań, M arszałka Focha 127
k tó r a  przy  doborze odpow iedniej surów ki', je s t  w  m ożności 
w ykonyw ać odlew y tak iego  g a tu n k u , k tó re  znacznie w p ły n ą  
na  po lepszenie jak o śc i pom p. P ie rw sze  od lew y p o kaza ły  
celow ość postępow an ia  firm y  J .  K opczyńsk i i Sp., gdyż 
odlew y w ypad ły  bardzo  dobrze i w zupełności p o tw ie rd z iły  
po k ład an e  nadzie je .

D la  b liższego zapoznan ia  Szan. C zy te ln ików  naszych  
z h is to r ją  p o w stan ia  i rozw o ju  tegoż  p rzed s ięb io rstw a  
w spom nieć w ypada, że założone ono zosta ło  w roku  1883 
przez  p. J .  K opczyńsk iego  w B ąkow ie pod W y rzysk iem , 
k tó ry  w ro k u  1906 p rzen ió sł je  do P o zn an ia , gdzie  z n a j­
dow ało  się ono p rzy  u l. P ó l w ie jsk ie j 20. P lacó w k a  tą . 
o p a r ta  o p ra k ty k ę  i szerok ie  dośw iadczenie fachow e i w  
w yn iku  n iestrudzonych  zab iegów  ro z ra s ta ła  się s ta le , ta k , 
że w ro k u  1919 naby ł p. K opczyńsk i p rz y  d z is ie jsze j 
ulicy M arsz a łk a  F ocha  127, znaczniejsze te ren y  i pow aż­
n ie jszą  posesję fab ryczną , gdzie  rozm Seściwszy sw oje w a r­
s z ta ty , rozszerzy ł je  i w yposaży ł w u rządzen ie  techniczne 
now oczesnego typu . Od ro k u  1922 w s tą p ił do p rzed s ię ­
b io rs tw a  jako  w sp ó ln ik  syn w łaśc ic ie la  p. inż. T adeusz  
K opczyńsk i i od tego  czasu  d a tu je  się  ja w n a  sp ó łk a  h a n ­
d low a z k ap ita łem  zak ładow ym  560.000 zł.

F irm a  J .  K opczyńsk i, k tó re j z as iąg  p racy  ro z p rz e ­
s trz e n ia  się. n a  w szystk ie  n iem al dzielnice k ra ju  a g łó w ­
nym terenem  je j d z ia ła ln o śc i s ą  ziem ie zachodnie, cieszy 
się  ze s tro n y  licznych odbiorców  pelnem  zaufan iem . P rz e ­
by ła  ona w sparta, o silną, p o d staw ę  m a te rja ln ą  w szelk ie 
fazy  n iepom yślnych pow ojennych k o n ju n k tu r  i kryzysu, 
ogólno-gospodarczego  bez na jm n ie jszego  w s trz ą su  a  s ta ły  
je j ro z ro s t św iadczy  w ym ow nie o tern, że za licza  się ona 
do rdzenn ie  po lsk ich  i' ekonom icznie silnych  p rzedsięb io rstw  
znaczen ia  k ra jo w eg o , godnych n a /szerszego  poparc ia

D zięk i u rząd zen iu  przy  fabryce om aw iane j specja lnej 
od lew ni, w zro sła  w w iększej jeszcze m ierze je j zdolność 
p ro dukcy jna  i k o n k u rency jna .

— p —

i fabrykatu „Wiepofana”
się. sp rzę tem  nadzw yczaj ekonom icznym  ze w zg lęd u  na 
ogrom ną oszczędność w zu ży tk o w an iu  paliwa,. Piece te 
d la  ich specja lnych  za le t ko n stru k cy jn y ch , w y d ają  ró w n o ­
mierna. te m p e ra tu rę  i n ad aw a ją  doskonale  do o grzew an ia 
h a l w arsz ta to w y ch  i innych w iększych  pom ieszczeń. D z ięk i 
se ry jn e j budow ie, cena ich je s t  s tosunkow o p rzy s tęp n a  
.a odsp rzeda jącym  d o sta rcza  firm a  „W iep o fan a"  piece na 
w a ru n k ach  bardzo  dogodnych.

— p —

„Elevator", Katowice, G. Śląsk, ulica Kamienna 4
S p ó łk a  A k cy jn a  daw n. Teodor Holtiz i Kania & Kun i ze

znana pod p o p u la rn ą  n azw ą „E L E V A T O R " , to  jedno 
z p rzed sięb io rstw  g ó rn o ś ląsk ich  o pow ażnych rozm iarach  
p ro d u k c ji i zb y tu . 'F ab ry k a  m aszyn  i  odlew nia s ta li „ E le ­
v a to r "  d o sta rcza  k o n stru k c je  że lazne, w ózk i, i k la tk i  d la  
g ó rn ic tw a , u rząd zen ia  tra n sp o rto w e , dźw ig i i żó raw ie , k o ła  
zębate , zw ro tn ice , roz jazdy , z łożen ia  ko łow e, koszyk i r o l ­
kow e, różne  odlew y ze s ta li  i t. d’. F irm a  w ym ieniona, 
w yrobam i sw ego zak re su  p ro d u k c ji o b s łu g u je  n iem al w sz y s t­

k ie  dzielnice ry n k u  k ra jo w eg o , p racu jąc  tak że  na  ek sp o rt, 
bow iem  specja lizow any  c h a ra k te r  nastaw iony  na p rodukc ję  
se ry jn ą , zw iększa  je j zdolność konk u ren cy jn ą  i um ożliw ia 
k o n s tru k ty w n ą  budow ę, s to jąca  na najw yższym  poziomie 
P rzed  pokryciem  zap o trzeb o w an ia  na  w yszczególnione u- 
rządzen ia  i części zaleca się przeto  zasięgnąć  w pierw  
o fe r ty  rów nież  w firm ie  „ E le v a to r" , co leży w  in te resie  
każdego  przem ysłow ca. B iuro  sp rzed aży  m ieści się, w W a r ­
szaw ie, p rzy  u l. Z ło te j 21. ' ■
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KII
mosiężne
przyb ory^deko ra -  
cyjne dostarcza 
tan io  i szybko

J. KOPCZYŃSKI i S-ka, POZNAN
Rok zaioł. 1893 Marszalka Focha 127 Telefon Nr. co-42

FABRYKA P O M P  - O D L E W N I A  Ż E L A Z A

Wyrabiamy POHIPIF podwórzowe, ogrodowe, skrzydłowe, 
6361 ssaco-tłoczace i odśrodkowe na wielką wydajność.

Do napędu ręcznego, konnego i motorowego.
Dla cukrow ni, brow arów , gorzelni oraz ~

m ałych i wielkich gospodarstw  rolnych.
Cenniki w ysyłam y na życzenie bezpłatnie.
ODSPRZEDAWCY OTRZYMUJĄ WYSOKI RABAT. fg

Pom pa’ Pompa kalifornijska
podw órzow a Pompa kuchenna ogrodowa Pompa budowlana dla gorzelń

E D i n D  TOmASZEUlSKI
Górnośląska

Fabryka S iatek
i Tkanin Drucianych

Minia
iit;dx in
ul. Z aw ale  Nr. 83

9193

Lampy do 
lutow ania

oryginalne szw edzkie

„PRIMUS"
poleca

„HATECH"
S k ł a d  A r t y k u ł ó w  T e c h n ic z n y c h
STEFAN CZAPSKI

r
POZNAN, Św. M arcin 65

j ^ ż f d a l c le  Ilu s tro w a n y c h  p ro spek tów
_  9356

Katowice (G. $1.), ul. Starowiejska 2
Telefon 3008 

Skrytka pocztowa 480

♦
Poleca do dostaw  terminowych:

LINY S T A L O W E  wszelkiego rodzaju 

LINY MIEDZIANE na gromochrony 

D RUTY S T A L O W E  I Ż E L A Z N E
wszelkiego rodzaju

SIATKI i TKANINY DRUCIANE 
LINY KONOPNE
GWOŹDZIE DRUCIANE 8544
D R U T Y  K O L C Z A S T E
i wszelkie inne tow ary wchodzące w zakres 
fabryk drutu i siatek. ż ą d a ć  o f e r t
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Górnicza i Hutnicza Spółka Akcyjna „Węgierska Górka”
O h is to r j i  za ło żen ia  i ro zw o ju  zak ła d ó w  górniczo,- 

hu tn iczych  „W ęgierska Górka" w W ęgierskiej Górce w p o ­
w iecie żyw ieckim , rozw odziliśm y  się, sw ego ,czasu , w obec 
czego og ran iczam y się dziś d'o k ró tk ie j w zm ian k i i  p rz y ­
pom nien ia  uw adze  s fe r  in te reso w an y ch  te j n a jp o tężn ie jsze j 
k ra jo w e j odlew ni, k tó re j roczna  p ro d u k c ja  p rzek racza  
24.000 ton  ru r  i. 8.000 ton innych odlew ów . .Jest, to j e ­
dyna w  P olsce od lew nia  ru r  u rząd zo n a  w ed łu g  najnow szych  
w ym agań  te ch n ik i d la  p ionow ego od lew ania . Z  •zak reąu  
je j p racy  p rodukcy jne j w yszczególn ić  w y p ad a : ru ry  i
k sz ta łk i lano  - żelazne w odociągow e, gazow e, k ielichow e

i ko łn ierzow e w ed łu g  norm  polsk ich  i n iem ieckich , d a le j 
odlew y hand low e ja k  p ły ty , ru sz ty , ram y, d rzw iczk i, pie- 
icyki i t .  p . ;  odlew y m aszynow e w szelk iego  ro d za ju  do 15 
ton  w ag i, w lew nice czyli k o k ile  d la  s ta lo w n i o raz  odlew y 
kw asoodporne . J a k o ść  w sze lk ich  odlew ów  je s t p ie rw szo ­
rzęd n a , czego dow odem , że na  zeszłorocznej P . W . K . 
w P o znan iu , p rzyznano  p laców ce te j w ie lk i z lo ty  m edal. 
S pecja lizow any  n a to m ia s t c h a ra k te r  zak ład ó w  „ W ę g ie r­
sk ie j G ó rk i"  je s t za razem  zapew nien iem  je j n a jw y ższe j 
zdolności konkurency jnej.

— p —

Patentowane piece przenośne
Z bliża  s ię  p o ra  zim ow a a  z n ią  konieczność o g rze ­

w an ia  m ieszkań  i1 w sze lk ich  naszych  pracow ni. C zas w ięc 
pom yśleć o now ych lu b  o u zu p e łn ien iu  n iedosta tecznych  d o ­
tychczasow ych  u rz ą d z e ń  do ogrzew an ia . Z e w zg lęd u  na  sw oje 
za le ty  ekonom iczne i w iele  s tro n  p rak ty czn y ch , zdobyły  
szy b k i ro zg ło s i pow szechne u znan ie  przenośne piece z k a fli 
s ta lo w y ch  p a te n tu  i,Szrajber“ , w ykonane całkow icie  z cegły 
szam o tow ej. Piece tego  ty p u  budow ane są w  różnych  
w ielkościach , odznacza ją  się n iez ró w n an ą  w p ro st t r w a ­
ło śc ią  i  są  s ta le  herm etyczne, oszczędne n a  opale  a przy- 
tem  tań sze  od innych. N adają, się. one specja ln ie  do 
o g rzew an ia  sk ład ó w  i  lo k a li w szelk iego  ro d za ju . W y ­

łączne p rzedstaw ic ie ls tw o  posiada  firm a  „M aterjał Budo­
wlany", Sp. A kc. w Poznaniu, ul. Sew. M ielżyńsk iego  
23a, a p rócz tego  d o s ta rcza ją  je  rów nież  oddz ia ły  te j p la ­
ców k i i to w B ydgoszczy, u l. F lo r ja n a  8, o raz  w Toruniu, 
u l. Ż eg la rsk a  27. W sk azan a  p laców ka  w ysy ła  in te re so ­
w anym  cenniki i n a  życzenie s łu ży  b ezp ła tn ie  poradą . 
S k ładom  żelaza  i hand lom  m a te ria łó w  budow lanych , p rzy  
w iększych zap o trzebow an iach  p rzyzna je  f irm a  „ M a te rja ł 
B u d ow lany" specja lne  w a ru n k i dostaw y  o raz  re g u la c ji 
i zapew nia  m on taż  pieców  n a ' m iejscu  n a  co zw raca jąc  
uw agę , polecam y tę  p laców kę  h an d lo w ą  usilnem u n a j­
szerszem u  poparciu . — p —

Przeniesienie Poznańskiego Oddziału firmy L. Zieleniewski i Fitzner-Gamper S. A.
Z dniem  1 p aźd z ie rn ik a  r. b. b iu ro  poznańsk ie  p ow ­

szechnie znanego koncernu  Z jednoczone F a b ry k i Maszyn,! 
K o tłó w  i W agonów  L. Z ieleniew ski i Fitzner - Gam pet
przen iesione zosta ło  z u licy  R zeczypospo lite j 5, na  W ały  
Zygm unta Starego 9, n a ro żn ik  u l. F ran c iszk a  R a ta jc z a k a  
21, do D om u R zem ieśln iczego . D o tychczasow y n u m er 
te le fo n u  5 8 -5 1  p o zo sta ł n a d a l n iezm ieniony.

D o w spom nianego  koncernu  n a leż ą  n as tęp u jące  fa ­
bryk i :

1) C en tra ln e  Z a k ła d y  w K rak o w ie  w y tw a rz a ją  k o m ­
p le tne  u rząd zen ia  rzeźn i, ch łodni, fab ry k  lodu i cegielni, 
da le j k o n s tru k c je  żelazno, m o to ry  ropne i sy s tem u  Die- 
s e l ‘a, m aszyny  parow e, w en ty la to ry , żelazne zb io rn ik i p ro ­
s to k ą tn e  i o k rąg łe , n ito w an e  i  spaw ane d la  na jrozm aitszych ' 
g a łęz i p rzem y słu , kom pletne  w ieże ciśniei^, kom iny że­
lazn e , a p a ra ty  chem iczne i t. d.

2) F a b ry k a  W agonów  w  P osadz ie  O lchow skiej pod

Sanokiem  bu d u je  w agony , tram w a je , w agon ik i d la  kq le jek  
w ąsko to row ych .

3) F a b ry k a  w e L w ow ie bu d u je  k om ple tne  kom ory lo ­
dow e, m o to ry  n a fto w e  „ P e r ła " ,  o raz  w ykonu je  odlewy! 
kpiżowle i t. d.

4) F a b ry k a  w  D ąbrow ie  G órn iczej do sta rcza  z w ła s ­
nych zak ład ó w  m aszyny do o b róbk i m eta lu , a rm a tu rę  
k o tło w ą  o raz  inne w yroby.

5) • P o lsk ie  Z a k ła d y  B abcock - Z ie len iew sk i S. A . w 
Sosnow cu fa b ry k u ją  k o tły  parow e w odno ru rk o w e.

6) W . F itz n e r  Sp. z o. odp. w S iem ianow icach fa b r y ­
k u je  k o tły  parow e, zb io rn ik i i t. d.

B iu ro  P oznańsk ie  pod w skazanym  now ym  adresem  
p rzy jm u je  zlecenia d la  w szystk ich  w ym ienionych z a k ła ­
dów  produkcy jnych  i w ykonu je  je  n a js ta ra n n ie j n a  w a ­
ru n k ach . p rzyznanych  przez  centralę, koncernu . I n te re ­
senci, zechcą p rze to  z pełnem  zau fan iem  zw racać  s ię  do 

za s tę p s tw a  poznańsk iego . — p —

KOMUNIKAT
Z w iązek Z aw odow y A gentów  i W ojażerów  Rz. 

P. Oddział w e L w ow ie, Janow ska 14. II. podaje ni- 
niejszem do pow szechnej w iadom ości za in teresow a­
nych sfer, iż uruchomił Biuro Pośrednictw a P racy  
i poleca zupełnie bezinteresow nie zdolnych i odpo­
w iedzialnych agentów  i w ojażerów . — P o w y ższe  
biuro zostało założone celem  zw alczania bezrobo­
cia w śród  członków  Zw. Z. Ag. i W ojaż, oraz dla 
zapew nienia firmom w spółpracy odpowiednich sił 
fachow ych.

„Der Eisenhandler”
B e r l in  SW 68, Alte Jakobstr. 156/167

Znane najlepsze l ulubione pism o facho­
w e dla branży żelaza, tow arów  żelaznych, 
narzędzi, sprzętów dom owych l kuchen­
nych oraz handlu maszyn Itp. Najlepszy  
Informator źródeł zakupu 1 organ ogło­

szeniow y dla wymlenlonr-ch branż.
Wychodzi od 37-miu lat raz w tygodniu 

Na życzenie numery okazowa.
■sietklch wiederaoici udziela i i |  i s  nadesłaniem ki sitów poutew ich

Korespondencja tylko w niemieckim języku.

.............................
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POSTĘPY
W PRZEMYŚLE

(PRZEDRUK ARTYKUŁÓW DOZWOLONY JEDYNIE ZA PODANIEM ŹRÓDŁA).

Nowe udoskonalenie przy tokarce
Zastosowanie wirującego kia

Na rynku ukazały  się now e k ły , k tó re  dzięki 
um ocow ania ich na  łożyskach rolkow ych m ogą swo- 
bodnie w irow ać razem  z obtaczanym  przedm iotem . 
Nowość tę w ypuściła fabryka K. P rozesky  iw Ham ­
burgu. Budow a now ego k ła  jest następująca: Na 
zw ykłym  stożku 'znajduje się. niew ielka głowica, w  
której umieszczono dw a podwójne łożyska kulkow e 
zw ykłe  i jedno oporowe. W  łożyskach tych obraca 
się kieł z nadzw yczaj tw ardej stali. Najmniejsze

konika na łożyskach kulkowych.
w ym iary  głow icy do robót lekkich w ynoszą 40 m/m 
-®r. P rz y  obtaczaniu przedm iotów  o wadze 4000 kg. 
w zrasta  ta  średnica do 120 m/im. Do przedm iotów 
bardzo ciężkich zastąpiono łożyska kulkowe rolko- 
wem i, przyczem  cała  głow ica wbudow uje się do 
w nętrza  konika. Nowy kieł pozw ala na dużą osz­
czędność gdyż pracuje bez w ym iany ca 5000 pe ł­
nych roboczych godzin i niszczy mniej końce p rzed ­
m iotów  niż kieł nieruchomy.

Nowy metal beryl w technice
P rz y  obserw ow aniu szybkich postępów  m etod 

fabrykacji aluminjum, jako też coraz  szerszego za­
stosow ania tego m etalu, zdaje się nie u legać w ątpli­
wości, że p rzyszłość należy do metali lekkich, które 
w coraz to innych dziedzinach przem ysłu  zajmują 
stopniow o m iejsce metali ciężkich. Niegdyś kw estia 
ceny  aluminjum sta ła  na  przeszkodzie jego rozpo­
wszechnieniu się. D opiero w ynalezienie tańszych 
m etod (produkcji uczyniło z aluminjum elem ent kon­
strukcy jny  p ierw szego rzędu, k tó ry  w pew nych dzie­
dzinach, inp. w  lotnictwie, w  budowie sam olotów , 
s ta ł się nie do zastąpienia.

Jak podaje „Przem . Chem .“, w now szych cza­
sach* udało się otrzym ać czy sty  m etaliczny beryl. 
Usiłow ania przem ysłu  idą w  kierunku m ożności w y­
tw arzania  tego m etalu w  w iększych ilościach. B e­
ryli, znacznie lżejszy niż aluminjum (ciężar gatunko­
w y 1,84, jest ba rw ą  zbliżony do stali, tw a rd y  i k ru ­
chy. Dzięki swej tw ardości staw ia on duży opór 
obróbce w  w alcow niach i dlatego też m ożność za­
stosow ania m etalu czystego  będzie ograniczoną. 
Znajdzie on natom iast zastosow anie w pierw szej 
łiinji jako część sk ładow a stopów , a także w takich 
odlew ach, k tóre m uszą być lekkie i tw arde. Punkt 
topnienia berylu  leży  w tem peraturze 1200°, a zatem  
w yżej, niż punkt topnienia żelaza lanego. Ten w y­
soki punkt topnienia, p raw ie dw a razy  w yższy  niż 
aluminjum, jest w praw dzie w technice łatw y  do 
osiągnięcia, niemniej jednak doprow adzenie stopu 
do tak w ysokiej tem pera tu ry  w ym agać będzie du­
żego zużycia m ateriałów  opałow ych. Ruda bery lo­
w a znajduje się przedew szystkiem  w e Francji w Li­
moges, a także w  A m eryce, Indjąch i Syberji. W e 
Francji w ystępuje pod nazw ą „bery l11, zaw iera  14 
proc. tlenku berylu, resz tę  sk ładow ych części rudy 
stanow ią krzem ionki i glina. B eryl w stanie czy ­
stym  otrzym ał po raz  p ierw szy  Fichter. P racę  sw ą 
opublikował w  roku 1913. Ulepszone m etody o trzy ­
m yw ania bery lu  w prow adzili Stock, Goldschmidt, 
k tó rzy  stapiają fluorek w apniow o-bery low y i, po do­
daniu fluorku b ar o w o-b  er ylo we go, prow adzą elek­
trolizę w  tem peraturze 1300°. D alsza w kolejności 
m etoda Viviaua polega także na elektrolizie, p rz y ­
czem dzięki tej m etodzie uzyskuje się produkt b a r­

dzo czysty . P rzez  elektrolizę m ożna otrzym ać rów ­
nież stopy berylow e, skoro zastosuje się  jako katodę 
m etal ciężki, albo doda się go do elektrolitu w fo r­
mie sproszkow anej. S topy m iedziow o-berylow e da­
ją się hartow ać i uszlachetniać. P rzez  uszlachetnie­
nie m aterja ł stopu staje się elastyczniejszy, jego w y ­
trzym ałość na rozerw anie zw iększa się w dw ójna­
sób. Szczególnie w ażną zaletą dodatku bery lu  do 
miedzi jest zw iększenie jego przew odnictw a elek­
trycznego. Już bardzo  m ały  dodatek berylu, 0,1— 
0,4 proc., zw iększa przew odnictw o elektryczne mie­
dzi hutniczej o 25 proc. W  ten  sposób, m iedź hutni­
cza m oże dorów nać elektrolitycznej. S topy m iedzio­
w o-berylow e dają się łatw o obrabiać, w alcow ać, 
mogą być zatem  użyte  p rzy  w yrobie głośników, te ­
lefonów, aparatów  elektrycznych i t. d.

P o za  m iedzią, beryl tw orzy  stopy  także z inne- 
mi m etalam i. W  A m eryce otrzym ano stóp z berylu 
i glinu. B eryl działa na żelazo podobnie jak krzem , 
tylko daleko energiczniej; przez dodatek berylu m o­
żna polepszyć w łasności fizyczne i m agnetyczne że­
laza.

W ytrzym ałość stali z dodatkiem  berylu i niklu 
może dojść przy  w łaściw ej obróbce term icznej do 
210 kg/mm* (patent Krollu). P rzez  dodanie 3 proc. 
berylu tw ardość  żelaza w zrasta  o 300 proc. W szy st­
kie dotychczas opracow ane m etody o trzym yw ania  
berylu są  raczej próbam i laboratoryjmemi na  wielką 
skalę. W  m etodzie Viviaina przeciętna w ydajność 
nie p rzek racza  100 g. bery lu  na  1 godz.

Może już jednak bliska p rzyszłość przyniesie 
dogodną m etodę, k tóra posunie naprzód rozwój p rze­
m ysłu berylow ego, podobnie jak to m iało miejsce, 
z aluminjum.

UWAGA
W jednym z najbliższych numerów „Rynku Me­

talowego i M aszynowego11 zamieścimy artykuł p. t. 
„Obecny stan fabrykacji pasów transmisyjnych11.

Firmy zainteresowane w tym dziale proszone 
są o spieszne nadsyłanie sw ych życzeń co do ich 
w ytw órczości do Działu technicznego naszego W y­
dawnictwa.
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Im I Komunikacja Transport I m
l l l i i i i i im  1 -  J  r  P  iiiiim i i
Koleje polskie na drodze do całkowitej unifikacji urządzeń
P oczyna jąc od dnia 1 lis topada  1930 r. wchodzą 

w życie  na w szystk ich  p ie rw szo- i d rugorzędnych  
lin ja c h  P. K . P. nowe p rze p isy  sygna lizacy jne . O b e j­
mą one teren w szystk ich  d y re k c y j ko le jow ych  za w y ­
ją tk ie m  D y re k c ji gdańskie j, gdzje te rm in  w prow adzo ­
nych  p rzep isów  og łoszony będzie oddzie ln ie .

Od dnia 1 do 5 lis topada  r. b. p ow inn y  nastąpić 
zm iany w szystk ich  urządzeń sygna łow ych  celem do­
stosowania ich  do p rzep isów  now ej syg na liza c ji.

Z ch w ilą  w ejśc ia  w  życie now ych przepisów , tracą  moc 
p rzep isy  dawne, k tó re  obo w ią zyw a ły  dotychczas na 
terenie  b. zaboru p ruskiego, b. zaboru austrjack iego , 
ja k  rów n ież w szystk ie  poprzednie  rozporządzen ia  M i ­
n is te rs tw a  K o m u n ika c ji, co do p rzep isów  sygna łow ych.

N ow e rozporządzen ie  s tanow i nader w ażny k ro k  
w dziedz in ie  u n if ik a c ji p rzep isów  ko le jow ych , k tó re  
dotąd ró ż n iły  się w ielce na terenach b y ły c h  zaborów.

Niewłaściwe stosowanie taryfy ulgowej
M in . K o m u n ik a c ji w prow adza  z dniem  1 lis topada  

b. r. specja lną  ta ry fę  u lgow ą d la  tra n sp o rtó w  d rze w ­
nych do N iem iec. T a ry fa  ta ma u m o ż liw ić  w ysy łkę  
nagrom adzonych zapasów drzewa. U lga  polega na 
tern, iż  stosowana będzie d la  przew ozu drzewa aż do 
g ra n icy  n iem ieck ie j ta ry fa  P. D. 1., co stanow ić będzie 
zn iżkę  20— 30 proc. ta ry fy  obecnej.

Jednakże wedle p ro je k tu  M in . K o m u n ik a c ji s to ­

sowanie ta ry fy  te j zostanie ograniczone ty lk o  do p ew ­
nej ilośc i s tacy j, gdzie nag ro m a dz iły  się w iększe za­
pasy ta rtego m a te r ja łu . W y b ó r tych  s tacy j ma nastą ­
p ić  w  na jb liższych  dniach.

Tego ro d za ju  n ierów ne trak tow an ie  poszczegól­
nych  okręgów  p ro d u kcy jn ych , czy też naw et poszcze­
gó lnych p roducentów , musi w yw o łać  zdziw ien ie.

Zniżka taryfy kolejowej na miał węglowy
W sku te k  in te rw e n c ji k ó ł gospodarczych oraz 

uchw a ły  K o m ite tu  T a ry fo w eg o  P aństw ow ej R ady K o ­
le jo w e j, dotyczącej odnow ien ia  w ygas łych  z dniem  
1 p aźdz ie rn ika  r. b. u lg  ta ry fo w y c h  na przew óz m ia łu  
węglowego, M in is te rs tw o  K o m u n ik a c ji p rz e d łu ż y ło  te 
u lg i do dnia 31 g rudn ia  r. b. w  postaci nas tępu jące j:

p rz y  odleg łościach na 200 km . u lg i niema, od 300— 400 
km . —  u lga 5 proc., p o w yże j 400 km . —  ulga 10 proc.

U lg i specja lne, wyszczególn ione w p. 5 obow ią ­
zu jące j do dn ia  1 paźdz ie rn ika  r. b. ta ry fy  w y ją tk o w e j 
F  5. są zniesione.

(1. K . C.J

Linja Górny Śląsk—Gdynia a kapitał zagraniczny
G rupa  k a p ita lis tó w  francuskich , in te resu jąca  się 

k w e s lją  e ksp loa ta c ji l in j i  G ó rn y  Śląsk— G dyn ia , zg ło ­
s iła  gotowość do zaangażowania znaczn ie jszych k a p i­
ta łó w  na je j szybk ie  w ykończenie. R okow an ia  w  tej 
spraw ie  prow adzone są z M in . K o m u n ik a c ji, dokąd

p rz y b y li p rzedstaw ic ie le  k a p ita lis tó w  francusk ich  po 
zbadaniu  w arunków  e ksp loa ta c ji l in j i .  W e francusk ich  
ko łach  finansow ych  p rz e w id u ją  pom yślne  zakończe­
nie tych rokow ań już  w na jb liższym  czasie.

Próbna budowa dróg betonowych
Jak w iadom o, p rzem ys ł cem entow y, rów no leg le  

do a k c ji budow y dom ów m ieszka lnych  wszczął akc ję  
budow y dróg betonow ych.

Obecnie w ykańczane są odc ink i próbne, k tó re  
m ają  być w zorow em i obc inkam i ta k ich  dróg. R oboty

poprzedzono licznem i i szczegółow em i badan iam i nad 
stanem budow y tak ich  dróg zagranicą.

M . in. w ykończony będzie ju ż  w  dniach n a jb liż ­
szych odcinek betonow y na jedne j z dróg pod W a rsza ­
wą, a także pod Lwowem .

Podkłady żelazno-betonowe na Węgrzech
Na W ęgrzech z b ra ku  drzewa użytecznego baczną 

uwagę zw raca się na p o d k ła d y  żelazno-betonowe. D o ­
tychczas u łożono tam  już  w to rach  do 160.000 p o d k ła ­
dów że lazno-betonowych, a fa b ry k a  tych  p odk ładów  
d la  k o le i państw ow ych  jest urządzona na w ytw órczość 
roczną 30.000 sztuk.

Inż. Geza M en d l w  „O rg a n  f i i r  d ie F o rts c h ritte  
des E isenbahnwesens" (zeszyt 18 i  19 z r. 1929) om a­

w ia  spraw ę tych  p od k ła dó w  na W ęgrzech, gdzie da le j 
idące p ró by  z p o d k ła d a m i że lazno-betonow em i rozp o ­
częto od typ ó w  w łosk ich  z r. 1905 i 1906, tw orząc 
wreszcie w łasny typ  z r. 1916. A u to r  op isu je  p róby, 
p rzedsiębrane z tem i podk ładam i, a p rzyw ią zu je  w ie l­
ką  wagę w odporności na tw o rzen ie  się rysów  do ja ­
kości użytego cementu, w zględn ie  betonu.
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Dzicił

Nowoczesne prądy 
w budowie karoseryj automobilowych

Nowoczesny autobus rozwinął się z samochodu 
ciężarowego i dlatego odziedziczył po nim wiele cech 
charakterystycznych, które tylko stopniowo, w miarę 
dalszego rozwoju konstrukcji zaczęły powoli zanikać. 
Pierwsze sam ochody do przewożenia większej ilości 
pasażerów wogóle niczem się nie różniły od zwykłych 
ciężarówek, na k tórych  skrzynie założono prowizo­
ryczny (przeważnie płócienny) dach i ustawiono wew­
nątrz  ławki. Dopiero później dachy prowizoryczne za ­
częto zastępować solidniejszemi nadbudówkami, t rzy ­
m ając się jednak zawsze zasady, że częścią sztywną, 
niosącą, powinna być rama. (Przy dalszym rozwoju 
konstrukcyjnym  autobusy zaczęły (korzystać ze wzo­
rów, w ypracowanych przez konstruktorów  wagono­
wych, oraz tramwajowych. Ponieważ jednak inne w y­
m agania są  co do mocy, wytrzymałości, trwałości i w a­
gi w wagonach, a inne w samochodach, nie można było 
pozostać przy ślepem kopjowaniu  gotowych wzorów, 
a należało pracować samodzielnie dalej. Z tych w ła­
śnie powodów nowoczesna technika budowy nadwozi 
poszła już dalej i potrafi wykonać modele nadwozi 
znacznie dla autobusów odpowiedniejsze od modeli po ­
krewnych pierwowzorom kolejowym.

Zanim 'jednak będziem y bliżej omawiali różne no­
woczesne system y budowy karoseryj autobusowych, 
rozważymy kilka głównych wytycznych, któremi zw ią­
zani są konstruktorzy.

Olóż karoserja  autobusowa powinna być bardzo  
lekka.  To znaczy waga jej w stosunku do wagi całej 
maszyny i wagi pasażerów  powinna być zredukowana 
do pewnego dopuszczalnego minimum celem zm niej­
szenia tak zw. wagi martwej, obciążającej n iepotrzeb­
nie motor i podwozie.

Drugim warunkiem, k tóry musi spełniać dobra k a ­
roseria, jest jelj taniość, która decyduje o rentowności 
tego lub innego system u budowy.

Trzeci warunek —  to dobre wykorzystanie m iej­
sca, co znów decyduje o rentowności tego lub innego 
typu nadwozia.

Dalej przychodzą wymagania, dotyczące nie- 
skrzypienia, odporności na działanie wpływów atm os­
ferycznych itp.

Ostatnim i obecnie bodaj najważniejszym  w arun­
kiem jest prócz tego moc ogólna nadwozia, oraz moż­
ność łatwego i taniego reperowania ewentualnych 
uszkodzeń.

Dlaczego takie znaczenie przypisujem y mocy ka- 
roserji?  Otóż od jej wytrzymałości na uderzenia z a ­
leży bezpieczeństwo pasażerów. Zważywszy częstość 
różnych wypadków samochodowych, zrozumiemy ła ­
two, że tylko dobra i mocna k aro serja  potrafi ochro­

nić choć częściowo jadących od ciężkich pokaleczeń, 
a nieraz i śmierci. P rzypuśćm y naprzykład, że na ja ­
kąś przeszkodę wpada autobus o lekkiej i słabej karo- 
serji. Ju ż  stosunkowo nieznaczne uderzenie rozbija ca ­
łą nadbudówkę, kalecząc śmiertelnie pasażerów. J e ­
żeli natom iast na tę sam ą przeszkodę wpadnie au to ­
bus o karoserji  bardzo mocnej, k tó ra  ewentualnie się 
pogniecie, lecz nie zostanie rozłamaną, pasażerowie 
wyjdą z drobnemi tylko pokaleczeniami. Te nasze roz­
ważania potw ierdzają liczne wypadki, o których zaw ­
sze pełno w kom unikatach p rasy  codziennej. Zazw y­
czaj największa ilość ciężkich urazów cielesnych by ­
wa wtedy, kiedy ma się karoserję  słabą, łatwo łamiącą 
się i kaleczącą pasażerów w dodatku odłamkami i 
tłuczonem szkłem.

Celem określenia zachowania się różnych typów 
karoseryj w razie jakiegoś nieszczęśliwego w ypadku 
przerobiła jedna z amerykańskich fabryk bardzo c ie­
kawe doświadczenia. Mianowicie wykonano tam sze- 
reg różnych modeli nadbudówek, k tó re  potem w ysta­
wiono na działanie uderzeń silnie rozpędzonych in­
nych samochodów, czołgów pancernych itp. i wreszcie 
zrzucano z pewnej wysokości na różne przeszkody. 
K u wielkiemu zdziwieniu konstruktorów okazało się, 
że pewne typy karoseryj metalowych i drewnianych, 
uchodzące za mocne i wytrzymałe, z powodu pewnych 
wad konstrukcyjnych wykazywały  największy spół- 
czynnik niebezpieczeństwa.

J a k  widzimy więc, każdy konstruktor musi opero­
wać szeregiem warunków wzajemnie się w ykluczają­
cych. Np. cena każe  ograniczać możliwie stosowanie 
m ater ja łów  wysokowartościowych, natomiast lekkość 
tego wymaga, jeżeli się nie rezygnuje z pewnego mini­
malnego współczynnika mocy.

Zasadniczo do dziś s tosu je się przy  budowie k a ­
roseryj autobusowych system umocowywania nadbu­
dówki na takiej lub innej ramie podwozia. N adbudów ­
ki te zato wykonywuje się z różnych m aterjałów . N a j­
częściej system pracy polega na wykonaniu szkieletu 
z drzewa, lub metalu i na pokryciu go blachą, dyktą, 
deseczkami odpowednio pociętemi itp. Często stosu ją  
równocześnie na pokrycie i b lachę i wewnątrz drzewo. 
P rzy  tych konstrukcjach podstawową częścią całej 
nadbudówki jest sam  szkielet, k tórego moc definjuje 
też w ytrzymałość całości.

Prócz konstrukcyj szkieletowych zaczęto też o s ta t­
nio budować karoserje  typu „lotniczego", w których 
prócz szkieletu, zazwyczaj wtedy znacznie lżejszego, 
dużą rolę jako czynnik konstrukcyjny odgrywa po k ry ­
cie mocno spojone ze szkieletem. Są naw et nadwozia 
właściwie bezszkieletowe, w których  ca łe  zadanie za-
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chowania formy powierzono grubszym ścianom z jed­
nolitego i mocnego m aterjału.

W reszcie zaczęto też budować autobusy, w k tó­
rych nadbudówka pełni równocześnie rolę ramy, k tó­
rą  przez swą zwiększoną moc i sztywność całkowicie 
zastępuje. W tych też konstrukcjach bardzo często fa­
bryki czynią poważne ustępstwa od ogólne przyję­
tych sposobów wykonywania podwozia, umieszczając 
np. motor i najważniejsze organa pędne pod podłogą, 
lub też za tylną osią itp .

Ciekawe byłoby porównać różne typy karoseryj 
autobusowych o mniej więcej jednakowym spółczynni- 
ku bezpieczeństwa. Porównanie takie daje nam umiesz­
czona niżej tabela, dotycząca 33-miejscowego autobusu 
niemieckiej poczty państwowej.

Typ karoserji

Wymiary nadwozia  
w  m/m Waga

Ciężar 
w kg.

szero­
kość

dłu­
gość

wyso­
kość

nadwozia na 1
pasażera

Konstrukcja drewniana 
typ 1928 r. 2240 6983 1950 2660 80.6

Konstrukcja mieszana 
typ 1930 r. 2290 7370 1900 2500 75.8

Konstrukcja całkowicie  
metalowa 2290 7000 1900 2430 73.6

Konstrukcja z części pra- 
sow. i spawanych 2300 6970 2011 2210 67.0

Konstrukcja z metali 
lekkich 2300 6970 1900 1900 57.6

bardzo wiele, Takim sposobem ten sam autobus na 
33 pasażerów waży o 760 kg. mniej, dzięki czemu moż­
liwą jest pewna redukcja mocy motoru, a znaczy to 
dalsza równoległa redukcja wagi.

W ar toby się też zapoznać z wykorzystaniem po­
wierzchni podłogi w poszczególnych typach autobusów 
zależnie od urządzenia karoserji. Dane o tern znajdu­
jemy w następującej tabeli:

Typ autobusu Ilość
osób

Powierz­
chnia po­

dłogi nad­
wozia 

m2

Powierz­
chnia całej 
maszyny

Wykorzy­
stanie po­
wierzchni 
całkowi­
tej w %

Niem ieckiej poczty 
państwowej 33 14,7 20,3 72,4

Angielski, typ zwykły 33 14,1 17,4 81,0

Dalekobieżny z  Salt 
Lake City U. S. A. ? 21,4 23,9 89,5

Berliński autobus 2 pię­
trowy ? 14,8 | f i  

1 3 ,4 /£ 19,3 146,0

Jak  widzimy, dzięki zastosowaniu metali lekkich, 
przy tych samych współczynnikach mocy uzyskano 
redukcję wagi na jedną dobę o całe 23 kg., co stanowi

Ponieważ jednak przy normalnym rozstępie kał 
dla dalszej drogi stosowanie 2 pięter nie jest możliwe 
w obecnych warunkach drogowych, widzimy, że n a j­
lepiej umieją obecnie wykorzystać miejsce A m eryka­
nie, którzy otrzym ują tak dobre rezultaty  dzięki sto ­
sowaniu konstrukcyj niezależnych od ramy.

Obecnie wysiłki konstruktorów są  skierowane ku 
dalszemu udoskonaleniu budowy karoseryj celem 
zwiększenia ich wytrzymałości, bezpieczeństwa i w y­
gody przy  równoczesnem zachowaniu rozsądnych gra­
nic kalkulacji. T v  » i-' L. Kozłowski.

Wspaniały rozkwit 
francuskiego przemysłu automobilowego

(Korespondencja własna „Rynku Metalowego i M a szyn o w eg o '.)

II.
Paryż, w październiku.

By zdać sobie sprawę z rozkwitu francuskiego 
przem ysłu automobilowego, koniecznem jest przyjrzeć 
się niektórym cyfrom statystycznym. O ile różnica 
między wytwórczością samochodów Stanów Zjedno­
czonych wynoszącą w r. 1929 — 5.630.000 wozów, 
a francuską wynoszącą tylko 245.610 jest olbrzymia, 
to jednak Francja zajmuje na kontynencie europej­
skim pierwsze miejsce zarówno co do produkcji auto­
mobilowej jak i rozpowszechnienia samochodów. D ru­
gie miejsce po Francji w produkcji samochodowej z a j­
muje W. Brytanja, która wytworzyła w roku ubiegłym 
225.526 automobili.

Jak  wiadomo, Stany Zjedn. posiadają kolosalne 
wewnętrzne rynki zbytu dla samochodów, które nie 
mogą być porównane z żadnemi innemi na świecie. 
Automobil uważany w tym k ra ju  jako narzędzie p ra ­
cy, jest niezwykle rozpowszechniony, gdyż jeden wóz  
przypada przeciętnie na 4.6 mieszkańców, podczas gdy  
we Francji na 31 mieszkańców. Jednakże podczas, 
gdy wzrost użycia automobili był w Stanach Zjedn. w 
latach 1928 i 1929 stosunkowo nie tak wielki, to Fran­
cja istotnie czyni w tej dziedzinie kolosalne postępy. 
W r. 1928 przypadał 1 samochód na 36 mieszkańców,

w r. 1929 na 31 mieszkańców, a obecnie na około 26 
mieszkańców. Niektóre okręgi wykazują „am erykań­
ską1' gęstość automobili, w niektórych miasteczkach 
liczba samochodów w ciągu kilku lat podwoiła się.

Obok jednak wysoce pojemnych rynków wew­
nętrznych, konstruktorzy francuscy interesują się ta- 
kiemi rynkam i zbytu jak Belgją, Niemcami, W. Bryta- 
nją, Szwajcarją, Holandją, Włochami i państwami 
Europy Środkowo-Wschodniej. Również kolonje fran ­
cuskie stanowią poważne rynki zbytu. To też saldo bi­
lansu automobilowego Francji jest zdecydowanie ak­
tywne, gdyż w r. ub. przywóz wyniósł 12.400 wozów, 
podczas gdy wywóz wyniósł 57.000.

Francuski przemysł automobilowy zajm uje 7-me 
z rzędu miejsce wśród francuskich przemysłów eks­
portowych z cyfrą 1.566 mil. fr. w r. 1929. Zatrudniał 
on w r. ub. 420 tys. osób, podczas gdy w r. 1928 za­
trudnionych było jedynie 380 tys. Wartość produkcji 
wynosiła 6.500 mil. fr. podczas gdy w roku poprzed­
nim dosięgała jedynie 6 mil jardów. Sprzedaż nowych 
wozów wyniosła w r. 1929 222.400 sztuk, czyli o 19 
proc. więcej, niż w r. 1928, a sprzedaż wozów okazyj­
nych 304.700 sztuk, czyli o 22 proc. więcej, niż w roku 
poprzednim.

Statystyka ilości samochodów we Francji w po­
równaniu z Niemcami za r. 1929 przedstaw ia się na-
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stępująco: Samochodów turystycznych było we F ra n ­
cji 930.160, zaś w Niemczech 488.838. Samochodów 
przemysłowych i handlowych łącznie z autobusami we 
F ranc ji  366.007, w Niemczech 169.848. Motocykli we 
F ranc ji  405.513, zaś w Niemczech 731.237. Ogółem  we 
F rancji było w  r. 1929 pojazdów  m echanicznych  
1.701.680, podczas gdy  w N iem czech 1.389.923. O bec­
nie liczba pojazdów  m echanicznych we Francji zbliża  
się do 2 m iljonów, podczas gdy w N iem czech w po ło ­
wie roku w ynosiła  1.419.800.

R ozpow szechnienie się sam ochodów  we F ran c ji 
juko ogólnego środka transportow ego i narzędzia  p ra ­
cy pociąga za sobą szereg  doniosłych problemów. 
Problem  dróg jes t naogół pom yślnie rozw iązany dzięki 
gęstej ich sieci, p rzyczem  głów ne ariet je  są p rzew a ż­
nie asfaltow ane. T rudniej jednak przedstaw ia  u ę  pro­
blem kom u n ika cy jn y  w w iększych  miastach, a w szcze ­
gólności w P aryżu. Z roku n a  rok w zrasta jąca  liczba 
sam ochodów  w P aryżu , coraz bardziej u trudn ia  szybką 
kom unikację w o b ręb ie  m iasta, gdzie zw łaszcza w cen-

Przeciwko koncesji
W  dniu 23 bm. odbyło się zebranie dyrektorów 

organizacyj wchodzących w sk ład  Centralnego Związ­
ku  Przemysłu, Górnictwa, Hutnictwa i Finansów. W 
obradach tych poruszano ak tualne  zagadnienia z dzie­
dziny kolejowej, przyczem odnośnie do komunikacji 
autobusowej wypowiedziano się, zgodnie z dotychcza­
sową opinją sfer gospodarczych, przeciwko jakimkol­
wiek formom koncesjonowania przedsiębiorstw au to ­
busowych. Z drugiej s trony uznano potrzebę należytej

tralnyeh dzielnicach pow stają  ustawicznie olbrzyr ’ 
zatory, tam ujące ruch  nieraz w ciągu szeregu godzi . 
W  tych warunkach, przy  równoczesnych trudności; • 
s tacjonowania samochodów, ich użyteczność w ruc i 
miejskim maleje, co oczywiście odstręcza pewną cztoj i 
klienteli.

A żeby zrozumieć łatwość, z jaką odbywa się rc - 
powszechnienie automobili we Francji,  należy zdać £f;- 
bie spraw ę z ich w ielkiej taniości na t. zw . rynku  spr: :- 
d ą ży  okazy jnych . Po dwóch, trzech latach użycia a u : • 
mobil dostaje się na rynki okazyjne i zostaje tu! j 
sp rzedany  po cenach nieraz poniżej 50 proc. niższy i  
od cen nowego wozu. Zazwyczaj zmienia on n as tęp r  : 
szybko właścicieli po coraz niższych cenach, by wk<. . 
cu jako nieużyteczny grat zostać sp rzedany  na szme:;,  
lub do w arsztatów metalowych. To też dzięki spr. 
dażom okazyjnym  z łatwością można nabyć we F r a n ­
cji za kilka tys. f r ., co stanowi sumę łatwo dostęp -.ą 
nawet dla mniej zamożnego człowieka —  wcale u  
złe wozy. Battaglia  Rom an.

awamu autobusów
kontroli sprawowanej przez władzę nadzorczą p rzy  
.skoncentrowaniu wszelkich praw  związanych z komu 
nilkacją autobusową w Ministerstwie Robót P ub licz­
nych aż do czasu skomercjalizowania kolei państw., 
wych, uznając również słuszność zasady  opodatkow a­
nia w odpowiednim stosunku komunikacji samochód ■ 
wej z ty tu łu  zużycia dróg na rzecz funduszu dr 
gowego.

Ford pertraktuje o tereny 
w Gdyni

W  zw iązku z budow ą fabryki F orda w Gdyni, mi- 
ljoner ten  p e rtrak tu je  o uzyskanie wolnego terenu  pod 
budow ę oraz o pew ne ulgi celne i podatkow e. W  p e r­
trak tac jach  F ord  zapew nia, że w fabryce zatrudnione 
będą tylko siły  fachowe i kierow nicze polskie oraz ro ­
botnicy w yłącznie tylko Polacy. J a k  słychać, rokow a­
nia ukończone będą pom yślnie i to niebawem.

Nowy typ 
dwumotoroweso autobusu

Niem iecka fabryka sam ochodów  ciężarow ych 
Bussing p rzeprow adza wspólnie z Tow arzystw em  
A utobusów  M iejskich w B erlinie próby z nowym ty ­
pem  omnibusu, k tó ry  w odróżnieniu od dotychczas 
budow anych posiada osobny napęd  na każde z ty lnych 
kół, tak, że oś ty lna nie posiada dyferencja łu . W ygląd 
tego autobusu, k tó ry  n ie posiada na przodzie podw o­
zia siln ika i ma wygłąd niski, przypom ina wagon tra m ­
wajow y. O bydwa m otory zn a jd u ją  się pod  siedzen ia­
mi mniej więcej w środku m iędzy obiem a osiami. Są 
to  sześciocylindrow e silniki o sile 65 KM., razem , więc 
130 KM . K ażdy z silników  pędzi koło tylne, leżące po 
jego stronie. D otychczasow e próby nie pozw alają  na- 
raz ie  na wyrobienie sobie sądu  o w artości tej k o n ­
strukcji.

S a m o c h ó d  9213
osobowy ,F i t*. 30 K. M. w najlepszym stanie, mało używany oraz 
motfo l̂flcl „W anderer", 4x/2 K. M. w dobrym stanie, 
s p r z e d a  S T A N I S Ł A W  V O E L K E L ,  L eszn o .

T

N ow ość! A U T O M O B I L I & C I  N o w o ść !

ŚWIECA ZAPŁONOWA
DO SILNIKÓW SPALINOWYCH

P a te n t  z g ło s z o n y  6. VIII. 1930 r. L. P . 31807.
Świeca z a p ło n o w a  system Domiszewski pos iada n as tęp u jące  
z a le ty :  Elektrody jej nie zaoliwiają się i dają się ustawiać 

bez naginania. Izolacja jest niepękająca, niewraź- 
1 liwa na gorąco i uderzenia. Świeca daje się łatwo

rozbierać i czyścić. W skutek tych zalet, świeca 
g  System Domiszewski jest niezawodna i najtrwalsza

w użyciu. Prawidłowy ruch silnika osiągniecie, sto­
sując świece zapłonowe Systemu Domiszewskiego. 
FIRMA WYTWÓRCZA Żądajcie ofert!

W a rs z ta ty  m as z y n o w o - t e c l in i c z n e  K. D om iszewski  i Syn. K o ło m y ja
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D O R O C Z N Y

f a i w y  Kalendarz-Notatnik i Podręcznik
dla branży m eta low o -m aszy no w e j,  e le k tro -1  radiotechnicznej, 
budowlanej,  d rzew nej  i ceramicznej, au tom obilow ej, ro w e ro w e j  

motocyklowej i maszyn rolniczych
na rok 1931

rozpoczęliśmy Już drukować

14 naturalnej wielkości.

KALENDARZ FACHOWY je s t  dla firm wytwór­
czych i hurtowych nadzwyczaj korzystną okazją 
do zareklamowania s i ę ! Wydatek je s t  jedno­
razowy i nieduży, a inserąt pozostaje aktualny 
i skutecznie działa przez cały długi rok! Firmy, 
któreby chciały wziąć udział w zareklamowaniu 
się, upraszamy o szybkie nadesłanie zamówienia. 
Administracja „Rynku Metalowego i Maszynowego**

Poznań, ul. W ielka 10. T elefon 22«77.
Uwaga: Firmy, które jeszcze w tych dniach zamówią Fachowy 
Kalendarz na rok 1931, pomieszczone będą w spisie subskrybentów 

Fachowego Kalendarza.

Roweru

„E1PEM NT0'
im jakości i wykonaniu n iezrów nane
Generalny zastępca na Wschodnia Europe:
Bernhard Davidson
GDAŃS K-  Reitbahn Nr. 19/20

9153
u n iiiin H iH im n R iiiii iii i i iN iiii iiM iiiii iii iB iiia w ii

Rowery „Esperanto”
Dla pokrycia  po trzeb  ry n k u  w ew nętrznego  w ciąż  jeszcze 

sp row adza  się do .Polski znaczniejsze ilości go tow ych ro w e­
rów z zagranicy. To też spo tykam y obok kra jow ych ,  naj­
różniejsze martki ro w e ró w  zagranicznych, .pośród k tó rych  sze ­
roki zb y t  i rozpowszechnianie  znajduje jtyip „Esperanto". — 
.Rowery tej m arki odznacza ją  siię nadzw yczaj sol i dnem .wy­
konaniem i 'trwałością ii dzięki tym zale tom, ekspor tow ane do 
różnych krajów, cieszą się ogóilnem uznaniem spor tow ców  
oraz tych ,  k tó rym  row er po trzebn y  dla w ypełn ian ia  czynno­
ści zaw o do w ych  jako  środek .lokomocji. Generalne zas tęp ­
stwo na W schydn ią  lEmreipę a więc także na całą Polskę po ­
siada firma Bernhard Davidson w Gdańsku, Reitbahn 19-2(1, 
która ro w ery  „E speran to"  dostarcza  hur to w o  na w y ją tko w o  
korzy s tn ych  dla ipp. kupców  w arunkach. —,p—

0

Odlewy lano-kute
(Temperguss)

w pierwszorzędnej Jakości, 
dające się zginać 1 skręcać 

na zimno
do Jaknajdalej Idących granic

wykonuje podług modeli, wzorów i rysunków 
Odlewnia że laza lano -  kutego I zwyczajnego szarego

B. Kołodziejczyk i S-ka
POZNAŃ • Górczyn, ulica Sielska 6.

Telefon 6296 1 6433.
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Przemijsl 
Rowerowy i Motocyklowy
a a a  Crfian Zwwitąnliu Iffecftanifióiu famodsielnycA na ZacAodriiq a o a

Samochód dla zamożnych, rower dla praktycznych, 
a biedakom — nosi

Dowodziliśm y już parokrotnie, że such -row ero­
w y posiada dla Polski bardzo duże znaczenie — 
znacznie w iększe niż się to naw et rnaogół p rzypusz­
cza. W ychodziliśm y mianowicie z założenia, że z 
powodu m ałej zam ożności, chcąc choć częściow o 
dorów nać zagranicy pod iwzględem uspraw nienia 
komunikacji, m usim y w pierw szej linji postaw ić ro ­
w ery . Rozum owaliśmy tak : w  kraju bogatym  o 
wysokich zarobkach i w ysokiej stopie życiow ej 
w iększość łudzi naw et na niższych stanow isk ach 
może sobie pozw olić n a  nabycie sam ochodu (pp. 
S tany  Zjednoczone Am eryki Północnej), w  krajach 
biednych natom iast p ry w a tn y  sam ochód osobowy 
pozostaje zaw sze pew nego rodzaju luksusem.

Zarzucono jednak nam , że w yg łaszam y poglądy 
p rzestarzałe , że ro w er już się p rzeży ł i że poza spor­
tem nie posiada w iększego znaczenia, gdyż naw et 
przy dojeżdżaniu do p racy  przew yższają  go znacz­
nie różne miejskie środki lokomocji w  rodzaju tram ­
wajów, autobusów , kolejek podziem nych itp.

Chcieliśm y na  zarzu ty  te odpow iedzieć now ym  
szeregiem  rozw ażań n a tu ry  ogólnej i zabraliśm y się 
do grom adzenia danych sta tystycznych . P ra ca  ta 
trw ałaby  praw dopodobnie dość długo, gdyby nie 
wiadomości z Am eryki, które odrazu i bezapelacyj­
nie m ogą rozstrzygnąć  ten spór. Donieśliśmy m ia­
nowicie już uprzednio, że na dorocznej konferencji 
am erykańskich przem ysłow ców  i kupców  row ero ­
w ych stw ierdzono duży w zrost zainteresow ania się 
row eram i w związku z ogólnym kryzysem  ekono­
micznym i spow odow anem  przez  niego obniżeniem 
stopy życiow ej tam tejszej ludności. Obecnie w ięc, 
kiedy ca ły  przem ysł w  Stanach Zjednoczonych w al­
czy z kryzysem , przeprow adzając silne redukcje lub 
wogóle zatrzym ując fabryki na d łuższy okres czasu, 
tam tejszy przem ysł row erow y  czyni znaczne inw e­
stycje celem w ypełnienia pow iększonego program u 
produkcyjnego. 1 to w  Am eryce, gdzie trudno sk a r­
żyć się na brak  środków  lokomocji, gdzie istnieje 
gęsta sieć kolejowa, szybkobieżne podm iejskie koleje 
e lektryczne, gęsta sieć autobusow a itp. A m eryka­
nin jest jednak człow iekiem  prak tycznym  i urnie 
docenić znaczenie indywidualnych środków  kom uni­
kacyjnych: nie m ogąc więc nabyć samochodu za ­
stępuje go row erem , k tó ry  w razie  potrzeby zaopa­
truje w  m otor przyczepny.

Zdaje się nam , że w y s ta rc z y  teraz dowodów. 
W róćm y więc do kw estii row erow ej w Polsce. C hy­
ba nie potrzebujem y znów w yjaśniać, że do kom plet­
nej, 100% że tak pow iem y, m otoryzacji u nas b a r­
dzo daleko, a nadrobienie bralków nie jest łatw e, gdyż 
w ym agałoby żbyt wielkich w ydatków . Poprobójm y 
dla pew ności zliczyć. Jako m otoryzację pełną n a ­
leży p rzy jąć  stan, kiedy przeciętnie każda rodzina 
posiada jeden sam ochód, to znaczy kiedy przypada 
on na ca  5 osób. Poniew aż Po lska  m a obecnie około

30 miljonów m ieszkańców, m usielibyśm y się zaopa­
trzyć  tylko w d r o b ia z g   w 6.000.000 wozów.
Licząc, że posiadam y obecnie około 40.000 sam o­
chodów (dla p ro sto ty  nie robim y różnicy pom iędzy 
maszynami ciężarow em i .i osobowemi), m usielibyś­
m y dokupić 5.960.000 sam ochodów. Licząc dalej c e ­
nę samochodu na  ca  10.000 zł o trzym am y bagatelkę, 
tylko... 59.600.000.000 zł, k tó re  należałoby w ydać na 
sam tabor, nie licząc iuw estycyj drogow ych i innych.

Jak widzim y, do pełnej m otoryzacji kom unika­
cyjnej u nas bardzo daleko, m usim y więc poważniej 
pom yśleć o „row er yzacji". Zaczniem y od określa­
nia w arunków  w  jakich ruch ro w ero w y  m ógłby się 
u nas rozw ijać. P o  p ierw sze m usim y posiadać p ie­
niądze na zakupu o row erów , potem  celow a p ropa­
ganda musi nauczyć nas korzystan ia  ze „stalow ego 
rum aka" i w reszcie m usim y mieć odpowiednie dro­
gi, gdyż trudno żądać od row erzystów  skakania po 
„kocich łbach" i u tykania w  głębokim błocie. Na 
posiadanie pieniędzy, to znaczy  na podniesienie p rze­
ciętnych zarobków  przem ysł row erow y  nie może 
w płynąć, gdyż zależy to w pierw szej m ierze od 
przem inięcia k ryzysu , m iędzynarodow ych układów 
handlow ych, reform y podatkow ej, reform y system u 
ubezpieczeń socjalnych itp. Za to problem  propa­
gandy jest ła tw ie jszy  do rozw iązania. Tu m ożna 
sobie poradzić bez różnych m iędzynarodow ych kom- 
plikaeyj p rzy  pom ocy zorganizow ania się 'w szyst­
kich ludzi, zainteresow anych jak w przem yśle tak 
i w handlu row erow ym . O rganizacja taka m iałaby 
za zadanie popularyzow ać row er p rzy  pomocy pro­
pagandy prasow ej, przez urządzanie konkursów  i za­
wodów , w reszcie przez walkę z przesądam i, k tóre 
zakazują jeszcze w pew nych dzielnicach ludziom na 
„poważniejszych stanow iskach" korzystan ia z ro w e ­
ru. Ten sam  ruch propagandow y m ożnaby 'w ykorzy­
stać i celem przeforsow ania u nas rozbudow y dróg 
row erow ych. Obecnie bowiem  o row erze w ładze 
w prost zapom niały i kiedy p rzeprow adza się jakąś 
now ą ulicę, to prędzej m ożna spodziew ać się zało­
żenia na  niej „alei" do konnej jazdy  niż w ąskiej d roż­
ni dla row erzystów . (k-i)

ZE SPORTU ROWEROWEGO | -
ZAMKNIĘCIE SEZO NU K O L AR S K IE G O  W W A R S Z A ­

WIE.

Bieg szosowy 50 kim. organizowany przez W TC. na. 
zamknięcie sezonu przyniósł zwycięstwo L ipińskiem u (A- 
m atorski K S) w czasie 1 :3 .5 :08 przed W łodarczykiem  
T. (W TC) 1 :3 .5 :15, 3) M ichalak (Leg.is), 4) K arle  W a­
cław, (W TC), .5) W asilewski (W TC). Bieg m łodzików 25 
kim. nie odbył się z powodu b raku  zgłoszeń.
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Stal nierdzewiejaca do budowy części składowych motocykli
Stal n ierdzewiejąca zdobywa sobie coraz większe 

znaczenie w przemyśle. Używa się jej do konstrukcji 
maszyn, w budownictwie itip. Ostatnio znalazła  ona 
duże zastosowanie i w przemyśle motocyklowym. 
Z tego właśnie powodu podajem y za inż. B. Ignato- 
wicz-Zawilejskim kilka danych, dotyczących tych ga­
tunków stali.

„Stal jest stopem czystego żelaza (Fe), tak zw a­
nego w m etalurgji  ferritu, z cementytem (F e;, C) — 
związkiem chemicznym żelaza z węglem. Domieszki 
do tego stopu niektórych metali, jak chrom, nikiel, 
m angan i inne, da ją  uszlachetnione gatunki stali, udzie­
lając jej pewnych specyficznych wartości dodatnich. 
Chrom nada je  stali twardość i kruchość, odporność 
na reakcję  z kw asem  azotowym i powstrzymuje rd ze ­
wienie. Chrom jest to metal nadzwyczajnie twardy, 
kruchy nie p o d d a je  się obróbce i dopiero przy bardzo 
wysokiej tem peratu rze  s tap ia  się, a wobec tego nader 
trudne jest jego prak tyczne zastosowanie w postaci 
czystego metalu. Posiada ciężar właściwy 6.74, topi 
się w tem peraturze  1520" C., a p rzy  2200" C. ulatnia 
się.

'Nikiel nad a je  stali sprężystość, zwięzłość i mięk­
kość w obróbce, zwiększa odporność na reakc ję  z k w a­
sem  solnym i siarczanym, oraz pow strzym uje rd z e ­
wienie.

Nikiel posiada ciężar właściwy 8,8, topi się w tem ­
pera tu rze  1452" C„ a przy 2340" C. ulatnia się.

Celem w ykorzystania własności tych metali dla 
utworzenia metalu, nierdzewiejącego i odpornego na 
kwasy, inżynierowie Strauss i M aurer od roku 1909 
do roku 1912 pracowali w labora torjum  doświa dczał - 
nem przy zak ładach  Kruppa, i w 1912 r. opatentowali 
dwa rodza je  stali nierdzewiejącej, nazwanej s ta lą  
Nirosta.

StaUNirosta stosownie do własności swych i sk ła ­
du dzieli się na stal g rupy  VM i grupy  VA —  stal do 
zastosowania w dziedzinie fabrykacji części maszyn.

Stal VM —  zawiera 12— 15 proc. domieszki chro­
mu i 'b — 2Vi; proc. niklu. Posiada niei dzewiejącą p o ­
wierzchnię, o ile się ją  poleruje. J e s t  magnetyczna, 
h a r tu je  się i spaw a w płom ieniu acetylenowym. W y ­
trzym ałość na rozciąganie i ściskanie posiada bardzo 
znaczną naw et przy  tem pera tu rach  wysokich, jak to 
ujawnia tablica następująca:

Stal V:,M. hartowana.
G ranica sprężystości: 20"C 200"C 300"C 400"C 500"C 

w kg./mm.2: 57 49 48 45 34
W ytrzym ałość  74,7 64,0 61,5 57,0 43,9

Sta l V ,M. hartowana i odpuszczona przy  370 ' C. 
G ranica sprężystości: 20"C 300'G 400"C 500"C

w kg./mm.2: 125 108 122 110
W ytrzym ałość: 156 164 153 134

Stal ta  używ ana jest: Mariki VcM i V,M  do w y­
rabiania luf karabinowych, walców, tłoków i innych 
części maszyn, w ym agających tw ardych  powierzchni.

Stal marki V :)M —  jest to s ta l  sp rężysta  i uży­
wana jest do wyrabiania różnych rodzajów  noży, b rzy ­
tew, pił, sprężyn. Stal VA zawiera 18— 22 proc. chro­
mu i 7— 9 proc. niklu. J e s t  odporna na reakcję  z k w a­
sem azotowym, nie rdzewieje w powietrzu wilgotnem, 
nawet w obecności kwasów octowego, cytrynowego 
i innych organicznych, nie traci połysku pod wpływem 
wyziewów, jakiem! są  przepełnione osiedla ludzkie, 
więc nada je  się do celów budowlanych, do wyrabiania 
naczyń do fabrycznego i domowego użytku. Daje się

łatwo kuć, spawać, wytłaczać w ksz ta łty  rozmaite.
Własności co do wytrzymałości zawiera tablica 

następująca:
Stal marki V .A .W .  i V.A.S..

V,A.W. tem peratura : 20"Ć 200"C 300"C 400"C 500"C 
Granica spręż.

w kg./mm.2: 20 11 10 10 10
W ytrzym ałość  ,, 65 48 47 46 44
V,A.S. tem peratura:  20"C 200"C 300"C 400"C 500"C

w kg./m m /:
G ranica sprężystości: 35 32 28 25 20
W ytrzym ałość: 75 72 70 65 59

Stal Nirosta wyrabia się w kształcie prętów, b la ­
chy, drutu. W yrabia  się również blachę żelazną, po ­
kry tą  cienką warstwą stali nierdzewiejącej.

B lachę dostarcza się na rynek w kilku odm ia­
nach, jak następuje :

Odmiana I: Blacha wprost z walców bez żadnej 
obróbki, posiada gładką, charak terystyczną pow ierzch­
nię: walchaut.

Odmiana II: Blacha po wyjściu z walców bajco­
wana, powierzchnia połyskująca.

Odmiana III:  Blacha po bajcowaniu walcowana 
powtórnie na zimno, co daje jej pew ne zahartowanie.

Odmiana I l i a :  Blachę po walcowaniu na zimno 
obrabia się sposobem gorącym, co n ad a je  jej miękkość 
i matowy połysk. Powierzchni b lachy  mogą być n a d a ­
ne wszystkie kolory, k tóre  przybiera żelazo pod w pły­
wem tem peratu ry  —  od jasno-iżółteigo do ciemno-bron- 
zowego, od koloru s rebra  połyskującego do matowego. 
Kolory raz nadane już się nie zmieniają i na powie­
trzu połysku nie tracą. Jak o  blacha, m ater ja ł  ten jest 
plastyczny i nada je  się do obróbki na p rasach  na 
zimno i do przekształcenia w naczynia, ornamenty 
i t. p.

W edług podanych przez firmę K rupp  wiadomości, 
stal Nirosta dostarczana jest franco granica Polski, cło 
opłacone, takoż wydatki celne, jak następuje:

1. P rę ty  okrągłe 3 m. długie, średnica od 20 mm.
1 wyżej w stanie surowym:

Marki: V..A V4A V„A V.,M V-,M
Ceny R.M.: 3,40 4,40 3,70 2,60 2,60 1 kg.
2. Blachy, obcięte nożycami, wyprostowane, od

2 mm. grubości:
V2A : 3,60 3,90 4,90 RM .l kg.
V4A: 4,90 5,20 6,20
V„A: 3,95 4,30 5,40

3. Blachy ze stali V4M i V-M — 150— 610 mm.
szerokie, grubość 2,61 i w y ż e j :

Odmiana I Odmiana II Odmiana III  
od 2,61 niżej: 3,00 3,20 3,40 RM. 1 kg.
do 1,625 mm.: 3,45 3,65 3,85

Opakowanie liczy się dodatkowo.

ze sportu motocyklowego
O R Y G I N A L N Y  R A I D  M O T O C Y K L O W Y .

„Union “ łódzki organizuje w niedzielę raid  m otocyk­
lowy, oparty  na bardzo oryginalnych z as a cła eh. Wszyscy 
uczestnicy zostaną podzieleni na grupy, a każda grupa 
wyposażona w radioodbiornik lampowy.

S tacja łódzka nadaw ać będzie co k ilka  m inut w ska­
zówki dla m otocyklistów , którem i k ieru jąc się poszczę 
golnę grupy powinny spotkać się  u nieznanej mety. Z w y ­
cięża drużyna, k tó ra  przybędzie najprędzej.
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E IE K IR O -  
i  RADIOTECHNIKA

ORGAN ZWIĄZKU PRZEDSIĘBIORSTW ELEKTROTECHNICZNYCH NA POLSKĘ ZACHODNIA 
ORGAN ZRZESZENIA PRZEDSIĘBIORSTW RAD.IOTECHNICZNYCH W WIELKOPOLSCE.

POD REDAKCJA LEONA KOZŁOWSKIEGO.

Nowy typ zwrotnic tramwajowych
Elektryczna zwrotnica do uruchomienia z wozu tramwajowego.

Coraz więcej wzrastający ruch nietylko w  du- 
życji miastach lecz i miastach prowincjonalnych 
zmusza i tram waje do w prow adzania  różnych urzą­
dzeń, zwiększających sprawność i przelotność linij 
tramwajowych. Jednem z tych urządzeń jest auto­
matycznie poruszana zwrotnica, nastawienie której 
odbywa się elektrycznie bez zatrzymania wozu 
wprost z miejsca motorniczego.

Zwrotnice takie powinny, według V. D. J. odpo­
wiadać następującym w arunkom :

1. P rz y  systemach magnetycznych m aszyny po­
winny posiadać dużą siłę aby niezależnie od stopnia 
zabrudzenia i zabłocenia zwrotnicy potrafić ją prze­
stawić.

2. Jednakow ą siłę działania niezależnie od spo­
sobu podjeżdżania w ozu tram wajow ego i stopnia 
włączenia jego motorów.

3. Dostatecznie małe w ym iary  całego urządze­
nia celem ułatwienia jego instalacji.

4. P ro s ta ta  i moc konstrukcji.
5. Możność uskutecznienia przestawienia ręcz­

nie bez potrzeby długiego manipulowania lub .wyłą­
czania mechanizmu.

6. Możność zastosowania mechanizmu bez po­
trzeby przebudowywania istniejących typów  w a­
gonów.

Działanie takich elektrycznie poruszanych 
zwrotnic polega na tein, że dejeżdżając do nich mo­
torniczy, na pewnym odcinku musi na chwilę odpo­
wiednio włączyć i w y łączyć  prąd swoim rozrusz­
nikiem co powoduje włączenie mechanizmu zw ro t­
nicy i przestawienie go tak lub inaczej.

Prócz zwrotnic, zaopatrzonych w specjalny me­
chanizm elektryczny, uruchomiany impulsami prądu, 
powstałem! przez odpowiednie manipulowanie kor­
bą rozrusznika istnieją też mechanizmy, które po­
rusza się przez włączeni dodatkowego ślizgacza pod 
wagonem. Ślizgacz ten przechodzi na  małemi kon­
taktami i zależnie od natężenia prądu nastawia tak 
lub inaczej mechanizm zwrotnicy, k tórą  zasyca się 
prądem z sieci tramwajowej.

Są jeszcze inne sposoby przekładania zwrotnic, 
działające często mechanicznie przy pomocy stalo­
wych palców, umieszczonych pod wagonami, zw ro t­
nice tego typu nie przy ję ły  się jednak.

Prostowniki rtęciowe w instalacjach oświetleniowych
W  wielu miastach zachowana została dotąd cał­

kowicie lub częściowo sieć prądu stałego, szczegól­
niej w śródmieściach, gdzie przebudowa instalacji 
byłaby zbyt kosztowna.

W raz  z dalszym rozwojem takich sieci stało się 
koniecznem zasilanie ich z nowych źródeł, przyczem 
rozbudowa starych elektrowni prądu stałego nie 
mogła być oczywiście ekonomiczna. Okazała się 
więc potrzeba urządzeń przetw órczych w  celu za­
silania sieci odbiorczej z sąsiednich, sieci prądu 
zmiennego. W  wielu miastach zadanie to spełniają 
prostowniki rtęciowe n a  niskie napięcie, których roz­
wój jest tak znaczny, iż stanowią one obecnie 30% 
ogólnej mocy zainstalowanych prostowników roz­
m aitych typów.

Prostowniki, przeznaczone dla instalacyj świetl­
nych, odznaczają się znacznym zakresem zmienno­

ści oddawanego na sieć napięcia, k tóre musi być 
regulowane w zależności od chwilowego obciążenia 
sieci łinji zasilającej.

Z w ykonanych w ostatnich czasach instalacyj 
na uwagę zasługują podstacje wiedeńskiej sieci 
oświetleniowej. Podstacja Schmeltz posiada pro­
stownik na 4000 A przy napięciu prądu stałego od 
400 do 700 V, przyczem zmiana napięcia odbywa się 
pod obciążeniem. Tak wielki zakres napięcia tłu­
m aczy się tern, że prostownik służyć ma jednocześ­
nie do zasilania sieci oświetleniowej 400—500 V, 
tram w ajow ej 600—700 V, oraz do ładowania aku­
mulatorów.

Również w  P aryżu  istnieje szereg  instalacyj 
prostowników po 6000 A, prze tw arzających  prąd 
zmienny dwufazowy na sta ły  pod rozmaitemi na­
pięciami.

(Revue B. B. C. — Przegl. Elektr.)

O elektryfikację Polski
Związek Elektrowni Polskich iw porozumieniu z 

Min. Robót Publ. opracowuje projekt elektryfikacji 
całego kraju. W  tym celu uwzględniono podział 
Polski ua  szereg okręgów. P rz y  takim stanie elek­
tryfikacja m ogłaby  by ć  przeprowadzona przez jeden

lub kilka syndykatów  elektryfikacyjnych.
•Powyższe p race  zostaną zakończone w  ciągu 

2 tygodni, poczem projekt będzie przedstawiony 
Mimisterjum.
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Z korporacji 
przemysłu elektrotechnicznego

Uczniowie, k tó rzy  ukończyli naukę, m ogą zgła­
szać się do egzaminu grudniow ego. Należycie udo­
kum entow ane w nioski (przyjmuje biuro Korporacji 
najpóźniej do dm. 15 listopada. Biuro Korporacji 
mieści się w Domu Rzemieślniczym u i W ały  Zyg­
m unta S tarego  9 I ptr. W  godz. urzędow ych od 10 
do 1 i od 3—6 udziela się bezpłatnie wszelkich po ­
rad i iinformacyj, tyczących uczni przem ysłu  elektro­
technicznego. Rodzicom zw raca się uwagę, że ucz­
niowie prak tykujący  w przedsiębiorstw ach niemaJe- 
żących do Korporacji, nie będą mogli zdaw ać egza­
minu i nie o trzym ają w myśl art. 124 Polskiej U sta­
w y Przem ysłow ej „Św iadectw a ukończenia nauki".

Stow. „Organizacja Gotpodarki 
Świetlnej”

Zw iązek P rzedsięb io rstw  Elektrotechnicznych 
na W oj. Poznańskie i Pom orskie p rzystępuje  do zor­
ganizow ania poznańskiego oddziału stow . „O rgani­
zacja Gospodarki Św ietlnej", k tórej głównym  celem 
jest p ropaganda racjonalnego zużytkow ania emergji 
elektrycznej. B rak tego stow arzyszen ia  odbija się 
ujemnie zarów no na producentach, jak i komsumen 
tach energii elektrycznej. W obec tego przystąp ił 
ruchliw y Zw iązek P rzedsięb iorstw  E lektrotechnicz­
nych \\' porozum ieniu z głów nym  zarządem  stow. 
„O rganizacja G ospodarki Św ietlnej" do założenia 
oddziału poznańskiego.

r  - . .

Przemysł elektrotechniczny 
przeciwko dumpingowi 

niemieckiemu
Odbyło się zebranie sekcji w ytw órców  polskie­

go Zw iązku P rzedsięb iorstw  Elektrotechnicznych, 
na k tórem  om aw iano sp raw y  dotyczące porozum ie­
nia między w ytw órcam i a sprzedaw cam i poszcze­
gólnych gałęzi przem ysłu  elektrotechnicznego, któ­
rego zaw arcie niezbędne jest zw łaszcza w celu . 
wspólnej obrony przed dumpingiem przem ysłu  n ie­
mieckiego. Jednocześnie om aw iano szczegóły  no­
wej ta ry fy  celnej.

Bezrobocie 
wśród elektrotechników

Od w rześn ia  r. b. ilość zam ówień w  elek tro tech­
nice spadła do minimum, w związku z czom obniży­
ły się rów nież zarobki elektrom onterów , sięgające 
obecnie zaledw ie kilkudziesięciu złotych tygodnio­
wo. W  ciągu najbliższych tygodni zatrudnieni na 
m ontażach pracow nicy będą zwalniani p rzez odno­
śne przedsięb iorstw a, k tó re  zatrzym ają wyłącznie 
personel, po trzebny do najkonieczniejszych robót 
konserw acyjnych.

Kłopoty Warszawy z nowemi 
numerami telefonicznemi

W  W arszaw ie w prow adzono już częściow o au­
tom atyczne łączenie. Poniew aż jednak abonenci te­
lefoniczni z p rzyzw yczajen ia  używ ają w ciąż starych  
num erów , co ogromnie utrudnia p racę  telefonistkom, 
zgodnie z o trzym aną instrukcją w w ypadku podaw a­
nia starych  num erów , telefonistki nie będą dokony­
w ały  połączeń i będą odsyłały  zgłaszających się do 
nowego katalogu. S tw ierdzone zostało, że nasku- 
tek -tego rodzaju nieuw agi abonentów  czas trw an ia  
połączenia na stacji ręcznej w zrósł p raw ie  dw u­
krotnie.

Rów nocześnie, wobec niedostatecznego obezna­
nia się i p rzyzw yczajen ia  publiczności do now ego 
system u telefonow ania i now ej num eracji telefonów, 
przyłączenie dalszej senji telefonów, oprócz już p rzy­
łączonych 5.000 abonentów  do centrali na ul. P ięk­
nej, odroczono n a  czas nieokreślony. P rzyłączenie 
będzie uskuteczniane serjam i w  ciągu najbliższych 
m iesięcy. W strzym ane zostały  rów nież pokazy  te­
lefonowania gdyż frekw encja chętnych była zni­
koma.

Kryzys w amerykańskim 
przemyśle elektrycznym

Produkcja prądu elektrycznego w Stanach Zje­
dnoczonych wykazuje w roku  bieżącym  stała ten­
dencję zniżkową.

Podczas gdy w styczniu r. b. w yprodukow ano 
ogółem 8,15 m iljarda kW h, to w maju produkcja p rą ­
du elektrycznego spadła do 7,51 m iljarda kW h a w 
lipcu do 7,33 milljarda kW h.

Je s t to w ym ow ną ilustracją przeżyw anego k ry ­
zysu gosp od arc z ego.

P O I E C A N T
m gffO W ¥ RAP JO

S ? ?  "a jnow szych  konstrukcyj, kom ple tna  APARATY od najprostszych d o  n a jd o sk o n a lsz y * , 
urządzenia telefoniczne pot- 1 pełnoautom atyczne, które rów-
nleż na dogodnych w arunkach w ydzierżaw iam y, wszelki f a b r y k a t y  w ł a s n e  i zagraniczne oraz olbrzym i w ybór 

sprzęt telefoniczny sprzętu  radjow ego

P R O S IM Y  Ż Ą D A Ć  C E N N IK Ó W , W Z G L Ę D N IE  K O S Z T O R Y S Ó W . 8448

POZNAŃSKIE TOWARZYSTWO TELEFONÓW z o. p.
Cenf I*®* 19 A Si, J«**■■€■ 9. Telefon W 693H I 6941

P o i n o ń i  ul. Fr. Ratajczaka 39. Tel. 3430. B v d f o S Z C Z i  ul. Jag iellońska 65-66. Tel. 738.
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ZJEDNOCZONE PRZEDSIĘBIORSTWA ELEKTRYCZNE [
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Aparaty nagrzewacze
paro-powietrzne „Radiolo“
do ogrzewania dużych pomieszczeń 

oraz suszenia i odemgiania;
wykonane z baterjami 

z rur żebrowych kutożelaznych. 
S z y b k i e  I r ó w n o m i e r n e  n ag rzew an ie I

Inź. 3. H. B. Teepe, Łódź, Kopernika 40
Fabryka Ogrzewań Centralnych I Aparatów.

8449
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Baterje 
Anodowe
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Czystą i silną audycję uzyskasz stosując 
baterje anodowe DAIMON

Generalna Reprezentacja Szwajcarskiej 
Fabryki Maszyn Elektrycznych

» O E R L IK O N «
Lwów, ul. 3  M a ja  11a

dostarcza
Generatory, Transformatory, Turbiny parowe, Motory 
każdej wielkości, Koleje elektr., Lokomotywy akumu­
latorowe, Krany i dźwigi elektr., Maszyny do elektr.

spawania i nitowania gigs
Kompletne C en tra le  E lek tryczne

Wszelkie zastosowania elektryczności w przemyśle

OOOOOQOOOOOOOOOOOOOO0OOOOOOOOOOOOOOOOOOO
O O

T w m m

O0OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOQOOO0OOO0GOOOGI 
Najnowszego stylu 8g47

lampy elektryczne 
i żyrandole

kupuje się najtaniej w fabryce

M. Nowak, Poznań. Chwaliszewo 49
TELEFON 3470  TELEFON 3 4 7 0

0000000000000000000000000000000000000000
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Z przemysłu radjołechniczneso
O dbyła się w 'Zrzeszeniu Polskich Przcdsiębior- 

; ' w Radiotechnicznych konferencja z udziałem  
przedstaw icieli najw iększych w ytw órni tej gałęzi. 
v Prądy do tyczy ły  sp raw y  podjęcia przez w y tw ó r­

nie łączności produkcji apara tów  detektorow ych. 
Zebrani postanowili w tej ikwestji zw rócić się do pp. 
M inistrów P rzem ysłu  i Handlu oraz Poczt i T ele­
grafów.

Czy radjo rujnuje przemysł fortepianowy?
Radjo nie może nikomu dogodzić. Jedni w yra- 

;ą się o niem z pełnem uznaniem  i zadowoleniem, 
n w prost przeciw nie. N aw et jeden i ten  sam p rze­

m ysł w różnych krajach  różnie ustosunkow uje się do 
v Ija.

W  Kanadzie tip. p rzem ysł fortepianow y jest w 
i idku i p rzyczynę tego upatruje w radjo, gdyż ono 
v 'aśnie m iało spow odow ać zm niejszenie się zapo­

trzebow ania na fortepiany. G dy dawniej Kanada 
produkow ała rocznie około 35.000 fortepianów , obec­
nie ilość ta spadła zaledwie do 5000.

Angilja natom iast jest innego zdania. Tam radjo 
przyczyniło  się ogrom nie do podniesienia zam iłow a­
nia do muzyki dom owej i w ytw órczość angielskich 
fabryk fortepianów  zw iększyła się znacznie.

Radjostacja „Generała Kutiepowa"
Rosja Sow iecka ma teraz  n iem ały  kłopot. Od 

A'uego czasu w e w tork i, czw artk i i niedziele o go­
nie 10 w ieczorem , w ed ług  czasu w schodnio-euro- 
skiego, odzyw a się p rzez  radjo „Radjostacja Ge- 
; ała Kutiepow a", a potem  jakiś m ów ca w  dosko- 
ym języku rosyjskim , francuskim  i angielskim ua- 
e najnow sze wiadomości polityczne, ale takie, ja­
kby cenzura sow iecka nigdy nie przepuściła w 
yjskich gazetach. Po  skończonym  kom unikacie 
dępujc m uzyka ludowa ro sy jsk a : piosenki i tańce.

Stacja, k tó ra  to nadaje, pracuje na krótkich  fa­
li, łatw ych do złapania, i z taką m ocą, że słychać 
wyraźnie naw et w  Charhinie.
Do kogo należy  ow a stacja „G enerała Kutiepow a"

i czyj jest ów głos, nadający  wiadomości w duchu an- 
tisowieckim  redagow ane — niew iadom o. W szystko  
jednak zdaje się p rzem aw iać za tern, że jest to  s ta ­
cja, będąca w rękach  rosyjskiej emigracji w jednem 
z państw  zachodnio-europejskich, prawdopodobnie 
we Francji. S tacja ta jest najnow szą sensacją i za­
gadką w eterze.

Radjostacje sowieckie usiłują w  godzinach kiedy 
„G enerał Kutiopow" przem aw ia — przeszkadzać mu 
p rzez  „nakładanie" swoich fail, aile to podobno nie­
wiele pom aga i audycje „G enerała Kutiepowa" cie­
szą się obecnie o gromu cm pow odzeniem  wśród ra ­
diosłuchaczy w  Rosji Sowieckiej.

(„Ra")

Radjo watykańskie bedzie gotowe za kilka dni
R adjostacja  w atykańska ma być zupełnie gotow a w 

bliższych dniach. K iedy jednak nastąp i inauguracja* 
Ino na razie określić. W edług przypuszczeń Ojciec, 

ięty dokona otw arcia rad,ja w atykańskiego i sarn Wów­

czas przemówi do całego świata albo iw (pierwszych dniach 
listopada, albo też dopiero na Boże Narodzenie.

WT sferach w atykańskich jeszcze nic nie wiedzą kon­
kretnego o decyzji O jca Świętego w tyni 1̂ względzie.

IMą A h u m i l i to r o w i !  s y s t e m u  ,,T1ID0R“
Spółka Akcyjna

Centrala w Warszawie, ulica Złota 35. Telefony: 17-45,404-94,329-46 i 121-74
SK RZYNKA POCZTOWA 2 9 8 .

FABRYKA W PIASTOWIE, STACJA KOL. PRUSZKÓW.
Warsztaty reperacyjne 1 stacja do ładowania, ul. Złota 34, tel. 404 94 

Oddziały: w  Poznaniu, ul. Mostowa Nr. 4-a, telefon 11-67. 
w  Bydgoszczy, ul. Błonia nr. 7, telefon 13-77.

we Lwowie, ul. Nabielaka 21, tel. 52-35 7671

■illlUllh*
Akumulatory stacyjne 1 przenośne oryginalnego system u „Tl'DO R". K atodow e  
I anodow e baterje akum ulatorow e do radja. Akum ulatory do starterów  sam o- 
c b o d o w y e b . L a m p y  p r s e n o ś n e  a k u m u la t o r o w e  i la m p y  g ó r n i c z e .
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DZIAŁ MASZYN ROLNICZYCH
Apel do krajowych fabryk maszyn rolniczych

Fabryki krajowe upraszamy, aby nam donosiły o wszystkich nowościach w zakresie ich produkcji. Chętnie stawiamy lamy nasze 
bezinteresownie do usług przemysłu krajowego. Przy tej sposobności musimy podnieść ten smutny fakt, te podczas gdy zagraniczne 
firm y bardzo skwapliw ie korzystają z reklamy w naszem piśmie I często donoszą nam o ostatnich zdobyczach w fabrykacji maszyn ro l­
niczych, to nasz przemysł krajow y nie ma w tym  względzie — zdawałoby się — nic do powiedzenia, a przecież wiadomo, te i a nas 
ta gałąź przemysłu stale się podnosi i wypuszcza na rynek coraz nowe wy roby lub też ulepsza dotychczasowe. W Interesie rozwoju 
przemysłu krajowego prosimy fabryki krajowe, by o wszystkich swoich nowościach nas w pierwszym rzędzie inform owały.

W YDAW NICTW O „RYNKU METALOWEGO I MASZYNOWEGO".

O racjonalnej gospodarce smarowej w rolnictwie
W  „W iadom ośc iach  R o ln iczych " u kaza ł się c ie ­

k a w y  a r ty k u ł W ilh e lm a  Robinsona o ra c jo n a ln e j go­
spodarce sm arow ej w  ro ln ic tw ie . M iędzy, innem i p. 
Robinson pisze:

Żadna dziedzina gospodark i ro ln e j n ie  je-st tak 
po macoszemu trak tow ana , ja k  sprawa rac jona lnego  
sm arow an ia  m oto rów  i maszyn, tych  p ra w d z iw ych  
p rz y ja c ió ł ro ln ika .

R o ln ik  zda je  sobie sp raw ę z tego, że m oto r w y ­
maga op iek i i że na leży  go sm arować w czasie p racy, 
a le n ies te ty  n ie  zawsze w ie, ja k  i  czem sm arować. 
Skazany jes t w  te j dz iedzin ie  na przep is fa b ry k i, k tó ra  
tw o rząc se rje  m oto rów  nie zw aża na in d yw id u a ln e  ce­
chy danej m aszyny, lecz zgóry  poleca ten i ten o le j —  
lub  na swego generalnego dostawcę z m iasta, ewen­
tu a ln ie  będąc sam przygodn ie  w  mieście, zakupu je  o le j 
w  p ie rw szym  lepszym  sklep ie .

Tym czasem  m oto r lub m aszyna niesm arowana 
spec ja ln ie  dostosowanym  o le jem  lub  smarem, po k r ó t ­
k ie j p ra cy  p rzes ta je  być pomocna ro ln ik o w i i p rzysp a ­
rza mu w ie le  k ło p o tó w  i to przew ażn ie  w  okresie n a j­
ba rdz ie j gorączkdw ej p racy  w polu.

U n ik n ie  tego ro ln ik , gdy się choć pobieżnie za in ­
te resu je  lite ra tu rą  o rac jona lnem  sm arow aniu  maszyn 
ro ln iczych .

R edakc ja  „W iad om o śc i R o ln iczych " in fo rm u ją c  
w  każde j dz iedzin ie  P. T. C zy te ln ików , w prow adza  n i- 
n ie jszem  sp ec ja ln y  d z ia ł o sm arow an iu  maszyn ro ln i­
czych, zapew n iw szy sobie w spó łp racę  w yb itn ych  fa ­
chowców.

R ozpoczyna jąc zatem  ten c y k l a r ty k u łó w  o gospo­
darce sm arow ej na łam ach swego pisma, zaw iadam ia  
też R edakc ja , że na w sze lk ie  zapytan ia , skierow ane 
do n ie j w te j dz iedzin ie , s łu ży  jak  najobszern ie jszem  
w y jaśn ie n ie m  i poradą, oraz na życzenie w iększych 
obszarów  ro lnych , pos iada jących  w iększą ilość  m oto­
rów  może uzyskać u f irm y  n a ftow e j, cieszącej się je j 
zaufaniem , w ys łan ie  fachowca sm arowego, k tó ry  na 
m ie jscu  na podstaw ie  d łu go le tn ie j p ra k ty ik i zastosuje 
n a jod po w ied n ie jszy  o le j do danej m aszyny.

N ie  ka żd y  bow iem  o le j nada je  się do m otorów . 
Z pow odu s ilne j w a lk i k o n k u re n cy jn e j, f irm y  p ro d u ­
ku ją ce  o le je  i  sm ary, w za jem nie  się p rz e lic y to w u ją , po ­
leca jąc n ie raz i zapew n ia jąc k lie n tó w  o w ybo row ych  
w łasnościach sw oich p ro du k tó w , k tó re  jednak często 
w p ra k tyce  się nie nada ją  i poc iąga ją  za sobą bardzo 
u jem ne sku tk i.

Zaznaczyć tu  też na leży, że cena o le ju  n ig dy  nie 
s tanow i fa k tyczn e j oceny jakości po lecanych przez 
ko n ku re n cy jn e  f irm y  o le jów , P ra k ty k a  w ykaza ła , że

drogie  o le je  są w y n ik ie m  w y b u ja łe j, na sposób a m e ry ­
kańsk i p rzeprow adzone j rek lam y, tan ie  o le je  n a to ­
m iast są znowu m ia rą  sw ej w artośc i. N a jlep szym  o le ­
jem  i n a jb a rd z ie j się nada jącym  do ce lów  ro ln iczych  
będzie zatem  o le j po cenie ś redn ie j, gdyż ta jedyn ie  
p rzedstaw ia  jego fa k tyczn ą  w artość.

O le je  m o to row e  i m aszynowe są bez w y ją tk u  fa ­
b rykow ane w Polsce, z p o lsk ie j rop y  i  d la tego będzie 
m ógł każdy ocenić n iesum ienność n ie k tó rych  sp rzeda ­
jących, zapew n ia jących  kupu jącego, że dany o le j jest 
zagranicznego pochodzenia.

Po lska p ro d u k c ja  sm arow a na szczęście s to i tak 
wysoko, że w ie le  naszych ga tunków  w yw ozi s ię  za­
granicę, a n ig dy  odw ro tn ie  i pow in ien  ka żdy  ro l­
n ik  w iedzieć.

Łazarzu, Bergmann I su
Sp. I  9. 0.

Poznań, ul. Zwierzyniecka 8. Telefon 6175
Generalna reprezentacja 

największej fabryki na świecie części do matzyn

P. D. ftasspe Sóhne, Solingen. 
Części zapasowe

elo tnłwnych i In. masxyn rolniczych
Olbrzymie zapasy wszelkich części do kosiarek, żn iw ia­

rek i w lązałek wszystkich systemów —  do siewników  
Westfalia —  siew ników  rzędowych —  opełaczy 

różnych systemów —  do kultyw atorów , grabi kon­
nych I przetrząsaczy, noże do sieczkarń i do 

siekaczy do buraków, sztyfty do mtocarń ma- 
neżowych, do bukowników do koniczyny, 

listwy bijakowe i inne części do mtocarń 
parowych, łożyska kulkowe i ro lkow e  

—  sprężyny, nlty —  śruby. Wszel­
kie piły dla rolnictwa I przemy­

słu. Lemiesze I odkładnle —
Windy. Lewary, ręczne 

opełacze, toczaki etc. (

Zastępstwo główne na Wielkopołskę I Pomorze 
samochodów I części do nich francuskiej fabryki „N a th ls"
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Amerykańska inicjatywa w sprawie budowy elewatorów w Polsce 
a  przemysł maszyn rolniczych

(w) W zras ta jące  s tale  bezrobocie we wszystkich 
niemal dziedzinach przem ysłu  jest sprawą, k tóra  obec­
nie wzbudza bardzo wiele troski w sferach gospodar­
czych całego świata. Ze względu na  ciężkie położenie 
naszego przem ysłu maszyn rolniczych należałoby 
wziąć pod baczną uwagę fakt, o którym nadeszły 
ostatnio wiadomości, że am erykańska firma budowlana 
Mac Donald Ingeenering Company p er trak tu je  z r z ą ­
dem polskim i sam orządam i w sprawie budowy k ilku­
dziesięciu elewatorów zbożowych w różnych częściach 
(Polski. P e r t ra k ta c je  te prowadzi delegacja, złożona 
z p rezyden ta  tejże firmy p. D urham ‘a i dyrektora  dzia­
łu  polskiego p. J. B. Kurowskiego. Niezależnie od per- 
trak tacyj,  prowadzonych z rządem, firma Mac Donald

Ingeenering Company naw iązała  kontak t z szeregiem 
związków komunalnych.

Otóż należałoby się zastanowić, czy w robotach 
p rzeprow adzanych  przez ow ą firmę w Polsce, nie mo­
głaby znaleźć zatrudnienia przynajm niej pewna część 
pracowników przem ysłu  maszyn rolniczych? Czy w 
ten sposób bezrobocie w tym  przemyśle nie uległoby 
zmniejszeniu?

Przemysłowi maszyn rolniczych wcale nie są obce 
konstrukcje żelazne, więc sp raw a kwalifikacyj robo t­
ników owego przem ysłu  do prac przez, wspomnianą 
firmę projektowanych, zapewne nie przedstaw iałaby 
większych trudności.

Amerykańskie traktory „Mc Cormick-Deerins” „International 
Harvester Company" w Chicago

(Ciąg dalszy.)

Oliwienie silnika. Oliwienie silnika odbywa się 
pod ciśnieniem i zapomocą rozpryskiwania. Trybowa 
pompa, umocowana w spec ja lnym  zbiorniczku na dnie 
k a r te ra  silnika, o trzym uje  napęd od w a łu  rozdzielcze­
go za pośrednictwem ślimakowych trybików. Pompka 
podaje  już filtrowaną oliwę do zbiorniczków (wanien), 
umieszczonych pod głowicami korbowodów, łożyska 
wału korbowego, wszystkie jego szyjki, ścianki cylin­
drów, bolce tłokowe, wał rozdzielczy itd. Poza tern 
specjalnem i przewodami (rurkami) pom pka podaje  
oliwę na napęd trybowy wału rozdzielczego, do górne­
go rozrządu  wentyli i do manometru, umieszczonego 
na przodzie maszyny. W skazówka na m anom etrze r e ­
jestru je  s tan  oliwienia w czasie pracy. Sprawdzenie 
wadliwego działania oliwienia nie przedstaw ia żadnej 
trudności i nie zabiera wiele czasu, bowiem przez sp e ­
cjalnie urządzone włazy można łatwo się dostać do 
pompki i usunąć przyczynę złego oliwienia.

C hłodzenie silnika  . Silnik ochładza się wodą, spo ­
sobem termosyfonowym. C yrku lu jąca  woda przecho­
dzi przez chłodnicę, zaopatrzoną w pionowe rurki 
i chłodzoną przez wentylator, k tó ry  o irzym uje napęd 
od wału korbowego. J a k  wykazują niżej podane re ­
zu lta ty  próby traktora D E E R IN G  w Nebraska, termo- 
syfonowy system chłodzenia jest zupełnie w ystarcza­
jący naw et w dni upalne. Ostudzanie silnika wodą ma 
te zalety, iż przy niefachowej obsłudze można zawsze 
ochronić silnik od przegrzania. Ostrzegawczym sy g n a­
łem dla szofera jest gwałtowne parowanie wody przy 
iOO siopni C . P rzy  chłodzeniu wodnem stan  cieplny 
cylindrów jest mniej więcej jednakowy, co ułatwia wy­
bór odpowiednich smarów o pew nych właściwościach 
termicznych. Stosowane przed laty, a obecnie za rzu ­
cone, studzenie zapomocą oliwy p rz y  wysokiej i zmien­
nej, zależnie od gatunku, tem peraturze  parow ania oli­
w y (150— 200 stopni C.) w ręku niefachowej obsługi 
zawsze posiadało pierwiastek niebezpieczeństwa p rze ­
grzania silnika, a nieustalony s tan  cieplny cylindrów 
u trudnia ł dobór odpowiednich smarów.

N apęd od w ału  silnika do kół tylnych napędowych 
odbywa się przez suche tarczowe sprzęgło zapomocą 
przekładni trybowej, całkowicie ©kapturzonej i zanu­
rzonej w wannie oliwnej. Komplet trybów, stanowiący 
skrzynkę biegów z wałkami na łożyskach kulkowych,

osadzony jest w oddzielnym stalowym wyjmowanym 
karte rze , co ułatwia montaż i kontrolę przekładni. 
W szystkie tryby  (pędnej) skrzynki biegów i mechani­
zmu różniczkowego wykonane są  z chromoniklowej 
stali, przyczem tryby są  frezow ane i cementowane 
w elektrycznych piecach. Bardzo korzystnie rozwią­
zany jest w  przekładni trybowej stosunek przeniesie­
nia siły na koła napędowe. K onstrukcja  ta daje  moż­
ność najlepszego wyzyskania siły motoru D E E R IN G A .

(Ciąg dalszy nastąpi.)

W yrabiam m asow o

P A RN I KI
do kartofli 
B R O N K I  
T A C Z K I  
T A C Z K I

, A G R A ”

S Z U F L E

8821

i paszy
posiewne  
do worków  
żelazne do różnych 
celów

  do transportu ziem i
N A B I E R H I  i  F O R M Y

do różnych celów

Ryszard Liska
W Ą G R O W IE C  

Fabryka Maszyn i Kotlarnia te l. 59.

Wyrabiamy masowo
taczki żelazne, wózki spichlerzowe, młoiarnie 

i szerokom łotne oraz elew atory do słomy
Na sk ładzie  posiadam y

odrem ontowane ptugi parowe, lokom obile, maszyny 
parowe, motory ropowe, benzynow e, mlocarnie 54-60”, 
prasy do słom y na sznurek i drut, strugarki do drzewa 
fabr. Blum we szer. 80 cm, rezerwoary i t. p.

Ceny bardzo umiarkowane. Jako wpłatę przyjmujemy różne 
maszyny oraz łom y m etalow e, lane i żelazne.

i Warsztat mech. ślus. M. KADLEC i S-ka
Toruń, ul. Mickiewicza 51 a, telefon 97

9087
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DZIAŁ BUDOWLANY, DRZEWNY i CERAMICZNY 8
Budowa wielkiego szkieletu domu mieszkalnego 

w królewskiej Hucie
Ostatnio pojawiły się na łamach prasy codzien­

nej liczne głosy w sprawie potrzeby rozbudowy mie­
szkań w Królewskiej Hucie. Dla zmniejszenia więc 
głodu mieszkaniowego zdecydował się Śląski Urząd 
Wojewódzki w ybudować w tym przeludnianym mie­
ście dla swych urzędników wielki dom mieszkalny 
pirzy ul. Rejtana obok Gimnazjum Żeńskiego. Strony 
akceptowały cenę zł 30,— za nT, tak, że rozpoczę­
cie budowy zależne jest jedynie od udzielenia zgody 
Rady Miejskiej.

Projektowany na wzór amerykański budynek 
będzie najwyższym domem w Królewskiej Hucie. 
Tego rodaju budynki oparte na zastosowaniu szkie­
letu żelaznego rosną w górę z powodu drożyzny par­
cel w 'większych miastach. Jak wiadomo, będzie to

już trzeci zkolei drapacz chmur w okręgu przem y­
słowym. Obecnie bowiem jest na ukończeniu 7-io 
piętrowy dom dlla profesorów szkół technicznych 
przy ul. Wojewódzkiej w Katowicach obok rozpo­
czętej już budowy przez Województwo przy ul. Zie­
lonej w  Katowicach gmachu Urzędów Skarbowych 
o 15-tu piętrach. Ten ostatni budynek o wysokości 
prawie 50 m. będzie niewątpliwie w Polsce najw yż­
szym drapaczem chmur, opartym  na zastosowaniu 
konstrukcji żelaznej. Akcja budowlana Śląskiego 
Urzędu Wojewódzkiego, torująca drogę nowoczes­
nym metodom budowania, zasługuje na uznanie, tern 
bardziej, że przyczynia się jednocześnie do złago­
dzenia istniejącego bezrobocia iw przem yśle żelaz­
nym.

Nowe tereny budowlane dla spółdzielni
P ośrednictw o Magistratu w  W arszaw ie dla ułatwienia kredytów .

Spółdzielnie, wznoszące domy na terenach przy ­
dzielonych im bezpośrednio przez Ministerstwo Ro­
bót Publicznych, mogą otrzym ywać kredyty tylko 
od Banku Gospodarstwa Krajowego, gdyż otrzymują 
hipoteczną własność placu dopiero po kiliku latach, 
a najwcześniej po wykonaniu budowy. Ponieważ 
kredyty budowlane B. G. K. coraz trudniej jest uzy­
skać, szczególniej jeśli chodzi o budowę domów z 
większemu mieszkaniami, różne spółdzielnie zabie­
gają o kredyty  z innych źródeł, dla których głów­
nym warunkiem jest posiadanie hipoteki.

Magistrat, chcąc ułatwić spółdzielniom uzyska­

nie hipoteki, nabywa odpowiednie tereny od rządu 
i przekazuje je spółdzielniom odrazu na własność 
hipoteczną. Ostatnio magistrat postanowił w ystą­
pić do rady miejskiej o upoważnienie nabycia od 
rządu kiliku terenów budowlanych dla przekazania 
spółdzielniom, m ianowicie:

Terenu około 3 tys. metrów kwadr, przy Al. 
Szucha dla spółdzielni „Proporzec", która zamierza 
zbudować dom o 365 izbach; terenu przy zbiegu ul. 
Niegolewskiego, Kozietulskiego i Górskiego (Żoli­
borz) 5.196 metr.

Nowe typy samochodów 
do równoczesnego tramportowania i wyrobu betonu

Od pewnego czasu w Ameryce rozpowszechnia 
się system wyrabiania gotowego betonu w specjal­
nych fabrykach, które potem m aterjał ten w odpo­
wiednich kadziach pośpiesznemu samochodami cię- 
żarowemi dostarczają do miejsca użycia. System 
mieszania betonu wprost w fabryce przedstawia 
szereg poważnych zalet. Po pierwsze osięga się ta ­
kim sposobem poważną ekonomję na czasie, gdyż 
fabryka posiada zazwyczaj bardzo udoskonalone 
urządzenia, pracujące nader ekonomicznie, poza tern 
ma się pewność, że otrzym any materjał odpowiada 
rzeczywiście wszelkim technicznym wymaganiom. 
Jednakże przy nieco dłuższym transporcie w ystę­
puje niemiłe zjawisko, polegające na opadaniu na dno 
kadzi najcięższych składników betonu. Aby więc 
uniknąć tej wady skonstruowano nowy typ przy­
rządu do przewożenia i równoczesnego mieszania

betonu. Mianowicie do skrzyni o pojemności ca 4 
m etry3 nasypuje się kruszywo i cement, poczem 
skrzynię dostarcza się na miejsce specjalnym samo­
chodem. Pięć minut przed przybyciem na miejsce 
jednym ruchem dźwigni otwiera się kurek od spe­
cjalnego rezerw uaru z wodą i puszcza się w ruch 
mieszadło, połączone przekładnią z silnikiem samo­
chodowym. W  obecnie używanych maszynach przy 
szybkości 32 kim. na godzinę mieszadło wykony- 
wuje 10 obrotów na minutę, co w ystarcza do kom­
pletnego wymieszania masy przed dojechaniem do 
miejsca przeznaczenia. Należy dodać, że do prze­
wożenia i mieszania betonu używają w Ameryce 
najczęściej samochodów parowych, które do pracy 
tej najwięcej nadają się z powodu ogromnej ela­
styczności ich silników. (Engineering News-Record).

(Ki)
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Nowy sposób konserwacji wiazarów żelaznych 
zapomoca zaprawy cementowej

Powszechnie znany sposób zabezpieczenia od 
rdzy wiązarów żelaznych polega na malowaniu ich 
farbami olejmemi, których rodzaj i skład został usta­
lony na podstawie wieloletnich badań laboratoryj­
nych i wyników praktyki.

Malowanie wiązarów jest b. uciążliwe i kosz­
towne, szczególniej w pomieszczeniach ze szkodli- 
wemi gazami, jak np. w parowozowniach, gdzie na­
leży je powtarzać co 4— 5 lat; malowanie ma przy- 
tem jeszcze tę wadę, że nie zabezpiecza żelaza cał­
kowicie od rdzy. Po zdarciu powłoki farby przed 
nowem malowaniem dają się zauważyć na żelazie 
mniejsze lub większe ślady rdzy. A więc żelazo 
ulega stopniowemu zniszczeniu.

Niedawno zastosowano nowy sposób konserwa­
cji żelaza zapomocą zaprawy cementowej.

Zardzewiałe powierzchnie żelaza oczyszczane 
są strumieniem piasku aż do otrzymania zupełnie 
gładkiej powierzchni; następnie pręty żelazne wraz 
z blachami węzłowemi owijane są cienką, lecz gęstą 
siatką żelazną i pokrywane pod ciśnieniem ■ za­
pomocą metody natryskowej (torkretowania) 2-ma 
warstwami zaprawy cementowej z małą domieszką 
wapna. Grubość każdej warstwy wynosi 0,7— 1 cm., 
grubość całkowita 1,5—2 cm.

Według tego sposobu przeprowadzono konser­
wację około 140 wiązarów dachowych w parowo­
zowniach dyrekcji kolejowej w Kolonji.

W yn ik i przeszły wszelkie oczekiwania. Okazało 
się, że warstwa ochronna 1,5 cm. jest całkowicie 
wystarczająca do zupełnego zabezpieczenia żelaza 
od rdzy i jest przytem tak mocna, że wytrzymuje 
silne uderzenia młotkiem.

W  wielu miejscach, gdzie warstwa ochronna 
b^ła widocznie wilgotna, zerwano ją i odsłonięto 
żelazo, którego powierzchnia okazała się gładką 
i błyszczącą.

Wiązar, pokryty zaprawą, był badany po 5 la­
tach i nigdzie nie zauważono najmniejszych śladów 
zniszczenia.

Wzmocnienie prętów żelaznych ze względu na 
zwiększenie obciążenia przez ciężar zaprawy oka­
zało się niepotrzebnem, ponieważ elementy wiązaru 
mają zazwyczaj ze względów konstrukcyjnych prze­
krój większy, niż to wynika z obliczeń statycznych, 
a prócz tego warstwa ochronna wzmacnia pręty ści­
skane, podobnie jak to ma miejsce w słupach uzwo­
jonych.

Jakkolwiek jednorazowe malowanie wraz z 
oczyszczeniem powierzchni jest o 10—15% tańsze 
od pokrycia wiązara zaprawą, to jednak ten ostatni 
sposób jest o wiele korzystniejszy, malować bowiem 
należy co kilka lat, a pokrycie zaprawą jest b. dłu­
gotrwałe — w teorji niezniszczalne.

(Der Bautenschutz).
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PIECE przenośne
z kafli stfalowgch paleniu„SIRAIBER"

wykonane całkow icie z cegły szamotowej w różnych 
wielkościach i odcieniach, ogólnie znane jako piece
trwałe, stale hermetyczne, oszczędne na opale i tanie.
NADAJ!) SIĘ SPECJALNIE DO OGRZEWANIA SKŁADÓW i LOKALI WSZELKIEGO RODZAJU. 

W szelki rem ont zbędny.

i ’l l .  Jitkc.

w Poznaniu, ul. Sew. Mielżyńskiego 23 Tel. 29-76, 38-74, 59-76
ODDZIAŁY :

BYDGOSZCZ TO RUŃ
ul. Florjana 8 (nar. Uroczej) tel. 20-18 ul. Żeglarska 27, tel. 643

Cenniki i porady bezpłatnie na życzenie.
Składy żelaza i handle materiałów budowlanych przy większych zapotrzebo­

waniach specjalne warunki i montaż pieców na miejscu
6580 9348 
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KREDYTY BUDOWLANE.
J a ;k w ia d o m o ,  K o m i t e t  R o z b u d o w y  m. st. 

W a r s z a w y  w y c z e r p a ł  już  k o n t y n g e n t  k r e d y ­
t ó w  b u d o w l a n y c h ,  k t ó r e  m óg ł  z a l e c a ć  B a n ­
ko w i  Oosip. K r a j o w e g o  do  w y p ła ty .  Ż o s ta tn io  
p rz y z n a n y c h  p r z e z  t e n ż e  K o m i te t  k r e d y tó w ,  
z a s łu g u ją  n a  z a n o t o w a n ie  n a s t ę p u j ą c e :  Z a k ła ­
do w i  U b e zp ie c z e ń  P r a c o w n i k ó w  U m y s ł o w y c h  
p r z y z n a n o  4.085.000 ,zł n a  b u d o w ę  d o m u  p r z y  
ul. W ils o n a  n a  Ż o l ib o rzu  i 2.'534.000 zł na  bu ­
d o w ę  dom u p r z y  p la c u  C e c o r y ,  z tum, źe  
p o ż y czk i  z r e a l i z o w a n e  ibędą d r o g ą  zak u p u  p a ­
p i e r ó w  w a r t o ś c i o w y c h  B a n k u  Gośp.  K ra j .  Na 
ta k ich że  w a r u n k a c h  p rz y z n a n o .  W ą r s z .  S p ó ł ­
dzielni M ies z k an io w e j  P r a c o w n i k ó w  U m y s ło ­
w y c h  1.814.000 zł na  b u d o w ę  d o m u  p n z y  Ul. 
A sfa l tow e j ,

P o z a  t e m  K o m i te t  R o z b u d o w y  p r z y z n a ł  
Z p a ń s t w o w e g o  ’fu nduszu  b u d o w la n e g o  —  jak 
w y k a z u je  s p ra w o z d a n ie  z a  s ie rp ień  —  ii8 p o ­
ż y c z e k  b u d o w l a n y c h  na ogóliną s u m ę  3.156.400 
zł. P o ż y c z k i  te o b e jm u ją  p r z e w a ż n i e  u rz ę d n i ­
cze  spó łdz ie ln ie  budo w lan o .  - m ie s z k a n io w e .  
G m in ie  tri. W a r S z S w y  p r z y z n a n o  na  b u d o w ę  
s ch r o n i s k a  d la  b e z d o m n y c h  p rz y  ul. Z a w is z y  
438.000 z ł  i na  p o ż y cz k i  r e m o n t o w e  dla w ł a ­
ścic ie l i  d o m ó w  —  44.000 zł.

EKSPORT DRZEM'A.
E k s p o r t  d r z e w a  z d n ia  n a  dz ień  s ta je  się 

t ru d n ie j s z y ,  a lb o w ie m  r y n k i  z a g r a n ic z n e  z w y ­
ją tk iem  Fran c j i ,  nie o k a zu ją  ż a d n e g o  z a i n t e ­
re s o w a n ia  dla  n a s z y c h  p r o d u k t ó w  d r z e w n y c h ,  
c e n y  z a ś  o fe ro w a n e  ze  s t r o n y  i m p o r t e r ó w  
f r an c u s k ich  u le g ły  tak ie j  zn iżce ,  iiż t a k ż e  
s p r z e d a ż  d o  F r a n a j i  s ta j e  się u tru d n io n a .  
Zdo lność  o d b io rc z a  r y n k u  n iem ieck iego ,  tego  
•doniedawna g łó w n e g o  ry n k u  ż b y tu  dla  p o l ­
sk iego  d r z e w a ,  n ie m a l  z upe łn ie  z an ik ła ,  tak, 
że ty lk o  s p o r a d y c z n e  t r a n s a k c j e  d o c h o d z ą  do 
sku tku .

NORMALIZACJA ROBÓT MURARSKICH.
O d b y ło  s i ę  w  S tó w .  P r z e d s i ę b i o r s t w  B u ­

d o w la n y c h  w W a r s z a w i e  p o s ie d z e n ie  kom is j i  
do n o rm a l iza c j i  w a r u n k ó w  t e c h n ic z n y c h  w y ­
kona n ia  robólt m u ra r s k i c h  i t y n k o w y c h .  Na 
pos iedzen iu  te |n  r o z w a ż a n o  p r o j e k t y  i n i e k tó ­
re  z n ic h  p rz y j ę to  c e lem  ich p r z e d s t a w ie n i a  
p o ls k ie m u  'k o m ite to w i  n o rm a l i z a c y j n e m u  do 
o s t a t e c z n e g o  z a t w i e r d z e n ia .

ZNIŻKI TR A NSPORTOW E DLA DRZEWA 
W NIEMCZECH.

K ole je  n i e m ie ck i e  w p r o w a d z i ł y  duże  zn iż ­
ki dla  t r a n s p o r t ó w  d r z e w a  t a r t e g o ,  id ą c e g o  z  
P r u s  W sc h o d n ic h  do R z e s z y .  U iga  s to s o w a n a  
je s t  z a p o m o c ą  z w r o tu  czę śc i  z a p ł a c o n e g o  
f rac h tu ,  w y n o s i  8 m a re k  (o k o ło  1.7 zł) o d  to ­
ny ,  p o k r y w a n a  j e s t  ż  fu n d u s z u  „Ó st i l i i fe " ;

P r z e w i d z i a n e  j e s t  udz ie lan ie  z w r o t u  f r a c h ­
tó w  w  o g ó ln e j  i lośc i  i'50.000 ton .  U dz ie lan ie  
zn iżek  t r w a ć  b ę d z i e  d o  31 m a rc a  1031 r.

ZNIESIENIE CEŁ MY WOZOWYCH NA OSIKĘ

K o n fe re n c ja  d r z e w n a  w  M in is t e r s tw ie  R o l ­
n i c tw a  o ś w i a d c z y ła  s ię  za zn ie s ien ie m  c e ł  w y ­
w o z o w y c h  na os ikę,  z a r ó w n o  tę ,  k tó r a  je s t  
p rz e z n a c z o n a  na .d rzew o z ap a łc z an e ,  jak  i 
t. zw. , .m e r ió w k ę ‘‘. T.  zw .  . .m er lów .ka"  je s t  
u ż y w a n a  do, w y r o b u  tk a n in y  d rz e w n e j ,  n a ­
z y w a n e j  „ s p a r t e r j a " .  P o n ie w a ż  j e d n a k  p r z e ­
m y s ł  ten  w  P o l s c e ,  m im o cło  w y w o z o w e  na  
'su row iec ,  zupełn ie  u p ad ł  (w o b e c  s p ad k u  kon- 
sum ej i  na  ka p e lu sz e  p l e c io n k o w e  d am sk ie  p r z y  
zm ian ie  m od y ) ,  n i e m a  o b ecn ie  p o t r z e b y  da l­
s zeg o  u t r z y m y w a n i a  cła  w y w o z o w e g o .

OBNIŻKA STAWKI PODATKU O B R O TO ­
W EGO OD E KSPORTU PAPIERÓW KI.

'M in i s te r s tw o  Sk an b u  w y d a ło  okóln ik  o  
obn iżen iu  s t a w k i  ipodatku  o b r o to w e g o  p r z y  
w y w o z i e  p ap ie ró w k i  —  w s z e l a k o  t y lk o  dla  
t e r y t o r i ó w  Izb S k a r b o w y c h  w W iln ie ,  N o w o ­
g ró d k u  i B ia ły m s to k u .  Ze s t r o n y  c zy n n ik ó w  
z a i n t e r e s o w a n y c h  są  c zy n io n e  s ta r a n i a ,  a b y  
tę  u lgę  p o d a t k o w ą  rozsze rz o n o ,  n a  w s z y s tk i e  
ok ręg i ,  w y s y ł a j ą c e  ten  g a tu n e k  d r z e w a .  J e s t  
n adz ie ja ,  że  s t a r a n i ą  te  o d n io s ą  s k u te k  — 
z w ła s z c z a  w o b e c  c o ra z  w ię k s z e g o  dum pingu  
ro s y js k ie j  p a p ie ró w k i  na ry n k u  n iem ieck im .

STABILIZACJA CEN PAPIERÓW KI.

M i ę d z y n a r o d o w y  K om ite t  P a p i e r ó w k i  od­
by ł  w P r a d z e  z eb ra n ie ,  n a  k tó r e m  o m a w ia n o  
s y tu a c j ę  k r a jó w  e k s p o r t u j ą c y c h ,  z b y t  b o w ie m  
w a lc z y  obe cn ie  ze  s p ad a  ją c e m i  cenam i.  
Z m n ie jszo n y  p o p y t  na p a p ie r ó w k ę  m a  b y ć  w y ­
r ó w n a n y  o d p o w ie d n ie m  z m n ie j s z e n ie m  p r o ­
dukcji .  W  k o n fe re n c j i  b r a ł y  u d z ia ł  p a ń s t w a  
Ś r o d k o w e j  E u r o p y .

M i ę d z y n a r o d o w e  o b r a d y

CELULOZOME.

W K o p e n h ad z e  o d b y ły  się  n a r a d y  p r z e d ­
s taw ic ie l i  s k a n d y n a w s k i c h ,  n ie m ieck ich  i c z e ­
skich  p r o d u c e n tó w  c e lu lo zy .  P r o j e k t  cze sk i  
p rz e w id u je  o g ra n ic z en ie  p ro d u k c j i  o d  15— 20 
p ro c e n t .

WYWÓZ CELULOZY POLSKIEJ.

N a jp o w aż n ie j s z ą  p o z y c j ę  w  w y w o z i e  
p rz e m y s ł u  p a p ie rn ic z e g o  s t a n o w i  ce lu lo za ,  a 
więc  p ó ł f a b ry k a t ,  k t ó r y  w y w o ż o n y  je s t  bez 
t ru d n o śc i ,  'za leżnie  a d  ro z m ia r ó w  z a p o t r z e b o ­
w an ia  ry n k u  k ra jo w e g o .  O b e cn ie  z a p o t r z e b o ­
w an ie  to  m a le je ,  ro ś n ie  w y w ó z .  W  la ta ch  
n o r m a l n y c h  w y w o z i m y  w y łą c z n ie  celu lozę  
(do w y r o b u  p a p ie ru  p a k o w e g o ) .  W  p o ło w ie  
r. ub. o s łab io n e  z a p o t r z e b o w a n ie  k r a jo w e  na 
c e lu lozę ,  do  w y r o b u  s z l a c h e tn i e j s z y c h  g a tu n ­
ków  p a p ie ru ,  s p o w o d o w a ło  r o z p o c z ę c i e  na  
nieco  w ię k s z ą  sk a lę  r ó w n ie ż  w y w o z u  tego  
ga tu n k u ,  —  W  p ie r w s z e m  p ó ł ro c z u  rb .  e k s ­
p o r t  c e l u lo z y  w z r ó s ł  i lo śc iow o  z g ó r ą  t r z y ­
kro tn ie ,  w a r to ś c io w o  p ię c io k ro tn ie  w  p o r ó w ­
naniu  z o d p o w ie d n im  o k re s e m  ub ie g łeg o  ro ku .  
P o s i a d a  on w id o k i  na  d a l sz y  ro z w ó j  p rz e z  
c a ły  cza s  t r w a n ia  t r u d n y c h  w a r u n k ó w  zb y tu  
na r y n k u  k r a jo w y m .

O NOWY STYL.

P r z e g lą d  w s p ó ł c z e s n y  a r c h i t e k t u r y  kośc ie lne j .
P o ś r ó d  z a g r a n i c z n y c h  w y d a w n i c t w  p e r io ­

d y c z n y c h .  p o ś w i ę c o n y c h  z a g a d n ie n io m  sztuk i  
kośc ie lne j  —  na  p i e r w s z e  m ie jsce  p o d  w z g l ę ­
dem d o s k o n a ło ś c i  f o r m y  i t re śc i ,  w y s u w a  się 
m ie s ięc zn ik  „ D ie  C b r is t f ich e  K u n s t " ,  w y d a ­
w a n y  w  M o n ac h iu m  jako  o r g a n  Town Sz tuk i  
Kośc ie lne j.

N u m e r  t e g o ż  c z a s o p i s m a  z w r z e ś n i a  b r .  
p o ś w i ę c o n y  w ca ło śc i  z ag a d n ie n io m  w s p ó ł ­
cze sne j  a r c h i t e k t u r y  k ośc ie lne j ,  z a w ie r a  c a ły  
s z e r e g  ś w i e t n y c h  i l u s t r a c y j ,  r e p r o d u k u ją c y c h  
b ą d ź  to  p la n y  n o w y c h  k o ś c io łó w ,  b ą d ź  te ż  
fo to g ra f je  w z n ie s io n y c h  już  w  o s ta tn ic h  la ­
tach  ś w i ą ty ń .

I lu s t ra c je  te  da ją  d o s k o n a ły  p rz e g lą d  p r ą ­
d ó w  i k i e ru n k ó w  w w s p ó ł c z e s n e m  b u d o w n ic ­
tw ie  kośc ie lnem .

1*1 AT H I  A S  P A U E U S  - KATOWICE

-    •

Piece kuźnicze, piece żarowe piece spawające,
piece do topienia metalu i żelaza.

9294

Projektowanie 
i wykonanie kominów,
wapienników, c e g i e l ń  i g e n e r a t o r Ó M u

Piece wysokie,
piece głębokie piece martinowskie, 
piece kupolowe, piece do suszenia, 
piece temperowe, piece do cyn­
kowania.

Obmurowanie kotłów
i wykonanie robót z m a t e r j a ł ó w  
kwasotrwałych i ogniotrwałych. Wy­
konanie wszelkich robót lutowni­
czych ołowiem.
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Z rynku materiałów budowlanyth, metali i wyrobów metalowych
MATERJALY BUDO W LANE.

Łódź,  ,28. 10. Na ry n k u  c eg ie ł w  Ł odzi 
p an u je  n ad a l te n d e n c ja  b a rd z o  s łab a . Z ap o ­
trz e b o w a n ie  je s t  do te g o  s to p n ia  m in im alne , 
iż • tran sak c je  n a tę ż a ły  tu ta j do rz a d k o śc i, n ic 
d z iw n eg o  w ięc , że  c e n y  c eg ły  n o to w a n e  są  
p o d  z n ak iem  te n d e n c ji  b a rd z o  s łab e j. C ena ' 
ta  z a  1000 s z tu k  loco  c eg ie ln ia  w y n o s i ła  w  
o s ta tn im  c za s ie  od z ł 40 d o  zł 60. P r z y c z e m  
ceg ła  z d a lsz y c h  oko lic  k a lk u lo w a ła  się  je s z ­
cze  ,ta n ie j, fa b ry k a n c i b o w ie m  -tam tejsi, c h cą c  
W yzbyć się n a g ro m a d z o n y c h  z a p a s ó w , s p rz e ­
d a w ali ją  p o  cen ie  je sz c z e  n iż sze j.

Grudziądz,  28. 10. C era m icz n e  Z a k ła d y  
w G ru d z ią d zu  n o tu ją  za 100 s z tu k  w  z ło ty c h  
1-o-co w a g o n  -G ru d z iąd z : d a ch ó w k a  k a rp ió w k a  
155, ż ło b io n a  250. m a rs y ls k a  330, h o le n d e rs k a  
z fe-l-cami 370, rz y m s k a  450. C eg ła  1 k łu s y  
75— 85. D re n y  1 i p ó ł c a l. 60— 70, 2 cal. 88— 90, 
3 cal. 176— 180, 4 c a l. 286—300, 5 cali. 44-0 
do- 500, 6 -cal. 630—700, 7 cal. 1.000—d. 100, 
8 cal. 1.-300-1.540. Sufitów fca 7 X l0 X 2 5  — 
110, 8X li2X 25 — 260, 42X 25X 25 — 240.
C eg ła  p u s tak i 27X 16X 6 - 70. C e n y  b ez
z m ian y . S y tu a c ja  ró w n ie ż  -nie. u leg ła  zm ian ie .

Gdynia ,  28. 10. N o to w a n ie  c e g ły  za  10-00 
s z tu k  w  zł lo c o  G d y n ia . C eg ła  p ą lo n a  77— 80, 
ceg ła  p ia sk o w a  b ia ła  62— 65, ceg ła  d z iu ra w k a  
w y m ia ru  n o rm a ln e g o  78— 80, c e g ła  suf-itów- 
ka —  F o ers -te ra  8 om. 120, 1-0 cm . 125— 130. 
D o w ó z  c e g ły  p rz e w a ż n ie  z c eg ie lń  p o m o r­
sk ich . -Cepy w a p n a  za 400 k g . z ł 4.50—5.20, 
z a leżn ie  -od ja k o śc i.

B ia łystok ,  28. 10. C en y  d e ta lic z n e  w  zł 
łą c zn ie  z d o s ta w ą  n a  m ie js ce  b u d o w y : C e ­
m e n t za  100 k g . 13.00; wap-n-o firm y  ,,W .apno- 
ru d “ -i k ie le c k ie  za  100 -kg. 6 .00; -gips m a ło ­
p o lsk i za  100 kg. 7.50, ję d rz e jo w sk i 8.50, -papa 
d a c h o w a  00 —  4.00. 000 —  '5.00, ©000 —  6.00, 
c eg ła  m ie jsco w a  b ia ła  b u d o w la n a  za  100© s z t. 
70.00, c z e rw o n a  p ie c o w a  za IOO© sz.t. 120.0© 
do 130.00 (z a m ie jsc o w a  ceg ła  obe-cnie n ie je s t 
sp ro w a d z a n a  z -pow odu w y so k ie j c en y  i  k%  
s z tó w  p rz e w o z u ) , co g ła  s z a m o to w a : o p o c z y ń ­
s k a  0.25 zł. z a  s z t . .  m y s z k o w s k a  0.36, z  K le- 
s o w a  0.20 .zł, sm o ła  g a z o w a  za kig. 0.40 zł. 
W o b ec  u k o ń czen ia  sezo n u  p o p y t s łab y .

METALE I W YRO B Y METALOWE.

K atow ice ,  28. 10. S u ró w k a  o d le w n ic za
n r . 1 ..H u ta  Po.kóij“ -o-raz G ó rn o ś lą sk ic h  Z jedn . 
f tu t  K ró le w s k ie j , i L a u ry  —  r e p re z e n ta c ja :  
T o w a rz y s tw o  dla S p rz e d a ż y  S u ró w k i Ż e la z ­
nej, 8 p . z Qgr- o-d-p. w  W a rs z a w ie ,  A-l. J e r o -  
z r 'i ip s k ie  U , c en a  za  to n ę  2-20 z ł loco  s ta c ja  
w y s y ła ją c a .

L o n d y n , 28. 10. (Z.) S re b ro  16% , n a  do ­
s ta w ę  16%  d, z ło to  i85 jsh 0 7 s  d z:a 1 uncję.

Londyn, 2-8. 10. (U rz .) N ot. m e ta li w Ł  
za tonę . M iedź S ta n d a rd  p e r  -kasa 41 t5/m  do 
42‘ /i», 3 -m-i-es. 417/s—'42, Sett-I 42, E leklt.rojyt 
4 4 K —4 5 K , B e s t s e le c te d  4 3 /4 —45, S tro n g  
s h e e ts  73, E lek-trow ire-bars 4 5 / i ,  c y n a  S ta n ­
d a rd  p e r -kasa 118"/s—419, 3 in ies. 1-20/4 do 
1203/s, Set-tl. 119, B an k a  (ó b r . n ieo f.)  1-24,%, 
S tr a i ts  (otor. n ieo f.)  124% , o łó w  z a g ra ń , d o s t ,  
n a ty c h m . 1577b, te rm in o w a  15r>/ta , S e tt l  l'53/», 
cy n k  z w y k ły  d o s t ,  n a ty c h m . 143/ie , .term in . 
145/s, S e t t l .  14% . O b r. nieo-fic. Anltym on R e ­
gions' chiński- 2 4 % ,  r t ę ć  22r,/s, W o lfra m  18%.

Diisse ldorf,  28. 10. N o to w a n ia  szm e lcu  ż e ­
la z n eg o  w  M K . za  IOOO kg . -franco ' w a g o n  
h u ta  o d b io rc z a  w -N adren ii: s ta l iw o  46, szm elc  
g ru b y  -kow alski (-K ernsch ro tt) 43—4 4 . O dp ad k i 
b la c h y  h y d r. -pras. 43—44, o d p ad k i W achy  
w ią za n e  41— 42, o to cz k i w ie lk o p ie c o w e  33 do 
34, o to c z k i do -pieców m a rte n  o w-s-kich 35— 36, 
szm elc  z ż e la z a  lan eg o  34— 36, -złom m a s z y ­
n o w y  I g a t. 60—(61, z ło m  h a n d lo w y  49— 50. 
T e n d e n c ja  m o c n ie jsza , c en y  w z ro s ły  o 2— 3
trik. z a  IOOO k g ., .-tylko o to c z k i n iże j o 1 m k..
a z łom  h a n d lo w y  b ez  zm ian y .

Berlin , 2-8. 10. Na ry n k u  -p ó łw y ro b ó w  m e ­
ta lo w y c h  p ła c o n o  za  1-00 kig. w  m a rk a c h , b la ­
ch a  a lu m in io w a , -drut i stan-gi 237, r u r y  330, 
m ie d z ian a  b la c h a  1-38, -drut -i sta-ngi- 1.22.75,
ru ry  b e z  szw-u 164.-25, -krążki m ie d z ian e  200,
m o się żn a  b la c h a  -taśm ow ka .i -drut 1-36, stang-i 
1-1-4, r u r y  b ez  szw u  1-55, to m b a k o w a  b la c h a , 
d-r-int i stangi- 168, n o w e  s r e b ro ,  b la c h a , d ru t 
i stan-gi 300, c y n a  do lu to w a n ia  180. Na ry n k u  
p ó łw y ro b ó w  m e ta lo w y c h  c e n y  p o z o s ta ły  bez 
zm ia n y , -tylko p ó łw y ro b y  a lu m in jo w e  s ta n ia ­
ły  o 20 m k. na  IOO kg. w  z w iąz k u  ze  s p a d ­
kiem  cen  a lum in ium .

DRZEWO.

Lublin, 28. 10. -N otow ania  d rz e w a  za  -w rze­
sień  rb . Iz b y  P . H. D rz e w o  w  o b ro c ie  k r a ­
jo w y m  -za 1 - m .3, c e n y  o r ie n ta c y jn e  w  z ł:
1) M a te r ja ł o k rą g ły  loco  w a g o n . Bilo,ki d ę b o ­
w e  o k o ro w a n e  n a  c z e rw o n o  —  -ceny o r ie n ­
ta c y jn e  od  40 do 50 cm . w  czu-bie, -k-l. 1 -  
zł 100—-12-0, te  -same w y m ia ry  k i. -II o 25 p ro c . 
ta n ie j;  od 30—4© cm . ikl. ,1 z ł 80—90, od 
25— 30 cm . w czu b ie  k-l. I 50—-60 zł, te  s am e  
w y m ia ry  k l. 1,1 z ł 40—-50, b lo k i so sn o w e  35 
cm . ś re d n ic y  w  -czubie i -w yżej kl. -I z ł — , 
kl. 11 o 20 pro-c. -taniej. K loce  -dębow e t a r ­
ta c z n e  nieo-k-or-o w a n e  od 20 cm . ś re d n ic y  w  
czu b ie  36— 40 z ł, k lo ce  so sn o w e  ta rta -czne  
loco  w a g o n : od -20—2 5  cm . ś re d n ic y  w  c z u ­

bie zł 25—30 ;od  25— 30 c-m. ś re d n ic y  w  c z u ­
bie zł 25-— 30, od 30 cm- ś re d n ic y  w  czu b ie  
zł 3©— 35. S łu p y  te le g ra f ic z n e  -sosnow e k r a ­
jo w e  z ł 30— -33, k o p a ln ia k i s o sn o w e  z ł  20— 22.
2) M a te ria ł c io sa n y  lo co  w a g o n . Plan-so-ny 
d ę b o w e  z a  1 m .3 — , s le a p ry  so sn o w e  —  w e ­
d łu g  u z a n só w  z ł  12J50— 13 s tz u k a . P o d k ła d y  
s o sn o w e  od 6.00 (na  e k sp o r t) .  K lepka  b in d ry  
—  -dąb z ł  7 5 —80 (za  p a rę ) .  K a n tó w k i sos-n. 
za 1 m ,3 45 —*50, p o d k ła d y  -dębow e ty p  I 
zł 10— 11. 3) M a te rja ł ta r ty  —  -loco w ag o n . 
B loki d ę b o w e  <>-d -30 cm . rzl 160—180, b-loiki 
s o sn o w e  1-20—<135. S to - la rk a : -dąb z ł 130—-160, 
so sn a  z ł 110—-1,35, d rz e w o  s o sn o w e  b u d o w la ­
n e  — , n ieo b rzy -n a tte : % “ ził 60— 70, 4/ i “ -zł 65 
do 75, 6/ i  z ł 7-5—85, d rz e w o  soisnow e b u ­
d o w la n e  O b rz y n a n e : %  z ł  60— 65, *U 65-—70. 
"U z ł 7I5—-85. -Pianki so sn o w e  n ie so r to w a n e  
z pod  p iły  (m a ły  po-pyt) 3 „ X 9 “ i 3 „ X l l “ zł 
— , 3 ‘X « ‘ z ł — , 2‘X 7 ‘ i 2 % X T  z ł — , 2„ X 6 “ 
-i 2 /4 X 6 “  z ł  — , 2 X 4 „  z ł  — , k a n tó w k a  s o s n o ­
w a loco  w ag o n  d ług . o d  3-—6 m e tr . -gru-b. od  
1-0— 1I 8 -cnj. zł 70— 75, g ru b . 18—24 cm . z ł 
715— 85 d ług . 6 m e tr . g ru b o ś ć  ta  s a m a  d ro ż ­
s z a  o  20 p ro c . F r y z y  d ę b o w e  I i. I-I k l. z ł 
170 - 200. 111 k l. — . 4) D rz e w o  oipałow e
szc z ap o w e  p rz e s c h n ię te  za  1.000 (kg. -loco w a ­
g o n : D ąb , 'b rzo za , ig-r-ab i ibuk z ł 22— 24, s o ­
sna 29— 31, -jodła, ś w ie rk  z ł 2-2—23. T r a n s ­
ak c je  eksipó-rtow e miini-malne. T e n d e n c ja  -słaba. 
C en y  u le g ły  p e w n y m  zm ianom . S ta n ia ły  b lo k i 
d ę b o w e , k le p k a  -b indry  d ę b o w e , s to la rk a  -dęb., 
dr-zewo s-o-snowe 'b u d o w lan e , k a n tó w k a  s o ­
s n o w a  o ra z  o p a ło w e  d ę b o w e . P o d r o ż a ły  klo­
ce  s o sn o w e , k o p a ln ia k i s o sn o w e  i- o p a ło w e  
so sn o w e .

Poznań ,  28. 10. -Ceny d rz e w a  w  zło-tych 
za 1 m. s z e ś ć , lo c o  w ag o n  s ta c ja  z a ła d o w a ­
n ia  w  W iellkopblisce: K a n tó w k a  w  w y m ia ra c h  
h a n d lo w y c h  -85—-90, (kantów ka- w e d łu g  -listy 
90— 95, b e lk i  95— 105, ła ty  110— 1,20, s z a ló w k a  
k ró tk a  65, d łu g a  70, podłogów -ka su-row a 1©0 
d o  105. h e b lo w a n a  i  sz 'p-untow ana 1-30— 435. 
d esk i s to la rsk ie  2-0— 30, m m . 125— 130 z ł 
35—800 m m . —  14-0, -deski i- b a le  o b rz y n a n e  
80— -100. W s z y s tk o  z m a te r ia łu  s o sn o w e g o . 
O b ro ty  m ałe . T e n d e n c ja  z n iż k o w a . C e n y  b ez  
zm ian y .

ZŁOTY W DNIU 28 PAŹDZIERNIKA 1930 R.
G d ań sk  57.60— 57.74; z ło ty  57.61 -57.7-5; 

B erlin  -p rzekaz  n a  W a rs z a w ę , P o z n a ń  i K a to ­
w ice  46.-95— 47.15: L o n d y n  43.36; N. J o rk
11.22; W ied eń  79.-33— 79.61; Z u ry c h  57 .70 ; do­
la r  8 .9  2% .

Zasadą nowoczesnego kupca jest:
„N ajw iększy obrót i najm niejsze za ­
pasy, by nie w ięzić kapitału  obroto­

w ego”.
Zasadę tę realizuje samolot, 

przyw ożąc tow ary z  odległych m iast 
z szybkością telegraficzną.

Sam oloty kursują codziennie. 
Niskie ta ry fy  przew ozow e. U ła t­

wione formalności celne. D ostaw a do domów.
Inform ujcie się w  biurach Polskich Linij Lotni­

czych „LOT".

Handbuch der Eisenhandler
"W 1 9 3 0

praktyczny fachowy informator podręczny dla przemysłowca, 
kupca l pracownika zawód, metalowca w języku niemieckim

Obszerny dział fachow y i informacyjny 
2 0 0  ilustracyj technicznych  
Cena 8 .5 0  m. n. =  18 .50  zł 
+  porto 1.50 =  2 0  zł franko
Do nabycia w  administracji

„Rynkn M etalowego i M aszynow ego". Poznań. W ielka 10
za poprzednitm nadesłaniem gotówki 20 zł.
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GQIPARV
dostarcza kompletne szutrownie 
łamacze szczękowe 
łamacze wirowe 
gniotowniki w alcow e  
młyny gałkowe  
rozdrabniarki
wszelkiego rodzaju i wydajno­
ści do wytwarzania ostrokra- 

wędnego ubogiego w m'ał 
mateijału zadzierżystego 
dla budowy dróg, v * j  

bębny sitowe aż do najwięk­
szych pomiarów 

przyrządy do płókania i g a ­
tunkowania

Prosim y zażądać 
prospektu „Zerkl. 43“ 
zawierającego bliższe 
szczegóły.

Światowe] sławy sp ecja lna  fabryka maszyn do rozdrabnian ia ,  budownictwa, wyrobu sztucznego kam ien ia  eraz dla przemysłu chemicznego.
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Przetargi * Submisje ♦ Licytacje
D O S T A W A  RÓŻNYCH M A T E R I A Ł Ó W .

Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych w W arsza­
wie Ogłasza na dzień 10 listopada 1930 r. przetarg na 
drtstnwę:

1) jednorazową: 18..363 kg. śrub żel. nieobtacz. z fi­
ka, tn. nąśrub., różu. wymiar; 8895 kg', gwoździ żel. różn. 
Wym.; 1217 kg. mosiądzu okrągł. w pręt. ciągu. wym. 
od 10—40 mm.; 2.000 od'bijanek „orła" godło państwa
0 wym. 238x200 mm.; 1.000 odbijanek liter P. K. 1’.
1 100 odbijanek „manometry"; 210 przełączników7 „Builla" 
4 guzik .; 140 szt. 2 guzik hoitel i 50 Tumblera; .30 skrzyń 
ebonit, do akum ul.; 250 wyłączników „Builla" 2 guzik, 
i 30 szt. Tumblera; 600 m2 dykty klej. pierwsz. gai. gr. 
od 3 eto 10 mm.

2) roczną: 200 klinów do maznic wagonów amery­
kańskich; 1.000 panewek do maź.nic Nr. 13—15 i 600 
tychże: Nr. 14—16; wierzchów żeliw*.; '.100 N„ 13—15 
i' 14—14; 100 W. W.  N. 2.; 200 W. W. N. 4; 20 N. 9; 
spodów maźn.: 200 N. 9„ 150 W. IV. Nh. 2 i 200 W. W. 
Nr. 4.; maźnic całkowit. 160 N. Ij8 i do, wag arner. 320 szt. ; 
400.000 rusztów7 par. poj„ podw. i .p o tró j.; sprężyn cło 
wag. amer.'; 12.000 zderzaków rys. 5279; 400 pociąg. 
N. 5282; 1.500 spiral do wózków Nr. 586; 1.000 zderzak:

W. W. N. 1,564; 1.000 dm pakt. maźn. wag. Pulman.; 500 
tychże do wag. Bre.da i 400 dó wag. am er.; 600 klocków 
hamulców.; 200 pociąg, parów. rys. N. 1873; powyższe 
ilości mogą być zmniejszone' lub powiększone o 25 proc. 
Firma obowiązana jest nabyć 50 proc. starych kół Griffina 
po cenie 13,5 gr. za kg. loco Mag. Nr. 3, W arszawa-Praga. 
Na ilości wyszczególnione w poz. 2. Dyrekcja zawrze u- 
niowę roczną lub półroczną z dostawą partjami na zle­
cenie Dyrekcji. Wzory, wykazy i rysunk i1 oraz warunki 
dostawy i wzór umowy są cło obejrzenia w biurze W y­
działu Zasobów. Na każd’y przedmiot powinna być oferta, 
oddzielna z napisem na kopercie na jaki przedmiot. Do 
każdej oferty musi być dołączony kwit na wpłacone wa- 
cljum w Kasie Dyrekcyjnej K. P. Oferty bez złożonego 
wadjuni nie będą rozpatrywane. Oferty składać należy do 
dnia 10 listopada b. r. do godziny 15-tej do skrzynki znaj­
dującej się. w korytarzu Wydziału Zasobów, Al. Jerozo­
limskie 1-3. Otwarcie ofert odbędzie' się. dnia następnego 
w sali posiedzeń Dyrekcji o godzinie 9-tej rano. O wy­
nikach przetargu Dyrekcja pisemnie nie powiadamia firm 
biorących udział W przetargu. Ogólne przepisy o cłosta7 
wach i przetargach ha P. K. P. są do nabycia w pokoju. 
Nr. 10 za opłatą 1 zł., warunki techniczne po 50 gr, za egz.



Str. 1798 „RYNEK METALOWY I MASZYNOWY", Rok X. Nr. 44

DOSTAW A PÓŹNYCH MATERJAł ÓW.
Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych w W arsza­

wie ogłasza na dzień 17 listopada 1930 roku p'rzetarg 
na dostawę: £

1) jednorazową: 1.583 setek wkrętów żelaznych eto 
drzewa różnych wymiarów; 2.240 świdrów do metali spi- 
raln., obsada eylindr. i s to żk .; stal narzędziową różnych 
wymiarów podług wykazu.

2) roczną.:. 1.500 szt. wagi około 42.000 kg. garnków 
zderzak, do wagon, amerykańskich rys. Nr. 583 z mod. 
fabr. według warunków techn.: 1.000 sztuk wagi około 
31.000 kg. tłoków zderz.; 150 pendzli do lakieru z białej 
szczeciny N. 4, według wzoru kolej. ; 100 pendzli rogow. 
mUrarsk. miesz. szczec. i włosień, średn. 55 m m .; 150 
szczotek do zwrotn. z trawy z rącz. wyg. ku górze; 100 
szczotek z włosia do smar. smołą dach. 220X65 m m .; 
1.500 wycieraczek trzcin, ażur 40X66 mm.

Na ilości wyszczególnione w pozycji 2) Dyrekcja zawrze 
Umowę, roczną lub półroczną z dostawą partjami na osobne 
zlecenia Dyrekcji. Wzory, wykazy i rysunki, oraz w a­
runki dostawy i wzór umowy są do obejrzenia w biurze 
Wydziału Zasobów. Na. każdy z przedmiotów powinna 
być oddzielna oferta z ‘napisem na kopercie, na jaki przed­
miot. Do każdej oferty milsi być dołączony kw it na 
złożone wadjum w Kasie Dyr. K. P. Oferty bez złożo­
nego wadjum nie będń rozpatrywane. Oferty składać na­
leży do dnia 17 listopada b. r. do godziny 15-tej do skrzynki 
znajdującej się w kurytarzu biura Wydziału Zasobów,) 
Al. Jerozolimskie 1-3. Otwarcie ofert nastąpi dnia na­
stępnego w sali posiedzeń Dyrekcji o godz. 9-te.i rano. 
O wynikach przetargu Dyrekcja pisemnie nie powiadamia 
firm, biorących udział w przetargu. Ogólne przepisy o 
dostawach i przetargach na P. K. P. są do nabycia w po­
koju Nr. 10, za opłatą 1 zł, warunki techniczne po 50 
gr. za egz.

PRZETARG.
Ministerstwo Komunikacji sprzeda w drodze przetargu 

w całości lub częściowo 200 ton starej miedzi pochodzącej 
z rozbiórki parowozów.

M aterjał powyższy znajduje się w składach następu­
jących Dyrekcyj kolejowych:

Warszawa, 100 ton w Magazynie Zasobów w W arsza­
wie.

Poznań, 20 ton w Magazynie Zasobów w Poznaniu.
Lwów, 20 ton w Magazynie Zasobów we Lwowie,
Stanisławów, 20 ton w Magazynie Zasobów w Stani­

sławowie,
Kraków, 20 ton w Magazynie Zasobów w Nowym 

Sączu.
Gdańsk, 20 ton —• 10 ton w Magazynie Zasobów 

w Bydgoszczy, 10 ton w Magazynie Zasobów w Gdańsku 
(Stocznia).

Miedź powyższa może być oglądana za przepustkami, 
k tóre będą wydawać wymienione Dyrekcje, po powołaniu, 
się, na niniejsze ogłoszenie.

W arunki sprzedaży. Zaplata za nabywaną miedź, po­
winna. być dokonana przed zabraniem materjału.

Naładunek miedzi będzie dokonywany silami Dyrekcji 
O. K. P. na koszt nabywcy.

W arunki obowiązujące przy przetargu:
1) W zgłoszeniu należy wskazać ceny (cyframi i sło­

wami) za 1 tonę loco miejsce znajdowania się.
2) Zgłoszenie obowiązuję firmę w ciągu 10 dni, licząc 

od daty przetargu.
3) Zgłoszenie i załączniki w zapieczętowanej firmowej 

kopercie ze wskazaniom na nie i zawartości, należy włożyć

do drugiej nieprzejrzystej koperty, niemającej nazwy 
firmy.. Kopertę tę należy zapieczętować i opatrzyć napi­
sami: „Zgłoszenie na zakup starej miedzi".

4) Otwarcie zgłoszeń odbędzie się w Wydziale Z a­
sobów M. K. pokój Nr. 169 dnia ,25 listopada 1930 r. 
o godz. 11-ej.

5) Zgłoszenie należy składać do i terminu wyznaczonego 
na ich otwarcie do skrzynki znajdującej się, w kancelarii 
Departamentu V I Ministerstwa Komunikacji (Warszawa, 
ul. Nowy Świat 14, pokój Nr. 142), lub nadsyłać pocztą, 
pod powyższym adresem.

6) Zgłoszenia nadesłane po wskazanym terminie nie 
będą rozpatrywane.

7) (Firma przyjmująca udział w przetargu winna, po­
wołując się na niniejsze ogłoszenie, złożyć w kasie G łów ­
nej najbliższej Dyirekcji Kolejowej wadjum iw wysokości 
3 proc. ogólnej wartości nabywanego złomu, a pokwito­
wanie dołączyć do zgłoszenia. Wad,ja winny być sk ła­
dane w /g wymagań Ministerstwa Skarbu. W razie cof­
nięcia zgłoszenia podczas, rozprawy ofertowej, wadjum 
przedhotdzi na rzecz Skarbu. Oferty nadesłane bez kwitu 
na złożone wadjum, nie będą uwzględnione. W razie za­
akceptowania oferty firma powinna niezwłocznie złożyć 
kaucję w wysokości 5 proc. wartości nabywanego m a­
terjału. Złożone przy przetargu wadjum zatrzymane będzie 
na poczet kaucji. Kaucja zwrócona będzie po wypełnieniu 
warunków kupna.

8) Zastrzega się prawo unieważnienia przetargu w 
całości lub częściowo, podziału złomu pomiędzy kilku 
reflektantów oraz wyboru nabywcy bez względu na cenę.

9) Nieuwzględnione zgłoszenia pozostaną bez odpo­
wiedzi.

101 Wprowadzenie jakichkolwiek zmian w zgłoszeniach 
przy ich otwieraniu, oraz dalszy przetarg ustny nie mogą 
mieć miejsca.

PRZETARG.
(Rada Portu w Gdańsku ogłasza niniejszem przetarg 

publiczny na dostawy i wykonanie rozbudowy hali „O" 
na pólnocnem nadbrzeżu basenu na W esterplatte. W a­
runki przetargu i projekty można będzie przejrzeć po­
cząwszy od dnia 24. 10. 9130 r. w biurze techniczneiu
(Rady Portu w Gdańsku. Neugarten 28/29, w dnie' pow­
szednie między godz. 8 a 12, lub nabyć w\ Kasie Głównej
Rady Portu w Gdańsku, Nohgarten 28/29 za opłatą 25
guldenów. Termin przetargu 14 listopada 1930 r. godz. 
10 przed południem. Termin przydziału: 4 tygodnie.

Gdańsk, dnia 24 października 1930 r.
Rada Portu  i Dróg Wodnych w Gdańsku.

■1
Zegary Kontrolne robotnicze „llnioera"
B r t t n s c h  A C o. W i e d e ń  IX 

WIEN IX, Kollngassa lOa 848
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PRZETARG.
Dyrekcja Okręgowa Kol. Państwowych w Warszawie 

ogłasza 24 listopada 1930 r. przetarg na dostawę:
1) jednorazowo: 600 kg. naśrtlbków żel. nacin. 1

1/8“ z obtacz. płaszczyzn, o 10 zwjoj. na 1 cal w/g wzoru; 
750 kg. śrub żel. obtacz. do zbiorn. pary z 6-kątn. głów,, 
i naśrub. w/g. w zoru; 3680 kg. plomb ołow. & 19 mm.,: 
300 kg. & 13 mm i 80 kg. & 8 mm.; przetopienie 2.000 
kg. star. plomb. olow. na nowe & 19 mm.; 56 obrotuiczek 
przeuośn. do toru 750 mm. rozstaw, osi wózka 700 mm. 
nośność 1.500 kg. typ szyn 65 mm., podparcie rolkowe 
podw. grub płyty górnej 10 mm. doln. 8 mm., średn.-górn. 
płyty 1.200 m m .; 50 ław dębowych bejców. na kolor ciemny 
orzech o wym. 2,95 mtr. dług. i 0,46 mtr. szerok. w /g. 
wzoru; 13 szt. poziomnic w drewn. oprawie 100 cm.; 10 
tychże 175 c/m. i 2 — 50 c/tm.; 24 taśmy miern. spłóc. 
10 mtr. i 26 tychże 20 m tr . ;

2) roczną: 50.000 szt. cegły ogniotrw. norm. w/g. 
war. tech.; 20.000 kg. gipsu pałon. sztukato rsk .; 30.000 
kg. glinki ogniotrw. m ielonej; 12.000 kg. mączki szam ot.; 
18.000 szt. płytek terrak. szarych ośm iokątn.; 12.000 w sta­
wek niebiesk. kw adrat, i 12.000 tró jk ą ta .; 300 kg. linki 
konopn. do bloków 6 mm., 252 kg. 8 mm., 750 kg. \20 
mm., 300 kg. 38 mm., 360 kg. 50 mm., 948 kg. \siatkr 
szpagat. 3-oezk. i 888 kg. 10-oczk.

Oferty składać należy do dnia 24 listopada rb. do: 
godz. 15-ej do skrzynki znajdującej się w Biurze W-łU 
Zasobów w gmachu Dyr. przy ul. Wileńskiej róg T ar­
gowej. Do każdej oferty musi być dołączony kw it na 
wpłacone wadjum w Kasie Dyrekcyjnej. Oferty bez zło­
żenia wadjum nie będą rozpatrywane. Wzory, wykazy 
i rysunki są do obejrzenia w biurze W -lu Zasobów. O wy­
nikach przetargu Dyrekcja pisemnie nie zawiadamia firm 
biorących udział w przetargu. Szczegóły dotyczące sk ła­
dania ofert ogłoszone zostały w „Monitorze Polskim‘: N. 
189 z dn. 18. 8. 1930 r.

PRZETARG.
M agistrat m. Torunia ogłasza przetarg na prace ka­

mieniarskie przy budującym się gmachu Urzędu Woje­
wództwa Pomorskiego.

Podkładki kosztorysowe można nabyć w pokoju nr. 
44, za opłatą 3 , - 4  zł.

Termin składania ofert wyznacza się, na dzień 10 
listopada br., godz. 11, w Ratuszu p. 44.

Magistrat.  

DOSTAWA RÓŻNYCH MASZYN.
Wydział Powiatowy Sejmiku Kostopolskiego, zakupi 

na dogodnych warunkach kredytowych:
Silnik na gaz ssany 100—120 K. M. z kompletną ga­

zownia. na drzew o;
Prądnicę na prąd zmienny 3-fazowy 220/380 Volt mocy 

około 30 kva (około 1.000 obrotów).
Powyższe maszyny mogą być nowe lub używane w wy­

jątkowo dobrym stanie.
Oferty należy składać względnie przesyłać pod adre­

sem: Kostopol, Wydział Powiatowy.

Przeiarg
D yrekcja K ole i P a ń stw o w y ch  w  G dańsku zwraca  

u w a g ę  na o g ło sz o n y  w  M onitorze P o lsk im  Nr. 245 z  dnia 
22 /x7  rb. przetarg p u b liczn y  w yzna  zo n y  na d zień  18 listo ­
pada rb. na sprzedaż o k o ło  160 tonn różnych ga tu n k ó w  
odpadków  m eta li p ó łsz lach » ln ych . 9373
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n i  do jen e ra ln eg o  zastępcy  na Malopoiskę, Górny Śląsk, ~
=  P o znańsk ie ,  P o m o rze  i Wolne M iasto  G dańsk :

m Jakob S. Karl, jun., Wiedeń =
— (Wien II), Feuerbachstrasss 8 III
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SPRZEDAŻ LIN STALOWYCH I ŻELAZNYCH.

Komenda Portu  Wojennego Pińsk, na podstawie § 73, 
Przepisów „Administracja W Wojskowych Zakładach Zao­
patrzenia “ sprzeda z wolnej ręki W cenie szacunkowej 80 
groszy za 1 kg. niżej wymienione zbędne jej liny stalowe 
i żelazne następujących wymiarów ilości: 27 mm. — 1037 
kg., żelazna 2S mm. '— 6.000 kg., stalowa 30 mm. — 695 
kg , takaż 35 — 40 mm. — 4.088 kg., 1 45 mm. — 1149 kg.

Wyżej wymienione oglądać można w Rejonowym Ma­
gazynie Technicznym Komendy Portu Wojennego Pińsk 
we wszystkie dni z wyjątkiem niedziel i świąt od godziny 
11 do 13.

Te rmin składania ofert d'o dnia 15 listopada b. r.

DOSTAWA KLOCÓW SOSNOWYCH I SLUPÓW 
TELEGRAFICZNYCH.

Dyrekcja Okręgowa Kolei Państwowych w Wilnie, 
ogłasza nieograniczony przetarg ofertowy na dostawę 2.300 
metrów sześć, kloców Sosnowych oraz slupów telegraficz­
nych w ilości 7.900 .sztuk następujących wymiarów:

O długości 81/ /  metra — 4.000 sztuk,
o długości 9 metrów — 2.600 sztuk,
o długości 11 metrów — 1.200 sztuk,
o długości 13 metrów — 1.100 sztuk.

Oferty w zapieczętowanych i zalakowanych kopertach 
należy składać w Prezydjum Dyrekcji Okręgowej K. P. 
w Wilnie do godziny 12-tej, dnia 18 listopada 1930 roku.

Otwarcie ofert nastąpi dnia 18 listopada 1930 roku, 
o godzinie 12-tej w Dyrekcji Okręgowej K. P. w Wilnie.

Szczegółowe przepisy co do składania ofert, jak również 
warunki techniczne na dostawę kloców sosnowych i słupów 
telegraficznych sosnowych, są do przejrzenia w Wydziale 
Zasobów Dyrekcji Okręgowej Kolei Państwowych w Wilnie 
(III  piętro, f)°kój Kr. 38).
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W dnia 6 listopada o godz. 10 przed poi. 
: odbędzie się w Sądzie w Bojanowie (Poznańskie)

przetarg przymusowy
młyna parowego i tartaku

w Poniecu (P ozn ań sk ie) 9396

DOSTAWA TARCICY SOSNOWEJ.
'D yrekcja O kręgow a K o le i. Państw ow ych w W ilnie 

ogłasza nieograniczony p rze targ  ofertow y tia dostaw ę ta r ­
cicy sosnowej (desek i hali) w ilości 3.750 m 3 I gatunku  
i 1.300 ul3 I I  gatunku.

Oferty w zapieczętowanych i zalakow anych kopertach 
hależy sk ładać w Prezydium  D yrekcji O kręgowej K. P . 
w W ilnie do godziny 12-ej, dnia II-go  listopada 1930 roku.

O tw arcie o fe rt nastąp i 11 listopada 1930 roku1, o go­
dzince 12-tej w D yrekcji Okręgowej K. P. w W ilnie.

Szczegółowe przepisy co do sk ładan ia  ofert, jak  rów ­
nież w arunk i techniczne na dostaw ę desek i hali sosnowych) 
są  do przejrzen ia w W ydziale Zasohów D yrekcji O krę­
gowej K olei Państw ow ych w W ilnie ( I I I  p iętro, pokój 
N r. 38).

SPRZEDAŻ MATERJAŁÓW TARTYCH.
D yrekcja Lasów Państw ow ych w  Białowieży podaje 

do publicznej wiactbpiośei, iż dnia 12-go listopada 1930 r.
0 godzinie 12-ej w południe odbędzie się w gm achu D y­
rekcji (położonym 1 */* kim . od st. kol. B iałow ieża) p rze­
ta rg  ofertowy na sprzedaż m ateria łów  ta rtych  sosnowych
1 świerkowych uzyskanych z produkcji 1930 r. na ta r ta ­
kach państwowych w  H ajnów ce (przy st. kol. norm. H a j­
nów ka) oraz G rudek i Stoczek (przy bocznicy norm. st. 
kol. B iałow ieża). 1

Powyższe m aterja ły  D yrekcja sprzedaje franco w agon 
s tac ji względnie bocznicy załadowczej.

Nabywcy przysługuje prawo korzystan ia z 6-cio m ie­
sięcznego bezprocentowego kredytu , odpowiednio zabezpie­
czonego.

Szczegółowy wykaz jednostek przetargow ych D yrekcja 
prześle na żądanie.

W adjum  w wysokości 5 proc. w artości licytowanego 
ob jek tu  należy Whieśó do K asy D yrekcji L. P. w B iało­
wieży najpóźniej przed rozpoczęciem przetargu.

Bliższych inform acyj D yrekcja udziela w godzinach 
urzędowania.

D yrekcja Lasów  Państw ow ych w Białowieży.

DOSTAWA RÓŻNYCH MATERJAŁÓW. /
D yrekcja O kręgow a K olei Państwowych w S tan <śłV- 

wowie rozpisuje przetarg' publiczny na dostawę n a s tę p u ­
jących m aterja lów  na rok 1931:

1) W yrobów żelaznych (śrub, nitów  i t. p.),
2) W yrobów drzewnych (styłisk, m ioteł, wj.gja, drzew -' 

nego i t. p.), # ' ,
3) W yrobów powroźniczych, I
1) ( 'zyśeiwa i uszczelnień,
•0 W yrobów tekstylnych, Ą
G) W yrobów  szczotkarskich, *
7) F arb  i chem ikalij, f
8) Lakierów  i kitów , i
9) Odlewów żeliwnych, staloSvych i- kuto-lauyt-fr,

10) Wyrobów szklanych,
111 W yrobów skórzanych1, '  (
12) W yrobów ceramicznych,
13) Okuć kuchennych i budowlanych.
\4) R u r gazowych i łączników ,
15) Sprężyn stożkowych, -

16) K utych części taboru  (zderzaków , kosży zderza­
kowych', haków ).

O ferty sp isan e  na przeznaczonych do tego form ularzach 
należy wńieś’ć do P rezydjum  D yrekcji O kręgowej Kolei 
P aństw ow ycłi w S tanisław ow ie najpóźniej do dnia 10-go 
listopada 11030 roku  do godziny 12-tej w południe.

W  cel'u zabezpieczenia zobowiązań ofertowych, n a ­
leży z ło ży ć  w kasie dyrekcyjnej w adjum  w  wysokości 3 
proc. w a rto śc i oferowanych m aterja lów , a 'dotyczący k w it 
dołączyć do oferty.

O fe rta  może obejmować całe zapotrzebowanie lub część 
tegoż.

B liższych  w yjaśnień m ożna zasięgnąć w W ydziale Z a ­
sobów D yrekcji O kręgow ej K olei Państw ow ych w S ta ­
n isław ow ie, gdzie też . m ożna otrzym ać wzory ofertow e 
i w a ru n k i dostawy, a to bezpośrednio lub za nadesłaniem  
należy tości za porto  w znaczkach pocztowych.

M ag istra t m iasta  Trem bow li
ODDA W DZIERŻAWĘ

w drodze p rze ta rs . ofertow ego kam ieniołom y miejskie, 
piaskow ca czerwonego i szarego w Zaścianoczu. W arunki 
dzierżaw y są  do p rze jrzen ia  w biurze Rządowego Kom isarza 
M iasta  w  godzinach urzędow ych. Term in sk ładan ia  o fert 
do dnia 29. 11. b. r. do godz. 12 w poł., poczem nas tąp i 
o tw arcie o fert. W adjum  w wysokości 5 proc. ofiarowanego 
cz y n sz u 1 należy wpłacić w kasie m iejskiej, zaś pokw ito­
wanie dołączyć do o ferty .

T rem bow la , dnia 24 października 1930 r.
Rządowy K om isarz m iasta.

Podpis nieczytelny.

P rzedsięb io rstw o  d la  P rzetargów  Publicznych (A uk- 
tio n su n te jj lehmen) w W . M. G-dańsku z powodu choroby 
od zaraz: '

DO SPRZEDANIA.
Rofćziiy obró t Gd. G uld. 250.000. — Potrzebny k ap ita ł 

w w ysokiości Gd. G uld. 6.000. R eflek tu je  się tylko na 
p o w aż n y ch  in te resan tów . Z głoszenia sub .: „W . L. 895“ 
do R udolf Mosse, G dańsk  (Danzig).

fjO  p. T. CZYTELNIKÓW!
B yt czasopisma opiera się w bar­

dzo znacznej części na ogłoszeniach, 
a  ilość ich stanowi o możności roz­
szerzania i ulepszania czasopisma.

Znając życzliwość naszych PT. 
Czytelników, prosimy, by — w zro­
zumieniu tego momentu — przy za­
mówieniach i transakcjach, dokony­
wanych na podstawie ogłoszeń w na- 
szem piśmie zechcieli stale 

powoływać *■« na oźłoseenła
w „Rynku Metalowym i Maszynowym

Wszwlklch

k litzv  8 ry s u n k ó w
w dobrem wykonaniu I prądko 

d o s t a r c z a

Drukarnia „KUPCA”
■I. Wielki 10 POZNAŃ Ttltton 2277
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I Sprze d a ł - dzierżawy - personel • zastępstw a
j

G o o o o o o o o o o o o o e e  o o o o o g o o o g o o o o o o o o o o o o o o
O K A Z Y J N IE  1 ) 0  8  P R Z E D  A N IA

3-cylindrowy m otor spalinowy Diesla
o mocy 120 K. M. fabi-ykl Sulzera 1906, połączony z gene­
ratorem Oerlikona o prądzie; zmiennym 400 Volt, 50 perjo- 
dów, w bardzo dobrym  stanie. Cena bardzo dogodna. 
Informacji udziela tniit. J . P o z n a ń s k i ,  W a r sz a w a ,  

H o r t e n s j i  7 . 9343
OOOOOOOOOOOOOOO0GOOOOOOOOOOOGOOOOOOGOOOQ

K O T Ł Y  A  W  O  W  E
73, 78, nadające się  do ruchu fabrycznego, jak również

♦  zbiorniki oraz 2  p o m p ;  w o d n e  korzystnie do sprzedania. 
W a lte r  S c h m id t ,  W ie lk ie  H a jd u k i, O . 81. 

H  u l .  M ic k ie w ic z a . 4 .  — M aterjały  B udow lane 9327

Tokarnię
najnowszej kQnstrukcji,fabrykat„Mundstells
Schw eden" typ ciężki, z skrzynką „Nortona"  
łoże prisma, długość toku 1,3 mtr., 1 przy­
rząd rewolwerowy, wrzeciono z otworami 
na wylot 40 m/m, długość cała 2.75 mtr., 
prawie jak nowa, sprzeda;

O. Ż o h  - T o r u ń
ul. Prosta 30

Odlewnia m e t a l i9352

■ _ 1 _  _  — .  — K i l  —,  -  Robey & Co Lincoln 6 atm., 15,74 m3 — > 
L n K i j f s l s S a S l f r ?  :  powierzchnia  ogrzewalna kolta.

■ ■ ■ w ^ r j e i k a  m łockarnia 60” angielska  
w bardzo dobrym sta n ie  na sprzedaż. — M aszyny są u bezp ieczone ——
od ognia. A. F e lsk l ,  P e lp l in ,  P o m o r z e  9347 =

B U K O W N I K
do koniczyny system u Ruston Procktor do nabycia. Oferty do 
administracji „Rynku Metalowego i M aszynowego' pod nr. 9341.

nr. C.
o wadze baby 60 kg., zupełnie no­
wy, z powodu zmiany dyspozycji 
korzystnie do sprzedania.

Zgłoszenia pod „Ajax” Nr. 9299 do Admi­
nistracji „Rynku Metalowego i Maszyno- 

wego“ w Poznaniu.

9374
Mntnn Ql0błnilP7nil AEG' dobrze utrzymany, prąd zmien- IIIUlUI clullll ybtlly ny, 220/380wolt, 15 KW z wszelkiemi
przyborami, sprzedaje B ru n o n  K a sz u b o w s k l ,  S t a r o g a r d

I nbnmnhila Eanza ^ 11, slła 45/54/75 k m . 10 atm. prze-L U n U l l l UU II O  woźna, zupełnie w porządku natychmiast bar­
dzo korzystnie do sprzedania. R o w e c k i ,  P o z n a ń , P laC
W o ln o ś c i 3 .  Telefon 5371. 9317

OOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOGCtGOOOOOGOG

molom Diesel s
Kupno okolicznościowe

nowoczesnej, bezsprężarkow ej budowy
Fabrykat Benz czterotaktowy 9 P.S. zł 3.835 

„ Benz „ 1.5/18 „ zł 4.995
„ Benz „ 40 „ zł 14.110
„ Benz „ 200 „ zł 34.200
„ Deutz dwutaktowy 20 „ zł 4.880
„ Deutz czterotaktowy 150 „ zł 30.850
„ Krupp dwutaktowy 8 „ zł 3.370
Wszelkie ceny rozumieć należy z pełnem 

ocleniem, franko niemiecka stacja graniczna,

O S T M O T O R
WROCŁAW (BREiSLAU)

Niemcy

T a u e n t z i e n s t r .  61.
o 9360 o
GGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGGG0GGGGGGGGGOGGGQ

GGGGGGGOGGOGGGGGGGGGGGOGGGGGGGGGGGGGGGGG

Lokomobilę stacyjną
sprzedam prawie nową firmy H enschel z 1927 roku, siła 
50 K. M. W iadomość: W ło c ła w e k , K a l i s k a  2 7 .
9375 Telefon 434, W . Z im o w s k i.

OOOOOOOOOGOOOGOOOOGOOOGGOOGOOGGGOOGOOOG<r

■ 2 pary walcy podwójnych ■
■  nowych nieużywanych firmy .I l ip k o w 'sprzeda tanio M ako w sk i ,  I 

Blewo, poczta Dźwierzno, powiat W ąbrzeźno. 987 2

Duży piec żelazny
wyłożony szamotem 3 mtr. w y­
soki do ogrzewania w ie lk ich  
sal wartości 1.500,— zł., sprze­
dam za 300,— zł. Zgłoszenia do 
administracji niniejszego pisma 

pr^ nr. 1000.



Str. 1802 „RYNEK METALOWY I MASZYNOWY" Rok X. Nr. 44

ii Mała fabryka papy smołowej
w wielkiem mieście Wielkopolski, z składnicami, stajniami, 
garażem i małym domem mieszkalnym, nadająca się także 
na inne przedsiębiorstwo, jest do wydzierżawienia. Do ob­
jęcia potrzebny kapitał ca. 25 000 zł. Oferty do admini­
stracji .Rynku Metalowego i Maszynowego" pod nr. 9266.

Wspólnik fachowiec - kapitalista
do fabryki maszyn i odlewni żelaza w wlększem mieście 
na Pomorzu, istniejącej 12 lat, bardzo znanej, celem 

_ rozszerzenia przedsiębiorstwa z kapitałem 30—40.000 zł 
Q potrzebny. Oferty do administracji „Rynku Metalowego 
O i Maszynowego" pod nr. 9328.
O

GOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOOO
Dla przedsiębiorstw a handlu żelaza i dostaw  to r to ­

wych w ipewnem wielkiem mieście Polsik. Górnego Ślą 
sika celem spłacenia jednego udziałowca poszukuje się 2  
W S P Ó L N I K A  - 1 A W O D O W C A  o
z kapitałem  50.000 zł. Korespondencję uprasza się w ję- © 
zyku niemieckim. Oferty za nr. 9313 do Administracji O 
„Rynku M etalowego i M aszynowego", Poznań, ul. Wiel- 2  

© ka inr. 10. ©
łGOOOOOOOOGOOOOOOOOGOOOOOOGGOGOOGGOOOOOOO 
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Mistrz ceslarski
lat 39, z długoletnią praktyką, doskonale obeznany w no­
woczesnych wyrobach ceramicznych oraz wszelkich piecach 
kręgowych obecnie na posadzie kier. cegielni poszukuje po­
sady. Łaskawe zgłoszenia do admln. „Rynku Metalowego 

i Maszynowego" pod nr. 9310

GGOOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOOOOOOOOOOG
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Turbinka parowa
na 8 atmosfer z prądnicą na stały prąd 220 woltów o mocy 
około 10K.M. poszukiwana. Zgłoszenia: Inż. E  J a s iń s k i ,  

Biuro Urządzeń Elektrotechnicznych,
Ł ó d ź ,  ul. Sienkiewicza Nr. 34. 9359

^XXX)OOOOOCXX;oOOCOOOOCXDOOOOCOOOOOCX300CXXXXXXXiOOOOOOOOCXXXXXDOOOOOOOOOOOOOC)OOCX3000'!'

□ i n n o
* '  M ab s 8 1  ■■■i l i n  
m : H m

i m i a s t e c z k o  w Polsce jest do oddania

z a s l ę p s i w o
przynoszące stałe i dobre dochody. Zgło­
szenia tylko ludzi inteligentnych, nieskazi­
telnej przeszłości z dokładnym życiorysem 
uprasza się do Administracji niniejszego 
pisma pod nr. 360.

| b | K U P M A  | b |
Biuro Techniczne P. Wajchman, Częstochowa

Aleja Nr. 16 — Telefon 266
kupuje 1 sprzedaje wszelkie maszyny, a więc: 

lokomobile, kotły, maszyny parowe, obrabiarki 
do żelaza i drzewa, motory spalinowe i elektr., 

dynamo-maszyny etc. 9398

Stare płyty akumulatorowe, szlam,
I wszelkie stare metale

kupuje

T. Bielawski, Poznań,
Bukowska 33. — Telefon 6418. 8062

G0OOGOOOOOOOOOOG
K a p i e

używane maszyny
do przemysłu gumowego, mieszadło ,  pra sę  i Inne
(Mischwalzwerk. Vulkanisierpresse). Oferty do 
adm. ,Rynku Metal, i Maszyn “ pod nr. 9358.

OOOOOGOOOOOOOOOOOOOOOOOGOOOOOOOOOOOOOOOG
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do prasy hydraulicznej 
na 500—600 atm. kupi
Inż.Cz.Gottschalk

P o z n a ń  
Spokojna 12 — Telefon 6258
9322

CJOOOOCXlOOOOOCXXXXXXaOOOOOCXXXXXXXXXaOOOOOCXXXDOOOCXXXXXJOOCJOOOOOOOOOOOOC

Prasę ekscentryczną |
suport do nastawienia od 20 —70 mm., wytrzymałości od 150 s  
do 200 ton kupi, F ABR YK A OKUĆ MEBLO WYC H |  
W a c ł a w  M i l l n e r ,  Bydgoszcz, Mazowiecka 28/29. Tel. 789 =  

9350

Potrzebuję zaraz 1 k o c .o ł p ło m ie n n o -r u r k o w y
(1 rura ptom., 'pozostałe zaś rury podłużne) o pow. ogrzew. 60 mtr. kw„ 
10—12 atmosfer ciśnienia w komplecie i zdolny do natychmiastowego ruchu 
Książka kotłowa musi być w porządku. Oferty kierować p. adr. F a b r y k *  
G a z u  W ę g l a n e g o  „H E N R Y K Ó W ” , C z ę s t o c h o w a  9Ć97

Poszukuje się kupna

motoru na gaz świetlny
o sile 10 do 15 P S. Wyczerpujące oferty 
uprasza się przesyłać pod adresem: 9378

M. Zimmermann, Fabryka maszyn rzeźniczych
B Y D G O S Z C Z ,  J a g ie l lo ń s k a  37 .

. R Mrrt". WARUNKI DLA INSERENTÓW I ABONENTÓW.
CENY OGŁOSZEŃ: ‘/i str. 15# zł. Yt str. 80 zł, Yi str. 45 zł, Va str. 25 zł, ‘/i« str. 15 zł. Na I. str. okładki 100%. na II. 
i IV. str. 50%. na III. str. 3#% dopłaty. Artykuły opisowe z dopłata 100 %. Klisze autotypje z wyraźnych fotografii 
dostarcza sie po 14 groszy za cm5. W Gdańsku obowiązują powyższe ceny w guldenach. Do Niemiec oblicza sle
*/1 str. 150,— Rm.. Yt str. 8#,— Rm., Yt str. 45,— Rm„ iU str. 25,— Rm., */n str. 15,— Rm. W wydaniach specjalnych obo­
wiązuje taryfa luna. Miejscem wykonania zleceń i zapłaty jest Poznań; w kwestiach spornych miarodajny jest Sąd
Grodzki (Okręgowy) w Poznaniu. Na wypadek skarzi sądowe], nadzoru sądowego lub konkursu przyznane rabaty upa­

dała. Konto czekowe P. K. O. w Poznaniu Nr. 202-796.


